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Rok XXVI.

Emerytalne bóle.
Sen, który trwał krótko.

Kiedy w sobotę, 27 lutego przy głoso­
waniu nad nieszczęsną nowelą emery­
talną zabrakło w sejmie przepisanej
liczby posłów, wobec czego musiano

przerwać obrady i odroczyć je do wtor­
ku — zdawało się, że przecież ocknął
się sejmowy niewolnik sanacyjny i bo­
daj nieobecnością zademonstrował prze­
ciw roli rządowego narzędzia każdego
czasu, i w każdym wypadku.

Krótko trwały te przebłyski samopo­
czucia — już we wtorek, 1 marca po­
wrócili sanacyjni rokoszanie na rządo­
wy pokład i aby tem widoczniej zmyć
winę, uchwalili w pięć minut nowelę,
samą w sobie krótką, ale najeżoną cy­
tatami z ustaw poprzednich, utrudnia­
jącymi szybkie zorjentowanie się w

rftaterjalę. Nawet ci z sanacyjnych po­
słów, którzy niedawno prowadzili pro­
testujące delegacje urzędnicze do mini­
strów — zamienili się znowu w rządo­
we trusie. Wybrańcy rządu nie zawie­
dli go zaiste w sejmie.

Głos rządowego przyjaciela.
Cios w urzędników, prawo i państwo.

Garść cyfr.

Krytykować uchwaloną nowelę jest
rzeczą i łatwą i popularną. Niech nas

jednak wyręczą głosy cudze — i to po­
chodzące ze strony rządowi bardzo bli
skiej, a więc wolnej od zarzutu szuka­
nia p]am na słońcu.

Aż dwa artykuły pióra p. K, Kier-

skiego wymierzył przeciw noweli eme­
rytalnej prosanacyjny ,,Dziennik Po
znański". Tytuły ich ,,Więcej zia, niż
dobra" i ,,Zagadnienie emerytalne" —

a podpisać się pod nimi może każdy
szczery opozycjonista, nie zaostrzając
nawet użytego w nich tonu.

W pierwszym artykule rozbiera autor

nowelę pod kątem widzenia ,,interesu
państwowego", wywodząc, że ,,poza ko­
niecznością zmniejszenia deficytu bud­
żetowego11 istnieje ,,w większym jeszcze
stopniu konieczność państwowa utrzy­
mania w państwie pewnych niewzruszo­
nych zasad, na których opiera się każdy
zdrowy organizm państwowy." Do nich
zalicza autor stabilizację stosunków
prawnych i poszanowanie norm praw­
nych, poczem tak pisze dosłownie:

W razie naruszenia tych norm przez
obywateli, wkraczają sądy, które siłą
przywracają naruszony porządek. Gorzej
jest, jeżeli ,naruszenia dopuszcza się sa­
mo państwo, obowiązane stać na straży
porządku prawnego. Wówczas wśród o’­
bywateli wyradza się kryzys zaufania

prawnego, zatraca się poczucie trwało­
ści i nienaruszalności prawa, podrywa
się wogóle wiara w jego wartość i siłę.
W społeczeństwie, utrwala się anarchja
pojęć, a w ślad za nią dąży anarchja
dusz.

Wskazawszy następnie na uznaną od
Czasów rzymskich świętość ,,praw naby­
tych" i na obowiązek państwa ,,świece­
nia przykładem praworządności" —

konkluduje autor:

O ile zmianę praw emerytalnych, w

stosunku do czynnych w tej chwili urzę­
dników, można zakwalifikować tylko ja­
ko herezję prawną, o tyle odjęcie tych
praw zemerytowanym już urzędnikom,
którym te _prawą ustawowo przyznano,
sprzeciwia się logice i samemu poczuciu
sprawiedliwości.

W drugim artykule, jeszcze gruntow-
niejszym przeciwstawia autor cyfrom
broniącego noweli wiceministra Sta­
rzyńskiego cyfry, możliwie najściślejsze,
pisząc:

Austrja, Węgry Imą!ą Ententa.
Próba porozumienia gospodarczego.

Wiedeń, 4. 3. (PAT.) Dzienniki wie­
deńskie podają na naczelnem miejscu
wiadomość o kroku ’

premjera francu­
skiego Tardieu uczynionym w ub. po­
niedziałek imieniemi Francji, Anglji i
Włoch u przedśtawićieli dyplomatycz­
nych Ausirji, Węgier i państw ma!:j
ententy w sprawie entenly celnej w dro­
dze ceł preferencyjnych i kontyngentów.

Prasa wiedeńska podaje obszerne stre­
szczenie półoficjalnego komentarza

,,Tempsa" w tej sprawie. ,,Reięhspost"
wita z zadowoleniem akcję francuską,
zaznaczając, że jest ona bezpośrednią
odpowiedzią na apel kanclerza austrjac­
kiego dr. Burescłia, wystosowany do

przedstawicieli trzech mocarstw.

,,Reięhspost" wyraża zadowolenie, iż za­
gadnienia gospodarcze Europy środko­
wej rozwiązane będą niezależnie od kon-
stelaeyj politycznych.

Ażeby się zabezpieczyć przeciwko te­
mu, poseł niemiecki w Wiedniu dr.
Rieth zjawił się wczoraj u austrjackiego
kanclerza związkowego, celem udziele­
nia mu odpowiedzi na krok przedsię­
wzięty w swoim czasie przez kanclerza
Burescha, wzywający mocarstwa do

współpracy gospodarczej i pomocy go­
spodarczej dla Austrji. Dr, Rieth oświad­
czył, że rząd Rzeszy gotów jest udzielić
swego całkowitego poparcia a w szcze­
gólności przyznać Ausirji cła ulgowe, o

ile zalecenia komitetu finansowego i ra­
dy finansowej Ligi Narodów zostaną
przyjęte i Austrja otrzyma koncesje im­
portowe niezależnie od następstw, wyni­
kających z klauzuli największego u-

przywilejowania. Rząd niemiecki gotów
jest do natychmiastowego rozpoczęcia
rokowań.

Niemcy obawiają się najbardziej ich

izolacji w Europie środkowej i powrotu
Habsburgów jako c:łu polityki, upra­
wianej przez Francję, a popieranej
przez stronnictwo chrześcijańsko-spo-
łeczne pod przewodnictwem księdza pra­
łata S-ipIa, który jest najgorliwszym
zwolennikiem restauracji Habsburgów.

AR,

Niemcy są niezadowoleni.
(Telefonem od wl. korespondenta).

Berlin, 4. 3 . Niemiecka opinja publicz­
na zaskoczona jest posunięciami tak-

tycznemi francuskiej polityki zagranicz­
nej, zmierzającej do przywrócenia daw­
nych Austro-Węgier w formie dunaj
skiej f:deracji gospodarczej. Krok fran­
cuski nastąpił w porozumieniu z Anglją
i Włochami i uważany jest jako pocią­
gnięcie przeciwko niemiecko-austrjac­
kiej nnji celnej.

Francuski premjer Tardieu od szeregu
tygodni rokował z przedstawicelami Ma­
łej Ententy, Austrji i Węgier, ażeby
państwa te, należące w swoim czasie do

jednolitego obszaru gospodarczego, ja­
kim była monarchja austriacko-węgier­
ska, skłonić ponownie do wzajemnych
ułatwień gospodarczych w postaci przy-

znania sobie c:ł uprzywilejowanych. 0 -

prócz państw wymienionych wchodziła­
by do powyższego bloku również i Pol­
ska.

Tardieu działał w ścisłem porozumie­
niu z włoskim ministrem spraw zagra­
nicznych ,Grandim oraz z brytyjskim Si­
monem. Francuskie plany wyłączają
udział Niemiec w tej kombinacji bloku

państw gospodarczych, co w7 Berlinie od­
czuto jako celowe posunięcie francu­
skiej polityki zagranicznej, zmierzającej
do odosobnienia Niemiec.

Rewolucja w Finlandji.
Helsingfors, 3. 3. (PAT.) Prezydent

republiki wystosował wczoraj wieczorem
radjodepeszę do zebranych w Menzele
lappowcćw, polecając im natychmiasto­
we rozjechanie się do domów, i w razie

wykonania rozporządzenia gwarantując
im niekaralność, o ile nie są przywódca­
mi buntu.

,,Precz z wojną!" Osiemset studentów
japońskich rozwinęło czerwone sztan­
dary i urządziło pochód po ulicach To­
kio. Policja konna nacierała na stu­
dentów, a oni wznosili okrzyki: ,,Precz z

monarchją!" ,,Precz z wojną i rozle­
wem krwi bratniej!".

Cała Ameryka Interesuje sie
sejmem ZimtiSsergBm.

Radjo, 100 tysięcy policjantów i 50 tysięcy dolarów.

Hopewell (stan New Jersey), 3. 3

Zrozpaczony Lindbergh otrzymał lis!
od sprawcy porwania jego dziecka

wrzucony do skrzynki pocztowej w Ne-
warku. Zbrodniarz żąda okupu 50 OH
dolarów za wydanie dziecka. W liście

znajduje się nast. charakterystyczne
zdanie:

,,Dziecko w hezpiecznem miejscu.
Bliższe wiadomości później. Zachowuj
się, jak należy!"

Pod listem niema żadnego podpisu.
Lindbergh postanowił złożyć żądany

okup, jak tylko otrzyma zawiadomienie,
I gdzie ma pieniądze złożyć. Prosił on po-

licję, by nie przeszkadzała przy wyku-
pnie dziecka, bowiem zachodzi mcżli-
wość, iż bezwzględn.y złoczyńca może
w razie zdrady dziecko zamordować.

Nowy Jork, 3. 3. Poszukiwania synka
Lindbergha są prowadzone w sposób
niezwykle intensywny. W akcji bierze
udział około 100.000 urzędników. We

wszystkich 48 stanach od zatoki Meksy­
kańskiej do Kanady prowadzone są po­
szukiwania przy pomocy samolotów I
statków.

Wszystkie dzienniki amerykańskie
poświęcają temu wydarzeniu bardzo
wiele uwagi. Tak np. ,,New York Ti­
mes" i ,,New York Herald Tribune" o-

pisują porwanie dziecka Lindbergha na

4 stronicach. Duchowni wszystkich wy­
znań zarządzili modły za odnalezeniem
dziecka, które są transmitowane przez
radjo Dotychczas brak jest jakichkol­
wiek wiadomości o. dziecku. Jednakże
płk. Lindbergh nie traci nadziei, że od­
zyska swego syna w najbliższej przy­
szłości,

. s .

Pułkownik Lindbergh jest niewąt­
pliwie wielkim bohaterem powietrz­
nym, jego syn — 9-miesięcznem dziec­
kiem, jakich są miljony. Temi ostatnie-
mi, oprócz rodziców nikt się nie intere­
suje, Czy więc szukanie syna Lindber­
gha przez 100.000 dorosłych ludzi nie
zakrawa na hiśterję? — red.

Położenie w MGi bez zmian.
Na Górnym Śląsku pracownicy umysłowi sprzeciwiają się

obniżce płac.

Katowice, 4. 3. (Tel. wł.) W Zagłębiu
DąbroWskiem sytuacja strajkowa nie u-

legla zmianie. Wśród strajkujących da­
ją się zauważyć nastroje nieco bardziej
bojowe. Skutek działalności sekretarzy
Centralnego Związku Górników, którzy
przestrzegają przed przedwczesnem prze­
rwaniem strajku, rośnie w szeregach
górników strajkujących chęć przetrwa­

nia. Liczba górników zatrudnionych
przy obserwacji, nieco zmalała

W zagłębiu górnośląskiem powstał po­
ważny zatarg między pracodawcami a

pracownikami umysłowymi. Ostatni
nie przyjęli orzeczenia arbitrażu, w

myśl którego zarobki pracowników u-

mysłowych mają. być zmniejszone o

10 %. Pracodawcy-się dotąd do wyroku
komisji arbitra:żowej nie ustosunkowali. |

W dniu 1 stycznia 1925 r. było 13842
emerytów cywilnych ze służby polskiej
(razem z wdowami i sierotami po nich)
oraz 26267 emerytów z państw zaborcz.
(również z wdowami i sierotami); tym­
czasem na początku r. b. pierwszych by­
ło aż 40680, a drugich już tylko 16308.
Jeszcze bardziej w ciągu tych 7 lat wzro­
sła liczba emerytów wojskowych, ale
tylko z armji polskiej (z 1580 na.10640);
natomiast z armij zaborczych liczba ich
,ogromnie spa_dła,

Mimo tego, spadku liczby emerytów
zaborczych i mimo przeprowadzonego
już raz w. roku zeszłym znacznego ob­
niżenia uposażeń wszystkim emerytom
polskim, budżet emerytur cywilnych i
wojskowych, który w 1925 roku wynosił
ogółem 50 321 975 zł, podniósł się teraz

trzykrotnie - do sumy 149 miljonów.

W konsekwencji zarzuca autor rządo­
wi uJOŁtzutiie i nieopatrzne gospodaro­

wanie materjałem ludzkim", pytając
słusznie:

Co pomoże obcinanie emerytur, jeże­
li jednocześnie - jak to się dzieje do­
tychczas - masowo napływać będą no­
wi emeryci? Wytworzy się koia błędne,
z którego nie będzie wyjścia.

Nie waha się również autor stwier­
dzić, że ,,na miejsce zemerytbwanych
urzędników przychodzili nowi, którzy z



St(. 2. ,,DZIENNIK BYDGOSKI", sobota, dnia 5. marca .1982 r.
Nr 53.

na,tury r?.ęczy nie mieli ani tej fachowo­
ści, ani tego doświadczenia, jakie po-
siadali dawni." My dośpiewapiy, że byli
to właśnie owi majowi pionierzy rado­
snej twórczości, którzy tak zaciążyli pad
administracją, publiczną, a jak się oka

/uje i nad losem głodującej emerytalnej
rzeszy.

Kto uzgodni te cyfry?
Słówko o kolejarzach.

Za nowelą walczył po stronie rządo­
wej najmężniej p. wiceminister skarbu
Starzyński. Uporawszy się w mig z

konwencjami międzynarodowemi, na

które wskazywali zagrożeni w prawach
i bycie emeryci polscy — rzucił p.
wiceminister, o ile idzie specjalnie, o ko­
lejarzy, że cały fundusz i majątek eme­
rytalny przejęty po Anstrji wartą! 26
mi!}onów zł, zaś od państwa niemiec­
kiego Polska tak dobrze jakgdyby na

cele emerytalne nic nie otrzymała.
Zgoła odmiennie przedstawiają spra­

wę wywody i cyfry memoriału, złożo­
nego rządowi przez bydgoski ,,Związek
Emerytów Państwowych, Autonomicz­
nych i Rencistów", stwierdzając, że pozą
podzielonym między państwa sukcesyj­
ne, a więc i Polskę funduszem emery­
talnym austrjackich kolei, wynoszącym
według stanu z 1917/18 r. 143.535.167 ko­
ron w złocie -- otrzymało jeszcze nasze

państwo po Austrji dalszy majątek ko­
lejowy, obliczony na 4,311.224.000 koron
,w złocie. Od Niemiec otrzymała Polska
- według twierdzenia meinorjalu - na

cele emerytur kolejow’ych 95.000 .000 ma­
rek w zlocie. ii

Cyfry p. wiceministra - a autorów
memoriału, kłócą się więcej niż rażąco.

Odruch urzędników.
Świat urzędniczy zerwał się do obro­

ny swoich praw. Czuje, że zawis! w po­
wietrzu, bo wymaganej nowej ilości peł­
nych 15 jat służby polskiej - w tej
chwili nikt nie posiada. Zwarły się ma­
szerujące oddzielnie urzędnicze szere­
gi, tworząc - jak donosi krakow?ska
,,Je,dność" - ,,pracowniczy komitet

obrony emerytur".
To samo pismo stwierdziwszy, że ,,w

żadncm innem państwie” nie ugodzono
w tęn sposób w zagwarantowane usta­
wami nabyte prawa urzędnicze - dru

ku,je memorjały i protesty przeciw tej
specjalnej polskiej krzywdzie. W jed­
nym z memorjaiów czytamy, że nawet
w ubogiej Austrji place urzędnicze po
dokonanych obniżkach są jeszcze 5%
wyższe od połsk ich: w Czechosłowacji
są wyższe o 50%. w Niemczech już po
obniżkach są nawet oraał dwukrotnie
wyższe.

Lament i lęk ną całej linji.
Uchwalona przez sejm emerytalna

now’ela musi przejść jeszcze przez se­
nackie wrota. Senat rad się szczyci
większą rozwagą, wyższeno poczuciem
prawa i innemi parlamentarnemi cno­
tami, o jakie trudniej w sejmie. Ma

przed sobą pole do niebyw’ałego popisu.
Byłby to jednak istny cud polityczny,
gdyby poprawił, bodaj najniebezpiecz­

niejsze i najdotkliwsze punkty uchwa­
lonej przez sejm noweli, Wyższa ko­
menda będzie nadal czuwała nad jej lo­
sami i w senacie.

Tłum bezrobotnych pohit premjera
Nowej Fnnlandji i zdemolował biura
rządowe. Nowa Funlandja sąsiaduje z

brytyjską Kanadą,

Z obrad Senatu.
Polska palma pokoju.

Warszawa, 3. 3, (PAT) 32-gie plenar­
ne posiedzenie Senatu. Senat przystąpił
na swem dzisiejszem posiedzeniu do o-

hrad nad budżetem Ministerstwa Spraw
Wojsk. Referent tego budżetu sen. Wy­
rostek (BB) podkreślił, że budżet Min.

Spr. Wojsk, na rok .1932-33 preliminowa­
ny jest w sumie 829.291.000 b ., co w po­
równaniu z rokiem ubiegłym wyraża się
zniżką około półtora miljon a. Gospodar­
ka MSWojsk, jest oszczędna, celowa i

przewidująca. (Nie przeczymy, ale

wciąż jeszcze za wielka chmura żydow­
skich dostawców krąży około potrzeb i

zamówień wojskowych, nie pracując z

pewnością w imię miłości dla naszej si­
ły zbrojnej. - Red.)

Miecz ostrzymy
tylko ku obronie.

Sfinks rosyjski. Sęp krzyżacki.
Następnie referent zastanowił się

pad pytaniem, dlaczego budżet MSWoj-
skowycb został w tak małym stopniu
zredukowany? Po pokoju ryskim Rosja
przystąpiła do rozbudowania swej siły
wojskowej. Zbrojenia sąsiadów oraz na­
sze położenie geograficzne czynią wy­
sokość naszego budżetu niedostateczną.
Tu referent wskazuje na zbrojenia Nie­
miec i ich tendencje rewizjonistyczne
orftz podkreśla, że jedyną gwarancją
nienaruszalności naszych granic jest
tylko nasza siła zbrojna, Rosja jest w

dalszym ciągu wielką niewiadomą, a

Polska jest tym progiem, o który pot­
knąć się muszą sowiety w pochodzie na

zachód. (Pragniemy jednak wierzyć, że

przy zawieraniu paktu o wzajemnern
nienapadaniu szczerość była nietylko po
naszej — ale i po rosyjskiej stronie. --

Red.) Referent uważa da,lej, że wypo­
sażenie i rozbudowa naszej marynarki
wojennej jest niedostateczne i że nale­
żałoby opracować konsekwentny p)an
rozbudowy floty.

Karzemy pierwsi agitację
za wolną.

Na zachodzie toczy się od kijku tyś
godni konferencja rozbrojeniowa, zaś

jednocześnie na Dalekim Wschodzie
groźny zatarg chińskc-japcńskl. Aby u-

niknąe możl,iwości wojny koniecznym i

najważniejszym jest odpowiedni prze­
wrót w psychice narodów,

Dokonywujemy go stopniowo przez
wychowanie szkolne, przez oddziaływa­
nie prasy, przez odpowiednie postano­
wienia kodeksu karnego w duchu roz­
brojenia mprąinego. Polską daje przy­
kład pod tym względem zagranicy,
wprowadzając do projektu nowego ko­
dek,su karnego artykuł o karalności a-

gitacji za wojną. Budżet przyjęto bez

dyskusji.

Zamiast ganić - chwali.

Z kolei referowała senatorka Hubic­
ka preliminarz budżetowy Min. Spr.
Zagr,, którego oszczędności w porówna­
niu z rokiem poprzednim wynoszą
6.770.000 zł. Referentka zwraca uwagę
na pracę opiekuńczą naszych placówek
zagranfcznych nad emigrantami, któ­
rzy w tym ro,ku znaleźli się w wyjątko­
w’o ciężkiej sytuacji. (Bardzo optymi­
styczne, jeżeli nie wręcz łekomyśine

słowa .

— niechby referentka wsłucha,
ła się w nędzę i żal emigrantów - a po­
zbyłaby się różowych okularów. Kręcę
się natomiast wśród emigrantów suto

płatni agenci obozu majowego, agitu­
jąc i wnosząc rozbicie — ale tych pani
generałową widocznie nie dostrzega,-ł
Red.)

Pomorze wiecznie nasze.

Sen, Kozicki (KI. Nar.) uważa, że Łi-

pa Narodów skazaną jest na niezdol­
ność do zapobieżeniaswojnie i konferen­
cja rozbrojeniowa da również wy’niki
prawdopodobnie bardzo skromne. Dą­
żyć trzeba dó doprowadzenia paktu o

nieagresji pomiędzy Rosję a Rnmunją.
Mówiąc o przygotowanej przez Rzeszę
Niemiecką taryfy celnej dla państw, z

któremi Niemcy’ nie mają traktatów
handlowy’ch, senator uważa, że Niemcy
mogą dążyć do wymuszenia jeszcze gor­
szych warunków, piż w traktacie, któ­
ry śmy ratyfikowali. Tym Francuzom,
którzy przypuszczają, że ńa podstawie
kompromisu w sprawie Pomorza hlo-

żnaby Niemcy doprowadzić do większej
ustępliwości, mówca oświadcza, że żą­
daniem polskiej polityki zagranicznej
byłoby wytłumaczyć raz ną zawsze, że
wszelka dyskusja na ten temat jest sta­
nowczo bezprzedmiotową, Mówca korzy­
sta ?e sposobności, by stwierdzić, że

sprawa ta jest pojmow’ana tak w całej
Polsce bez różnicy zapatrywań poli’yez-
nych, czy społecznych.

Ministerstwo, które budzi najwięcej żab.
Jeszcze Pomorze.

Następnie Izba przystąpiła do obi’ad
nad budżetem Min. Spr, Wewn., który
referował sen. Dąmbski, Sen. Róman
(BB) omówił stosunek państwa i rządu
do poszczególnych grup etnicznych o-

bywatęli, zasta nawiał się nad podziałem
administracyjnym państwa oraz poru­
szał prace komisji do usprawnienia- ad-

ministracjk wreszcie omówił zagadnie­
n-ia samorządowe. Jedynie, silny, rząd
współdziałający ze świadomem społe­
czeństwem może zapewnić jutro Polsce.
Senatorka Kłnszyńska (PPS) poddała

ostrej krytyce politykę Min, Spr. W,,
twierdzą c, że krępuje ona prawa oby.
wateli, Po przemówieniach senatorów
Makucha (KI. Dkr., Ciastka (KI, Lud.) i

Jeleńskiego (BB), zabrał głos; sen,

chejda (N PB i oświadczając, że utrzyma,
nie Pomorza jest najistotniejszym wa.

runkiem naszego bytu i samodzielności
gospodarczej, to też należ,y jakn,ajśeiślej
zespolić Pomorze z resztą państwa, W

dyskusji zabrał także głos p. mini: iw
Pieracki, który polemizował z wywoda­
mi opozycji (posiedzenie Senatu trwa).

Po zwycięstwie pod Szangfiajam
liMijif Dnwiwalnii manEwry

oalmEudUtatace Łigt§ę Haroclów.
Genewa, 3. 3, (PAT) Na pół godziny

przed otwarciem nadzwyczajnego zgro­
madzenia Ligi Narodów nadeszła tu

wiadomość, że dziś

w nocy nastąpiło przerwanie kroków
wojennych pod Szanghajem ze strony

Japonji,
Naczelne dowództwo wojsk japoń­

skich wydało rozkaz, aby wojska ja-
pońskie pozostały na swoich stanowi­
skach i zawiesiły wszelkie działania

wojenne, o ile tylko nie będą atakowane
przez wojska chińskie.

Wiadomość powyższa rozeszła się

bardzo szybko po kuluarach i powitana
została z żywem zadowoleniem,

Berlin, 4. 3. -Jak donoszą z Genewy
chiński pos.eł Yen pełnomocnik Chin do
Ligi Narodów na wczorajszem posiedze­
niu plenarnem Ligi oświadczył, że ro­
kowania o zawieszenie broni między Ja­
ponją i Chinami zostały przerwane, al­
bowiem rząd japoński postawił warun­
ki, równające się wymuszeniu państwa
zwycięskiego nad państwem zwycięźo-
nern. Warunki te są nie do przyjęcia
dla Chin i dlatego należy oczekiwać po­
nownego wznowienia operacyj bojo­
wych na Dalekim Wschodzie,

W toku dalszych obrad przedstawi­
ciel chiński wystąpił z ciężkiemi skar

gami pod adresem rządu japońskiego.
Gotowość pokojowa Tokia była tylko
zwyczajnym manewrem, mając,ym na

celu zmylenie Chińczyków. Delegat
chiński jest, przekonany, że po sesji Li­
gi Narodów Japonja podejmie w dal-
szym ciągu stosowanie polityki gwałtu.
Po dłuższej walce słownej między ja­
pońskim i chińskim delegatem caUść
tego zatargu, zwyczajem Ligi Narodów
przekazana została komisji, w której
skład wchodzą przedstawiciele wszyst,­
kich mocarstw’, biorących udział w kon­
ferencji rozbrojeniowej. AR.

Komunikaty z Szanghaju są sprzecz­
ne. Jedne depesze mówią o powstrzy­
maniu działań wojennych, drugie o

niehamowanem posuwaniu się wojsk
japońskich naprzód,

Nie należy zapominać, że obecnym
ministrem spraw zagranicznych Japo­
nji jest Jpshizawa, były długoletni de­
legat przy Lidze Narodów. Tem należy
tłumaczyć te mistrzowskie kpiny, jakie
sobie rząd Mikada urządza z Ligi. Na

pół godziny przed otwarciem najwyż­
szej instancji ligowej — pełnego zgro­
madzenia, Japończycy komunikują o

zaprzestaniu działań. Wiedzą, że zgro­
madzenie nie może czekać, na potwier­
dzenie wiadomości. Gdy 49 przdstawi-
cieli państw’ się rozjedzie, Japończycy
zrobią to, co będą uważali za stosowne
dla siebie -— red.

Zmarł przed poślubieniem
S-iej żony.

Berlin, 4. 3. Znany kompozytor ope­
rowy Eugeniusz d’Al bert, jak donoszą
z Rygi, zmarł tam wczoraj w wieku lat
68 na udar Serca, DLAlbcrt przebywał od

dłuższego czasu w Rydze, która, jak
wiądómo, jest rajem rozwodowym, dla

przeprowadzenia procesów rozwodo­
wych ze swoją czwartą żoną i poślubie­
nia piątej,

Piwosze zwyciężyli.
(PAT,) Związek właścicieli piwiarń

uchwalił zaniechanie strajku piwnego
w Berłinię.

Echa kłajpedzkta
Niemcy napastuję litewską strat pograniczną.

Niemieccy oficerowie re?erwj^ napadli
na przebywających w hotelu w Ejtku-
nach urzędników litewskich z Kibartów
i WJerzbołowa, wypędzili ich pomimo
nocy z hotelu i ścigali aż do granicy li­
tewskiej.

Bóttchera sądzić będą w Kownie?

Sąd najwyższy w Kownie rozważa o-

becnie kwestję. jakiemu sądowi ma być
przekazana sprawa b. prezesa dyrekto­
rjatu kłajpedzkiego Bóttchera. Według
opinji kół urzędowych, sprawa zasadni­
czo kwalifikuje się do wielkiego sądu

litewskiego, lecz wobec specjalnego jej
charakteru będzie rozpoznawana praw­
dopodobnie przez sąd wojenny,

Simajtis już urzęduje,

Nowy przewodniczący dyrektorjatu
kłajpedzkiego Simajtis przejął władzę z

rąk tymczasowego przewodniczącego To-
jiszusa. Dyrektoriat dotychczas nie jest
jeszcze utworzony, wskutek czego Sjpiaj-
tis prosił powołanych przez gubernatora
Merkysa urzędników o pełnienie obo­
wiązków aż do odwołania,.....................



Niemiecka instrukcja obrony przeciwgazowej.
(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, i. 3) Jak już w swoim czasie
donosiłem, ministerstwo spraw we­
wnętrznych wydało jednolitą instrukcję
ochrony przeciwgazowej na terenie ca­
łych Niemczech. Instrukcja przewidu­
je wyszkolenie, wyposażenie i współ­
działanie policji, straży ogniowej, orga­
nizacji pomoęy technicznej i wszelkich
organizacyj sanitarnych. Oprócz tego
mają nastąpić planowe odczyty i pro­
paganda w postaci ulotek, filmu i radja,
jakoteż ćwiczenia praktyczne. Ochrona
przeciwgazowa i przeciwlotnicza rozpo­
rządzać będzie własną służbą meldunko­
wą i sygnalizacyjną, która na czas u-

wiadamiać będzie o grożącem niebez­
pieczeństwie,

Dla każdego domu przewidziane są
straże pożarne, złożone z mieszkańców
danego domu. Oprócz tego muszą być
urządzone pewne schrony piwniczne
przeciwko atakowi gazowemu. Każdy
dom posiadać będzie własnego instruk­
tora gazowego, którego poleceniom i

rozkazom wszyscy muszą podporządko­
wać się. Cała przyszła polityka budo­
wlana i osadnicza oparta będzie na

technicznych przesłankach ochrony
przeciwgazowej.

Instrukcja zaleca jeszcze bierną o-

chronę przez zamglenie, zamaskowanie
i inne tp. nakrywanie ważniejszych ob-

jektów. Na wypadek ataku powietrz­
nego na miasta następuje zupełne nnie-

ruchomienie środków komunikacyjnyc,h
ażeby uniemożliwić masową ucieczkę
ludności i wywołanie paniki. Ludność

powinna zostać na miejscu zaopatrzona
w maski gazowe i szukać ochrony w

piwnicach. Pod koniec instrukcja na­
kazuje okresowe ćwiczenia ludności
pewnych obszarów łącznie z organiza­
cjami oraz przy współdziałaniu wojska.

AR.

100.000 bezrobotnych.

W Berlinie na przedmieściu Neukoln znajduje się gmach urzędu bezrobotnych,
w. którym wypłaca się zapomogi stu tysiącom bezrobotnych. Na rycinie widzimy obraz

codziennego życia przed tym gmachem.

niszczycielski wynalazek
BSBźwiniera

będzie przedstawiony Lidze Narodów.

Londyński dziennik ,,Daily Herald"
zamieścił sensacyjny wywiad, udzielony
mu przez amerykańskiego wynalazcę
Legły Bar!ow’a, przy pomocy telefonu

kablowego atlantyckiego.

W prasie były już zamieszczone wia­
domości o nadzwyczajnym wynalazku
inż/yniera, amerykańskiego, przy pomocy
którego bę,dzie można zniszczyć w prze­
ciągu kilku godzin wielkie miasto z

miljonową ludnością. O każdej porze
w każdym kierunku automa,tyczne mi­
ny powietrzne mogą być przesuwane
bez pomocy pilota na wielkich prze­
strzeniach. 15 takich ,,jednostek" mo­
że spustoszyć olbrzymie przestrzenie w

przeciągu kiiku godzin.
Według słów inż. Bar!owa, wielkie

samololy-bombowozy, kierowane na

ziemi przy pomocy fal radjowych mo­
gą być przesuwane na przestrzeni 1.600

Ekskajzer, chory na raka
tSulei rcęSBice drzewo.

Według danych otrzymanych z Berli­
na, u ekskajzera, który w ostatnich cza­
sach chorował na grypę bronchijalną,
lekarze stwierdzili raka gardła, Ojciec
Wilhelma umarł również na raka gar­
dła, jak i też niedawno, jego dwie sio­
stry.

Choroba ex-kajzera rol,i tak szybkie
postępy, że według twierdzenia lekarzy
może go tylko jeszcze uratować natych­
miastowa zmiana klimatu, Chory na-

razie nie chce słyszeć o wyjaździe z

Doorn, żeby ,,nie przeżywać nowych u-

pokorzeń w poszukiwaniu przytułku"
- możliwe jednak, że uda się go nakło­

nić na wyjazd do południowej Szwa,j-
carji.

Osoby blisko stojące byłego cesarza

80 LAT

kilomet,rów i zrzucać w żądanych miej­
scowościach całe tony materjałów wy­
buchowych. Oczywiście uczony amery­
kański nie podaje bliższych szczegółów
dotyczących jego wynalazku ze zrozu­
miałych powodów.

Po zademonstrowaniu swego wyna­
lazku przed członkami kongresu ame­
rykańskiego, którzy to członkowie’ zło­
żyli uroczystą przysięgę zachow’ania,
tajemnicy, inżynier-wynalazca ma się
natychmiast udać do Genewy i przed­
stawić swój wynalazek Radzie Ligi Na­
rodów i ewentualnie oddać do jej dys­
pozycji swój wynalazek.

opowiadają, że pomimo przebytej cięż­
kiej choroby, Wilhelm wznowił znowu

swe ulubione zajęcie — rąbanie drzewa
i w przeciągu ostatnich dwuch tygodni
urąbał 2 metry drzewa. (KZ) ,

Zaszczytne odznaczenie

siostry - bohaterki.

(Kap,) Jak donoszą z Paryża, rząd
francuski odznaczył ostatnio Legją Ho­
norową s. Marję Ludwikę Marcel!e ze

Zgromadzenia Sióstr Miłosierdzia, Za.­
konnica. ta 50-krotnie udzielała już swo­
jej krwi do transfuzji dla chorych ,w

szpitalach i klinikach pary.skich,

Mieczysław Jarosławski. 1

POWIEŚĆ EGZOTYCZNA.

I.

PORWANIE.

W kabinie siedzieli Daisy Steynwey i sir Ralf Al-
eock. Jim sterował.

Aeroplan płynął tak spokojnie, że sprawiał wra­
żenie swobodnie unoszącego się ptaka. A jednak
mknął prawie z szybkością trzystu kilometrów na

godzinę. I parł w kierunku zdecydowanym, o tyle
tylko esując prostą drogą, o ile tego wymagały stro­
me wierzchołki gór, co jak pazury niezliczonych mać­
ków Pamiru, przecinały wpoprzek piaszczystą prze­
strzeń pustyni rozrzuconą śród górskich łańcuchów,
niby majdan nieobjęty do narodowych zawodów na

pograniczu Persji i Afganistanu — Europy i Azji.
Wtedy, aby uniknąć wysokich wzlotów i następnych
spadków, pilot pełzem przesuwał się nad zboczem
i upatrywał miejsca, gdzie mógłby, prawie dotykając
skrzydłami wąwozu, prześlizgnąć się na drugą stronę
czerwonego wircliu. Kiedy w takich chwilach sku­
pionej uwagi i odczuwalnej wprost fizycznie bliskości
ziemi, naraz łamała się poorana skała, zawrotnie spa­
dając w przepaść, jakieś osłabiające zaćmienie chwy­
tało serca ludzkie i. zdawało się, że wraz z niemi i
serce tego ptaka-niewolnika, który wtedy jakby uczu-

wał znienacka brak gruntu pod sobą, chwiał się i trze­
potał nerwowo skrzydłami.

W oczekiwaniu tych niespodzianek głowa Daisy
zlekka pochylała się ku Ralfowi, a drobna jej rączka
kurczowo chwytała się rękawa skórzanej jego kurty.

— Pani się boi. miss Daisy?
— Nie, ale... współczuję z aeroplanem.
— Jakto? Przecież to bezduszna maszyna.
— Kto wie? Kto wie... On mą też swoje życie.
-Nadane mu przez człowieka,

- Pańskie, mister Ralfie, również pochodzi w

ostatniej linji tylko od człowieka, a jednak...
— Współczuję pani ze-mną? — uśmiechnął się

Alcock wesoło.
Daisy przez dłuższą chwilę patrzyła w oczy Angłi

ka, a ujrzawszy w nich naraz myśl jakąś wyraźną
rzuciła zaakcentow’ane ruchem głowy: nie.

Po tej decyzji przemilczała swoją myśl pierwszą
w której porównywała sir Ralfa z maszyną.

Od piętnastu godzin z małemi przerwami byli już
w drodze. Zatrzymywali się tylko zrzadka dla na

brania benzyny i smarów. Wtedy Jim obracał swoją
kanciastą, czarną twarz i zaglądał przez okienko do
kabiny.

— Sir, benzyna.
Ralf studjował mapę i przez chwilę uważnie roz­

glądał się po okolicy.
-Yes! - rzucał zwięźle i wskazywał kierunek

najbliższej stacji.
Przez krótką chwilę słuchania wielkie białe oczy

Jima pożerały kabinę. Potem odwracał się nagfe
i wpierał się w ster. Zdawać się mogło wtedy, że pro-
peler jęczy rozgłośniej, a kadłub samolotu opanowuje
się z trudnością podrywany gwałtowniejszym wstrzą­
sem silników wybuchowych.

Maszyna słynnej firmy British Aero Works nie

psuła się. I psuć się nie mogła, bo dumny jej kon­
struktor, sir Ralf Alcock, musiał przebyć na niej re­
kordową przestrzeń ponad sześć tysięcy kilometrów
pomiędzy Konstantynopolem a Kalkutą najdalej w

ciągu czterdziestu godzin, aby w ten sposób zdobyć
wielką nagrodę i poważną sumę za patent. Taka

była wola sir Ralfa, nie mogła być więc inną wola
Jima, o czem sir Ralf ani na chwilę nie wątpił, wie­
rząc wprawnemu oku, wytrwałości oraz mięśniom ol­
brzymiego murzyna, tak samo dobrze, jak wszystkim
tym atutom doskonałego pilota u siebie razem wzię
tym.

Ale miss Daisy? Sir Ralf niepokoił się wytrwało­
ścią tego narzuconego mu balastu. Miał wprawdzie
w zapasie jeszcze dziesięć godzin,ną nieprzewidziane
okólicziwści 5Y połowie drogi mogła więc miąs Dal4

sy wypocząć. C .órka głównego akcjonariusza i dy­
rektora firmy niewątpliwie miała prawo rozporządzać
aparatem w zakresie tych wolnych godzin. To też
dla zachowania wszelkich pozorów zwrócił się do

swej towarzyszki podróży z odpowiednią troskliw-’o­
ścią:

—Mamy jeszcze piętnaście godzin lotu. Jak się
pani czuje, miss Daisy?

— Tak jakbym dopiero wsiadła.
- Pani jest dzielną kobietą. Pani mi nie prze­

szkodzi w osiągnięciu rekordu.
- Czy tylko dzielną? -Daisy spojrzała na Ralfa

mgławym, powłóczystym w’zrokiem.
— To, co bym chciał powiedzieć nadto, lepiej wy­

czyta pani w moim w’zroku — wysadził się s,ir Ralf
na uprzejmość, aby jej wyrazić swoją w’dzięczność.

— Pan się obaw’ia, żeby nie usłyszał Jim? Ło­
skot jest tak przeraźliwy, że nawet przez watę w

uszach odczuwam go dotkliwie.
Sir Ralf cofnął się zlekka w’ siebie.

- Jim nie słyszy nigdj’ tego, co nie powiedziane
jest do niego.

— Praktyczny lokaj.
- O tak, ze wszechipiar praktyczny oficjalista

- popraw’ił delikatnie Ralf.
- Obdarza ,go pan zupełnem zaufaniem? — z od­

cieniem ironji rzuciła Daisy, przyczem spojrzenie jej
na dłuższą chwilę zatrz,ymało się na wzroku sir Ralfa-

Podchwycił tę iropję, a na spojrzenie odpow’ie­
dział nagłem ptfehyleniem się nad wskaźnikiem wy­
sokości.

ICigg dalszy’uastg,pil
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Z GDYNI i WYBRZEŻA
Repertuar widowiskowy.

Teatr Polski. H. Czapelskiego. Dziś, w

piątek 4 bp), powtórzenie komedji ,,Rosy".
Kino ,,Morskie Oko". Sensacyjny fiJm

twórcy Trader Hornu, Poganina i Białych
cieni - ,.Kocha.nka z Tahiti".

Kino ,,Czarodziejka". Film na tle trzę­
sienia ziemi na wyspie Borneo p. tyt. ,,Ma-
radu".

Baczność, Powstańcy i Wojacy!
Dnia 6 marca fxv niedzielę) o godz. 17-ei

w salce na I. piętrze u p. Bedna.rskiego
przy U), św. Jańśkiej odbędzie się plenarną
zebranie Towarzystwa Powsta,ńców i Woja­
ków. Obecność wszystkich druhów, ze

Względu ną ważność obrad, pożądaną. Jed­
nocześnie na.dmienia się, że należy żądać
pokwitowania przy pła,ceniu wszelkich skła­
dek miesięcznych. Upoważniony na rok bie­
żący jest skarbnik p, Franciszek Liebrccht.

Wywóz węgla polskiego.
W lutym br. eksport węgla polskiego

przez porty Gdynia i Gdańska wyniósł o-

gółem 481.960 ton, z c.zego na Gdynię przy­
pada 255.134 ton, zaś na Gdańsk 226.526 ton.

Angielski tygodnik
będzie wydawany w Gdyni.

Miarą zainteresowania się naszym pol­
skim portem, angielskich sfer gospodar­
czych, jest powstające dnia 5 bm. wydaw­
nictwo t,ygodnika gospodarczego’p. t. ;,The
Bałtic Shfppiag News A Gdynia Times",
które poświęcone będzie specjalnej służbie
informacyjnej o sprawach portowych że­
glugowych i gospodarczych Gdyni.

Wydawcą i redaktorem tego tygodnika
będzie rodowity Anglik, wybitny ekonomi­
sta. i zdeklarowany przyjaciel Polski, red.
śierbart Jackson, który już podczas zwoła­
nej prżez woj. Kirtiklisa konferencji gospo­
darczej zasiadł przy stole prasowym i z u-

wagą śledził przebieg konferencji.
Fakt ten należy powitać z wielkiem za- 1

dowoleniem, gdyż port gdyński znajdzie w

tym tygodniku znakomitego propagatora.

Obiecującą Danienka
DOtrzebowcła aosagu.

Muza się nazywa, nie ta podkasana, ani
fa dziewiąta, ale taka sobie skromna, wa­
biąca się po prostu Marysią, poczuła ona

w sobie nieodporną wolę Bożą do małżem
stwa,, a.le jak to zwykle bywa, Muzy są
przeważnie "gołe,- a i wybrane Apołiny "ńie
grzeszą nadmiarem dóbr ziemskich.

Ponieważ zaś Parnasów na tym padole
nie ma, gdzieby takie młode bóstwa mogły
znależć bezpłatny Wikt, opierunek i miesz­
kanie, więc sprytna Muza o prozaicznem
imieniu Marysi, wpadła na wcale pomysło­
w-y sposób zdobycia sobie środków na uwi­
cie gniazdka, mającego jej zapewnić posia­
danie wybranego Apolina. Udała ona się eto
tut. byłego burmistrza p. R, należącego do
tych nie wielu szczęśliwców, mających w

obecnych czasach jeszcze gotówkę, i przed­
stawiła mu się jako córka właściciela są­
siedniej wędliniarni p. Rożkowskiego, który
rzekomo wyjechał na kilka dni, a matka
pótrzebuje nagle do jakiejś wypłaty, czy
wykuppa towaru natychmiast 1.000 zł, któ­
ro zobowiąznjo się zaraz jutro po powrocie
p, R. zwrócić.

Usłużny dla swych sąsiadów p. R. w

pierwszym momencie oświadczył goto­
w’ość wygodzenia swojemu sąsiadowi, lecz
nie mając takiej gotów’ki w domu, kazał
panience przyjść po pieniądze za kilka go
dżin. IV międzyczasie wyłoniły się u p. R .

pewne w’ątpliwośc.i co do autentyczności
tej rzekomej córki sąsiada, gdyż wiadomem
mu było wprawdzie, że p. Rożkowski ma

trzy córki, które znał z widzenia, lecz nie
były one podobne do tej, która się zgłasza­
ła, po pożyczkę, w’obec tego, kiedy się po
dwu godzinach zgłosiła rzekoma córka n,
Rożk. po odbiór pieniędzy, p. R. zamknął
nicspostrzeżenie przedpokój na klucz i za­
telefonował do komisarjatu policji, znajdu­
jącego się w’ najbliższem sąsiedztwie. Sub­
telna Muza poczuwszy brak zrozumienia
dla jej młodego talentu, chciała się ulotnić,
lecz było już za późno, gd,yż zjawił się już
niebieski anioł stróż z numerkiem i zapro­
sił pomysłow’ą Muzę zamiast na Olimp, do
policyjnego Hade.su . Dłuższy czas wstydziła
oną się przyznać do swojego klasycznie
brzmiącego pięknogo nazwiska, tw’ierdząc,
że ,jest prozaiczną Schnltzówną.

Nie w ciemię jednak bity Cerber po
dłuższym przekonywującym djalogu zdołał
ją przecież przekonać że jej właściwe
miano jest piękniejsze, lecz za to nie pięk­
ny jest, sposób zdobywania, sobie wiana,
wmbec tego oddał więc młodą Muzę na dal­
sze w’ykształcenie bogini Temidzie.

Budowa bazyliki w Gdyni.
Odbyło się zwołane przez ks. prób. Ttt-

rzyńskiego walne zgromadzenie Towarzy­
stwa Budowy Bazyliki w Gdyni. Po zaga­
jeniu zebrania przez ks. prób. Turzyńskie-
go na. przewodniczącego powołano p, dyr.
Piotruszewicza, poczem ks. proboszcz przed­
stawił zebranym sprawozdanie z dotychcza­
sowej działalności, komunikując równocze­
śnie, że grunt pod budowę bazyliki ofiaro­
wało bezpłatnie Towarzystwa Kąpieli Mor­
skich, za có wyrażono podziękowanie i u-

znunie dyrektorowi tegoż Tow’arzystwa p.
Pietruszew’iezow’i.

Por. Jęczkowiak odczytał potem nowy
statut Towarzystw--a, któ"ry jednomyślnie
przyjęto. W myśl tego statutu ust-alono trzy
kategorje członków, a to:

1) Członków zwyczajnych, opłacających
składki miesięczne po 50 gr.

2) Członków honorowych, którzy uiszczą

w ciągu 4-ch lat tytułem wkładki zł 1.000,
oraz

3) Członków’ funda,torów, którzy uiszczą
t.ytułem w-kładki w ciągu ó-ciu lat żłotwch
10.OOÓ.

Zara,z ha zebraniu zgłosiło się na człon­
ków 42 uczestników’, i wybrano nowy za­
rząd pod przewodnictw:em ks. prób. Turzyń-
skiego. W skład zarządu w’eszli jako c.złon­
kowie: dyrektorow’ie B. G . K. p. Grabow-ski
i p. Berger, dyr. B. R. p. Górski, radny
Grubba Jan, dyr. Jasiński; por. Jęczkowiak,
dyr. Korzon, mecenas dr. Ła.ba, b. wojewo­
da Wachow’iak, wicedyrekt.or Urzędu Mor­
skiego, inż. Łęgowski oraz dyr. Pietrusze-
wiez.

Do komisji rewizyjnej weszli jako człon­
kowie: dyr. Żebrowski, dyr. B . P . Marcisz-
kiewicz i dyr. K . K. O . Linke, jako zastępcy
p. Radt,ke i dr. Kasprowicz.

,,Raczej umierać,
a nie chorować w Gdyni".
Takie zdanie słyszy się coraz częściej

wśród ludności, a zwłaszcza wśród sfer ro­
botniczych i umysłow-ych pracowników: w

Gdyni. Słuszność tego dziwnego pragnie­
nia zrozumie tylko ten, kogo to nieszczę­
ście spotkało, iż musiał bądź t,o dla siebie,
bądź, też dla, swoic,h najbliższych szukać

pomocy i opieki lekarskiej.
Już przed kilku tygodniami zmuszeni

byliśmy tą smutną sprawą się zaintereso­
wać, a oto znów cały szereg smutnych i
wprost niewiarogodnych, a przecież, - jak
to mieliśmy możność stw’ierdzić, — praw­
dziwych faktów- leży przed nami, z których
podajemy na razie jeden ze świeższych."

Żona członka portowej Straży Pożarnej
Józefa Gawłow’skiego, potrąconą została i
obaloną na ziemie przez jakiegoś nieostroż;

nego row-’erzystę. Będąc w 4-ym miesiącu
ciąży, odczuła po kilku, dniach przykre ob­
jawy przerwanej gw-ałtownie ciąży, Wez­
wana do chore.j akuszerka, po-zba)daniu jej,
oświadczyła, że zagraża jej przedwczesny
poród. W niedzielę dn. 28 ub. m . st,an cho­
rej ta,k się pogorszył, że musiano przywieźć
samochodem dr. Bielaw-skiego, gdyż gorącz­
ka dochodziła do 39,6.

Dyżurny lekarz Kasy Chorych stwier­
dził, iż konie.czny jest natychmiastowy za.­
bieg operacyjny. Wydał więc polecenie
przewiezienia i przyjęcia jej do lecznicy o-

raż wezwał Pogotowie Ratunkow’e do przy­
słania ka.retki.

Przew’ieziono ją w stanie bardzo ciężkim
do Lecznicy Nadmorskiej, gdzie ponow’nie
zbadał ją dyżurny lekarz dr. Mikiciński,

W okresie redukcji.

Sługa pana radcy!
Cześć panu prezesowi!

I oświadczył, że wskutek zakażenia stan

jest, praw’ie beznadziejny. Uchylił się jed­
nak od dokonania zabiegu operacyjnego,
gdyż Lecznica Nadmorska niema rzekomo
oddziału dla chorób zakaźnych i odesłał
chorą tą samą karetką pogotowia o godz.
19,30 do szpitala pow. w Wejherowje. O
godz. 20,30 przyjęła chorą siostra Stanisła­
wa, oświadczając jednak, te pomocy żadnej
udzielić, ani do szpitala przyjąć ją nie m,o­
że, gdyż nie nia żadnego lekarza, któryby
mógł zrobić zabieg. Mąż chorej poprosił, a-

by mu pozwoliła telefonicznie zawezwać
lekarza z Gdyni, lecz prawdopodobnie tele­
fon w’yłączyła, gdyż połączenia uzyskać nie

mógł, jakkolwiek nie było jeszcze godz. 21
- do której telefony, tak w Gdyni, jak i

Wejherowie są czynne.
Zrozpaczonemu mężow’i nie pozostawało

nic innego, jak chorą zabrać z powrotem
do Gdyni, gdyż siostra S. oświadczyła prócz
tego, że szpital nie ma odpowiedniego urzą­
dzenia, a pozatem Gdynia nie należy dó re­
jonu wejherowskiego. Na prośbę męża zro­
biła chorej zastrzyk z kamfory:.

Gaw-łowski próbował jeszcze użyć inter­
wencji Posterunku Policji w Wejherowie,
skąd zatelefonowano do Gdyni, lec? rów’­
nież bezskutecznie. Zabrano więc chorą w

gorączce 40,6 st. i zawieziono z pow’rotem
dc Gdyni na Poster. Pol. P ., skąd zatelefo­
nowano do S S. Miłosierdzia, prosząc o

przyjęcie chorej, gdyż mimo telefonicznego
w’ezw’ania komendanta Poster. Pol. Leczni’­
ca Nadmorska stanowczo przyjęcia odmó­
wiło, Na interw’encję sanitarjusza Ambu­
latorium portowego oraz dyżurnego przo­
downika P. P,, nareszcie S. S . Miłosierdzia
przyjęły chorą na własną odpowiedzialność
bez polecenia lekarza, którego uzyskać nie
mogły, gdyż było już około godziny 10 w’
nocy.

Tylko nadzwyczajnie silnemu organiz­
mowi chorej zawdzięczać należy, że została
jeszcze po tych tarapatach przy życiu, lecz
nadziei wielkiej utrzymania jej przy życiu
dotychczas nie ma.

W ostatniej chwili dowiadujemy się, że
dr. Bielawski, mimo wezwania go, do cho­
rej sam nie przybył, lecz tylko na podsta­
w’ie d.jagnozy akuszerki i przedstawienia
stanu chorej przez męża, wydał pisemne
polec-enie do Lecznicy Nadmorskiej, p’rzy­
jęcia jej.

Jak nss telefonicznie poinformowano
I chorą przeniesiono obecnie przecież do

Lecznicy Nadmorskiej, mimo pierwotnego
I twierdzenia lekarza dyżurnego, że lecznica

I1 dla tego rodzaju chorób nie jest urządzoną,
To jest objektywne przedstawienie na­

gich faktów’, Wysnucie wniosków z t,ych
faktów pozostawiamy opinji publicznej i
kompetentnym władzom.

Za redakcję tego działu odpowiedzialny:
Mieczysław Mistat, Gdynia) Św:ętoj::ńjka 1232.

Bezczelny żydek obraził sad

I dostał za to rok wiezienia.

Warszawa, Ławę oskarżonych sądu
okręgowego zajął 20-letni Sruł Petma-n,
który minio sw’ego młodego wieku czę­
sto już stawał przed sądem. Po raz

ostatni odpowiadał Petman przed są,­
dem apelacyjnym, który’ skazał go na

2 lata więzienia za udział w bójce no­
żowniczej. Zaledwie przewodniczący’
skończył odczytywanie w’yroku, Pet­

man, zw’racając się do publiczności za­
wołał: ,,To są. sędziowie? To są,., a

nie sędziow’ie! (oskarżony użył wyraże­
nia, którego pow’tórzyć nie można, a,
którem oznacza się kobiety zupełnie o-

kreśionego prowadzenia się).
Za obrazę sądu apelacyjnego stanął

Petman przed sądem okręgowym, który’
skazał go na. jeden rok w’ięzienia.

Kula armatnia rozerwała ojca,
a poraniła jego troje dzieci.

Lublin. Wieś Krzyczew pow. krasno­
stawskiego była miejscem tragedji. Mie­
szkaniec tej wsi, Stefan Meleszko, zna­
lazł na swojem polu pocisk armatni-

Przyniósł go do domu i począł nieostro­
żnie nim manipulow’ać. Nastąpił wy­
buch, którego silą. Meleszko został roz­
szarpany, zaś jego dzieci, 10-letni Jan,
9-ietnia Antonina i 7-letpia Stefanja,
zostały straszliwie poranione.

W beznadziejnym stanie przew’ieziono
je do szpitala,

Spędził na krowę tonobójstwo.

Crortkćw, Przed sądem przysięgłych
w Czortkowie odbywała się rozprawa
przeciwko Karolowi Zielonemu, oskar­
żonemu o zabójstwo żony je.sz C,?e w ro­
ku 1932. Początkowe dochodzenia usta­
liły jako powód śmierci kopnięcie pr?ęż
krowę, dopiero po przeprow’adzonem
szczegółowo śledztwie, sprawa ta znala­
zła epilog w’ sądzie. W wyniku rozpra­
wy Zielony skazany został n,a śmierć
przez powieszenie, a przy zastosowaniu
amnestii zmnieniono mu karę na 15 lat

ciężkiego więzienia.

Wiodooiości z ffaaju.
Murzyn chce przyjąć

wyznanie żydowskie.
Warszawa. Wielkie poruszenie wśród

warszawskich żydów wywołała roman­
tyczna historja popularnego tancerza

dancingowego, murzyna Alberta Rudi-
mikali. Czarny tancerz zgłosił się do

jednego z rabinów warszawskich, o-

świadczając, iż chce przejść na judaizm.
Pow-odem tej decyzji murzyna ma być
piękna Estera R,, która pochodzi ze sfer
chasydzkich. Miłość murzyna jest tak

płomienna, że odrazu zgodził się on na

dopełnienie rytuału. Rabin jednak wy­
sunę! podobno objekcje natury zasad­

niczej. Orzekł bowiem, że do zmiany-
w’yznania konieczna jest głęboka wiara.
Spraw’a ma być rozważana na zebraniu
rabinów .

Przemytnicza trójka.
Wilno, (PAT.) W pobliżu zaścianka

granicznego Mierzele patrol KOP za­
uważył bandę przemytników, którzy u-

siłowali przedostać, się pr?ez granicę z

saniami, naładowanemi tow’arem. Prze­
mytnicy poczęli uciokaó, oddając pr?y-
tem szereg strzałów do żołnierzy. Jeden
z przemytników wjechał do jeziora i

wpadł do wody, dwóch innych porzuciło
worki z towarem i usiłowało się przedo­
stać przez granicę, gdzie zatrzymał Ich
patrol litewski. Ujęto trzech przemyt­
ników z bronią i towarami. Skonfisko­
wane tow’ary przedstawiają wartość
15.000 zł

Łódź zaopatruje armję chińską w

mundury. Rząd chiński poczynił w Ło­
dzi wielkie zamówienia na mundury
khaki dla armji chińskiej. Mundury te

transportowane będą z Polski do ćhin

przez Syberię.4110
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Azja kolebka ludzkości.
Tajemnice pustyni Cobi. - Snn Hedin mówi o człowieku z przed S tysięcy la(.

Wyprawa znanego podróżnika
szwedzkiego, Svena Hedina, od czterech

już lat badającego wnętrze Chin, a zwła­
szcza pustynię Gobi, jest bezwątpienia
największą wyprawą naukową tego ro­
dzaju, kiedykolwiek powołaną, do życia.
Wyprawa składa się z 25 rzeczoznaw­
ców szwedzkich i chińskich, tudzież ze

znacznej liczby asystentów i sił pomoc­
niczych, wyposażona jest w najnowsze
przyrządy naukowe wszelkiego rodzaju,
a do wędrówek swych używa

kilku karawan wielbłądów.
Teryiorjum poddane badaniu, wyprawa
pokryła całą siecią dróg rozpoznaw­
czych, skrupulatnie studjowanych przez
dziewięć wypraw częściowych pod
Względem geologicznym, geograficz­
nym, meteorologicznym, astronomicz­
nym, botanicznym, zoologicznym i etno­
graficznym.

W ten sposób zbadano już pięć tysię­
cy kilom, kwadr,, a nieznużony kiero­
wnik olbrzymiej tej wyprawy, liczący
już

dzisiaj 66 lat życia,
dr. Sven Hedin, przerwawszy ją na czas

zimy, przybył do swej ojczyzny, aby
zdać sprawę z wyników dotychczas o-

siągniętych.
Z wynikami temi podróżnik zaznaja­

mia ogół w szeregu odczytach, tudzież
w wydanem świeżo dziele p, t. ,,Tajem­
nice pustyni Gobi”, przykuwającem u-

wagę czytelnika ze względu na bogac­
two treści.

Zawrotne cyfry i ogromne rozmiary.

Jak się okazuje, najciekawszym mo­
że wynikiem badań dotychczas przepro­
wadzonych jest stwierdzenie przez Sve-
na Hedina, że w okresie lodowym Azja
posiadała wielkie morze wewnętrzne,
którego pozostałością dzisiaj jest wę­
drujące jezioro Lopnor.

Dalej znaleziono skamieniałe szkiele-
ty wielkich jaszczurów przedhistorycz­
nych. Jedna z wypraw częściowych od­
kryła na wybrzeżu rzeki Ecingol całą
literaturę z okresu Han i zebrała 50.000
przedmiotów, tyczących si.ę kultury
wczesnego okresu kamiennego.

Opierając się na wynikach osiągnię­
tych, Sven Hedin opowiada o wędrówce
i pozostałościach ludności krain bada­
nych, która

żyła przed 5.009 lat

i pochodziła może od tego człowieka

pierwotnego, którego czaszkę odkryto
niedawno niedaleko od Pekinu i które­
go nazwano ,,Sinauthropus Pekinensis".

Badanie starych świątyń lamów bud­
’

dyjskich doprowadziło również do zu­
pełnie nowych poglądów w tym zakresie.

Autor twierdzi, że pod w’pływem wi­
doków, jakie otworzyły przed nim

odkrycia na pustyni Gobi,
można wprost dostać zawrotu głowy,
wobec tych bowiem perspektyw ogrom­
nych, życie dzisiejszych roślin, zw’ierząt
i ludzi kurczy się do rozmiarów sekun­
dy. Osiągnął też wrażenie i jest mocno

przeświadczony, że Azja jest kolebką
ludzkości.

Na każdym kroku wyprawa napoty­
kała ślady faktów najosobliwszych.

,,Podczas wędrówek tych — pisze —

oczy nasze zdawały się przebiegać
wiersze olbrzymiej księgi

i usiłow’aliśmy zrozumieć jej treść,
miejscami trudną do odczytania, a

miejscami zupełnie wymazaną".
Sven Hedin jednak nie przypisuje

tylko sobie tego, co wyprawa dookona-
ła, owszem, w’yraża się z calem uzna­
niem o swych współpracownikach i po­
mocnikach, dodając skromnie: ,,Co do
mnie, oddałem tej wyprawie tylko o-

statnie lata mojego życia, tudzież do­
świadczenie 45-letniej działalności ba­
dacza

ciemnych ścieżek Azji".
Wyprawa, która, dzięki energji swe­

go kierownika, zdobędzie zapewne no­
we fundusze, ma niebawem wznowić
swe badania, tak bardzo już owocne.

Zanobiegaicie chorobom
Hasła te, obiega,jące całą kulę ziemską, na­

wołując wszystkie kulturalne społeczeństwa do
walki z odwiecznym wrogiem ludzkości — cho­
robami, zmobilizowało wszystkie twórcze umysły
lekarskie do przeciwdziałania szerzącemu się złu.

Jedynym, w/g dzisiejszego stanu wiedzy, wypró­
bowanym i zapobiegającym wszelkim infekcjom
w jamie ustnej i krtani, gdzie najłatwiej się
lokują zarazki grypy, anginy, dyfterytu, szkar­
latyny, odry jest środek zapobiegawzy Pa r a-

mint,Erbe11. ParamintnErbee są tota­
bletki o przyjemnym smaku i zapachu, rozpu­
szczane kilka razy dziennie w ustach w ilości

1 -2 pastylek, zapobiegają infekcji. P a r a m i n t

,Erbe-4 stanowią też skuteczny środek dezynfe­
kując.y wszędzie gdzie zachodzić może obawa

zakażenia, a rńanowicie: przy pielęgnowaniu
Osób chorych zakaźnie, podczas epidemji, tak
w domu, jak i w szpitalach, szkołach i t d.
Pa ra m i n t rErbett chroni przed gryoą prze­
ziębieniem, katarem. (21917) Dr. L. K.

Wybory w Niemczech.

Tak wygląda olbrzymi plakat, pokrywa­
jący, cało Niemcy, a propagujący ponowny
wybór Hindenburga na prezydenta Rzeszy.

Uchodźcy polscy z Prus Wschodnich
wskazują rządowi i społeczeństwu drogą.

Wobec stale powtarzających się gwał­
tów na ludności polskiej zamieszkałej
w Niemczech,: pozbawionej elementar­
nych praw narodowościowych, zastrze­
żonych Traktatem Wersalskim zebrani
w Toruniu na walnym zjeździe delegaci
rodaków z Warmji, Mazur i Ziemi Mal-

borskiej uchwalili jednogłośnie rezolu­
cję:

1. Prosimy rząd Rzplitej Polskiej, aby
na forum Ligi Narodów zechciał prze­
prowadzić uchwałę, potępiającą gwałty
popełniane na ludności w Niemczech
i gwarantującą ludności polskiej w

Niemczech swobodny rozwój życia kul­
turalno-oświatowego.

2 Prosimy rząd Rzplitej Polskiej, aby
na zamykanie szkół polskich w Niem­
czech zamknął kilkanaście szkół nie­
mieckich w Polsce, tak długo, dopóty
taka sama ilość szkół polskich w Niem­
czech nie będzie otwarta.

3. Wstrzymać wszelkie dotacje że
skarbu polskiego, dopóty skarb Rzeszy
niemieckiej analogicznej sumy nie

wstawi do budżetu swego na utrzyma­
nie polskich szkół w Niemczech.

4. Urzędnicy polscy niech w urzędo­
waniu nie odpowiadają na zapytania w

języku niemieckim, pomni, że jedynie
obowiązującym językiem urzędowym
jest język polski.

5. Wobec nieratyfikowania umowy
polsko-n’iemieckiej przez rząd Rzeszy,

wydalić natychmiast wszystkich optan­
tów niemieckich,

6. Zakazać przywozu niemieckich fil­
mów do Polski.

7. Wstrzymanie udzielenia wiz i pa­
szportów do Niemiec obywatelom nie­
mieckim, zamieszkałych w Polsce, Kon­
sulatom polskim w Niemczech winien
rząd wydać nakaz niewizowania pasz­
portów niemieckich na wyjazd do Pol­
ski, tak długo, aż cofnięte zostaną ze

strony niemieckiej wszelkie zarządzenia
wrogo odnoszące się do obywateli pol­
skich zamieszkałych w Niemczech i w

Polsce.
8. Zaniechać zakupu towarów pocho­

dzących z Niemiec.

Knuaufa bojka o dziewczęta,
W miejscowości Udwarnok koło Tyr-

rawy w Czechosłowacji odbywał się bal

maskowy, na którym doszło do krwa­
wych wypadków. Z okazji zabawy sko­
rzystali wszyscy okoliczni parobcy wiej­
scy i gremjalnie przybyli do Udwarnok.
Na swoje nieszczęście mieli za dużo

szczęścia do miejscowych dziewcząt.
Nie podobało się to miejscowej młodzie­

ży pici brzydkiej, która postanowiła
obcych przybyszów wypędzić ze sali ta­
necznej. Atmosfera stawała się z go­
dziny na godzinę więcej naprężona, aż

po północy, gdy wszyscy mieli już w czu­
bie, wybuchła jak na komendę gene­
ralna bitwa. Poszły w !’uch boksery,
kufle, noże i rewolwery, jako różnorod­
na i niebezpieczna broń w ręku krew-

kich parobczaków. Kobiety i dziewczę­
ta próbowały uciekać z sali, ale koło

ciasnych drzwi powstał zator zmagają­
cych się ciał. Kilka dziewcząt upadłe
na ziemie, a czereda walczących potra-
towała je. Nad salą zapanował łomot
uderzeń, okrzyki bojowe, jęk rannych i

przeraźliwe piski kobiet. Dopiero inter­
wencja żandarmerji położyła kres wiel­
kiej bójce.

Skutki zajścia były fatalne. Na pobo­
jowisku zostało kilkanaście pokrwawio­
nych osób, które nie mogły o własnych
siłach ruszyć się z miejsca. W ciągu
bójki oddano około 50 strzałów rewol­
werowych, resztę można sobie dośpie-
wać. Pięć osób odniosło śmiertelne ra­
ny, 14 zaś cięższe i lżejsze obrażenia —

tak, że liczny ko-rowód podwód musiał
odwieźć je do szpitala. Żandarmerja
przeprowadziła na miejscu rewizje i
dziesięciu parobczaków, przy których
znalazła broń palną i inną, aresztowała.

Jeszcze małe, ale już głośne
niemowlę.

Telegramy doniosły, że bandyci upro­
wadzili, zapewne w celach wymuszenia
okupu, dziecko słynnego lotnika pułkow­
nika Lindbergha. Naturalnie cała prasa
amerykańska podaje portret tego bohatera
w pieluszkach, który tak niezasłuźeńie jest
dziś najgłośniejszym z najmłodszych.

Aparat, który uniemożliwi wojnę.
Sensacyjny wynalazek Anglika.

W chwili, kiedy w Genewie przed­
stawiciele narodów całego świata łamią
sobie głowę nad rozbrojeniem i uda­
remnieniem wojen, nadchodzi z Anglji
sensacyjna wiadomość o wynalazku,
który w swych skutkach jest tak stra­
szliwy, że raz na zawsze położyć musi
kres wojnie, Znany w kołach fachowych
konstruktor bomb i min podwodnych in­
żynier Barlow wynalazł nowy straszli­
wy aparat lotniczy, kierowany za pomo­
cą fal elektrycznych, który w promie­
ni 1600 km. w przeciągu 24 godzin zbu­
rzyć potrafi każdy objekt a nawet i

większe miasta. Dla przeprowadzenia
manewrów t,ych wystarczy 5909 ludzi i
15.090 jednostek nowego matęrjałn wy­
buchowego.

Inżynier Barlow ma. zamiar oddać

wynalazek swój bezinteresownie do dys­
pozycji Ligi Narodów, gdyż jest on zda­
nia, że aparat jego uniemożliwi prowa­
dzenie jakiejkolwiek wojny.

W angielskich kołach fachowych
przypuszczają, że chodzi tutaj prawdo­
podobnie o kierowany falami elektrycz-
nemi specjalny typ samolotu, nałado­
wanego nowym środkiem ęksp)ozyw-
nym.

Jak wiadomo, próby kierowania sa­
molotami zapomocą fal elektrycznych

podejmowane są już od dłuższego cza­
su. Szczególniejszą uwagę sprawie tej
poświęciło ministerjum marynarki Sta­
nów Zjednoczonych Ameryki Północ­
nej. Obecnie, jak się zdaje, usiłowania
te dzięki wynalazkowi angielskiego in­
żyniera uwieńczone zostały pomyślnym
skutkiem.

Kazanie wzruszyło rabusiów.
Oddali napadniętemu pastorowi zegarek i auto.

Niedawno -- jak opowiadają dzienni­
ki amerykańskie — pewien pastor z

Pittśburga jechał sam autem drogą ma­
ło uczęszczaną, gdy nagle musiał za­
trzymać swój wehikuł wskutek zabary­
kadowania drogi przez inny samochód.

Jak się okazało, była to

przeszkoda nie przypadkowa,
lecz umyślnie zastawiona przez rabu­
siów drogowych.

Zatrzymany w ten sposób pastor rad
nie rad oddał, pod groźbą rewolwerów,
rabusiom pieniądze, zegarek i swój sa­
mochód, poczerń rabusie zabierali się
już do odjazdu, gdy ograbionemu przy­

szło nagle do głowy przemówić do nich
słowami kaznodziei.

Rabusie zgodzili się drwiąco na to

kazanie, Pastor jednak okazał się ka­
znodzieją tak wymownym, i przekony­
wującym, że

poruszył serca rabusiów

i dopiął tego, iż wrzuszeni zwrócili mu

zegarek i auto. Nie oddali tylko pie­
niędzy, usprawiedliwiając się, że cięż­
kie czasy zmuszają ich do zatrzymania
gotówki.

Bądź co bądź, pastor wrócił do do­
mu w samochodzie ocalonym przez to
kazanie okolicznościowe.



Str. 3. ,,DZIENNIK BYDGOSKI", sobota, dnia 5 marca 1932 r.
Nr 53.

Walcio.

Powszechne wykłady uniwersyteckie. Wnie-
dz:elę, 6 bm. wygłosi w Nakle w auli gimnaz­
jum państwowego o godz. 17,30 prof. Uniw.
Poza. dr. Mikołaj Rudnicki odczyt p. t. ,,Daw­
niejszy zachód słowiański, dzisiejszy wschód
niemiecki, , jego wygląd, etniczny". Wykład ilu­
strowany będzie przeźroczami. Bilety wstępu
dla dcrósłych 50 gr, dla uczącej się młodzieży
i wojskowych niższych stopni 20 gr.

Kradzieże. Niewyśledzeni złodzieje skradli

urzędnikowi kolejki powiatowej p. St. Majew­
skiemu kilka centnarów kartofli oraz wszystkie
znajdujące się w piwnicy słoje z marynatami:
Z furmanki p. Komińskiego, młynarza z ,Kowa­
lew)!a, skradł złodziej worek jęczmienia. Od­
dalającego się złodzieja zauważył powracający
właściciel furmanki. Na wszczęty alarm zło­
dzie.j porzucił zdobycz, ratując się ucieczką w

pole. Gospodarzowi p. Celmerowi z Sipior
skradziono w ub. tygodniu ubrania, pierzynę
, poduszki łącznej wartości około 350 zł.

Miesięczna odprawa komendantów P, W,

i W, F, kompan)i Nakło odbędzie stę w niedzie­
lę, .6 bm. o godz. 12 ,30 w sali Strzelnicy.

Zwyczajne walne zebran;e ,,Kasy Stelczyka11
odbędzie się w dniu 7 bm. o godz. 12 w Wystę­
pie w sali p. Betschera.

Kruszwica.
Walne zebranie Bractwa Strzeleckiego za­

gaił starszy bractwa p. Czosnowski, Najcie­
kawsze było sprawozdanie .starszego bractwa p.
JuL Czosnowski ego, który scharakteryzował
smutny stan kasy oraz wielkie zadłużenie Bra­
ctwa, co jest w większej mierze winą członków

przez niepłacenie zaległych oraz bieżących skła­
dek. Po dyskusji udzielono ustępującemu zarzą­
dowi pokwitowania. W celu uzupełnienia za­
rządu wybrano na komendanta p. Białeckiego
oraz na strzelmistrza p. Stanisława Glińskiego.

Pożar autobusów, Pastwą płomieni pad}y
dwa autobusy, należące do p. Czosnowskięgo,
które przed wyruszeniem z garażu się zapaliły.
Strata, w.ynosi, kilkanaście tysięcy złotych. Do­
chodzenia nad wykryciem przyczyny pożaru
prowadzi policja.

Zjazd Księży Patronów

Stowarzyszeń Młodzieży Polskiej.
Poznań, W Poznaniu odbył się zjazd księży

patronów S. M. P. z całej Wielkopolski, Przy
olbrzymim napływie księży patronów dokonał
otwarcia zjazdu ks. radca Każmierski z Szamo­
tuł. Na pierwszem posiedzeniu plenarnenj wy­
głosił ręferat p. t. ,,Pogląd na stan pracy w

S. M. P.’-’ ks. kan. Ludwik Jarosz.

Następnie uczestnicy zjazdu podzielili się na

trzy sekcje, które ob,radowały zosobna, Przy­
był na zjazd przedstawiciel J. E . ks. Prymasa
ks. kan Zakrzewski.

Na posiedzeniu, sekcji duszpasterskiej sekre-

tarz generalny S. M. P . ks. dyr. Z. Michalski

wygłosił referat p. t. ,,Praca duszpasterza nad
urobieniem religijnem członków S. M. P/’. W

sekcji pedagogicznej dla spraw młodzieży żeń­
skiej przemawiał ks. kan. J. Szulc na temat:

,,Jak prowadzić S, M. P, zwycięsko przez trud­
ności doby obecnej". Równocześnie w sekcji
męskiej przemąwkl na ten sam temat p. L. Wa-
zurkiewicz. Po zakończeniu obrad sekcyjnych
nastąpiło drugie zebranie plenarne, na którem

odczytano wnioski i rezolucje, powzięte na po­
siedzeniu poszczególnych sekcyj.

Z Rojewa i okolicy.
(Od, własnego korespondenta ,,Dzień. Bydg.")

Walne zebranie Kółka Rolniczego odbyło się
pod przewodnictwem prezesa p. T, Kaźmiercza-
ka. Sprawozdania składali pp.: prezes Kaź-

mierczak, sekretarz Birkholz, skarbnik Groblew­
ski i bibliotekarz K. Zieliński.

Wśród powstańców, W dotycjiczasowem
Iow, Powstańców i Wojaków panował od nie,
jakiego czasu ferment, który doprowadził do

tego, że zarząd okr. zmuszony był towarzystwo
rozwiązać. W skład nowego zarządu weszli pp,
Fr. Zieliński prezes, A. Kaźmierski wiceprezes
W. Oźmina sekretarz, H, Dembek zastępca, J.
I ryszkie skarbnik, K. Fryszkie komendant.
Dalszemi członkami zarządu zostali pp. Fr Ka-

narkowski, L. Kwarciński i Sz. Kaźmierski.

Z żyda robotników. Przewodniczącym wal­
nego zebrania Kat. Tow. Robotników Polskich

zostął p, nauczyciel Jarmark. W skład nowe,

go zarządu weszli pp.: Kowalski prezes, naucz

Jarmark wiceprezes, Kołodziejski sekretarz.
Zieliński zastępca, Łosik skarbnik. Do komisji
rewizyjnej wybrano pp. Ig. Groblewskiego, Ig.
Góreckiego i Polaka.

Na walnem żebranin Tow. Powstańców i Wo­
jaków w Leśniankach wybrano zarząd w nastę­
pującym składzie: Fr. Maćkowiak prezes, Ga­
bryliszyn wiceprezes, Szafrański sekretarz, M.

Gabryliszyn zastępca, K. Siemianowski skarb­
nik, Ptak komendant, Fr. Gabryliszyn zastępca,
naucz. Jarmark referent oświatowy. Do komi­
sji rewizyjnej wybrano: naucz. Jarma;ka, L.
Stanka i L. Sobieralskiego.

Na walnem zebraniu Tow, Powstańców i Wo­
jaków w Godziębie zarząd ukonstytuował się
jak następuje: Kowalski prezes, Szczerbiński

wiceprezes, Kołodziejski sekretarz, Terak za­
stępca, Górecki skarbnik, Burak komendant.
Zieliński referent oświatowy.

Nowe Kolko Włościanek utworzono w Glin-
nie Więlkiem. Prezeską wybrano p. naucz . M,
Mizgajską, wiceprezeską p. Weymanową, sekre­
tarką p. Kiełczewską, skarbniczką p. Lewicką-
referentką oświatową p. inż Suchocką, radną
zdrowia p. Mikolajczakową, radną hodowli p.
Witczakową, radną gospodarstwa domowego p
Jóźw:akową.

U śpiewaków w Niszczewicach, Wa’nemu
zebraniu Kola Śpiewaczego przewodniczył pre­
zes okręgowy p. Dralwióski z Inowrocławia.
Do nowego zarządu we,,-zli pp.: Brędziński pre­
zes. Pohocki zastępca, Sądecki sekretarz. Paw­
łowski skarbnik, Urbaniakówna bibliotekarka,
Wożniak i Mądro ławnicy, Sądecki chorąży,
B. Bagrowska i J Hańczewska chorążynie, J

P,agrowski i M. Zieliński komisja rewizyjna, Fr.
Gawroński i Fr. Wożniak sąd honorowy. Dy­
rygentem jest p. nauczyciel J. Dykiert, a za­
stępcą p. A. Jaskulski.

OSIE. Akcja L, O, P, P, Instruktor powia­
towy p. Szymanowski przeprowadził wieczorny
kurs informacyjny la dorosłych, zaś przed po­
łudniem odbywał wykłady w szkołach okolicy.
Udział w kursie wieczornym brało około 400,
osób. Na zakończenie odbyło się zebranie re­
organizacyjne tut. koła, na którem zapisało się
40 nowych członków i 130 członków wspiera­
jących.

LASKOWICE, Kurs pszczelnictwa, Dnia 19
ub. m. odbył się w Laskowicach z ramienia mi­
nisterstwa komunikacji kurs pszczelnictwa i ho­
dowli drobiu. Zjechało się około 81 słuchaczy
z wszystkich zakątków Pomorza. Prócz pra­
cowników kolejowych przybyli także pp. na­
uczyciele i gospodarze z okolicy. Referent mi­
nisterstwa komunikacji p. T . Rembalski na wy­
kładzie wskazał na korzyści, jakie płyną d!a
narodu i jednostek z pszczelnictwa. Pouczył,
jak zakładać pasieki i prowadzić je racjonalnie.
Praktycznie pokazywał pracę w pasiece na ulu

,,Dadan Polski", który można zastosować w ca­
łej Polsce. Referent wskazał na konieczność

standaryzacji uli w Polsce. W wagonie poka­
zów zapoznano się szczegółowo z rozwojem
i postępem pszczeln’ctwa, począwszy od kłody,
a skończywszy na najdoskonalszym ulu ,,Da-
dan’ę Polskim".

Napady rabunkowe w Gnieźnie.
Dnia 1 bm. zaczepiono na u!. Tumskiej An­

toniego Kmitę ze Świniar, pow. gnieźnieńskiego
i wywabiono go w podstępny sposób aa ul. Je­
ziorną, gdzie w pobliżu ogrodu ,,Wenecja" po­
walono go siłą na ziemię i zabrano 34 zł go­
tówki.

Kmicie grożono przytem zabiciem. Jako
przypuszczalnych sprawców napadu ujęto zna­
nych na gruncie gnieźnieńskim apaszów w oso­
bach Bronisława Nowaczyka, Franciszka No­
waczyka, Ludwika Nadolskiego, Wojciecha
Skrobackiego i Kazimierza Szymańskiego.

Podobny wypadek miał miejsce 18 ub. m .,

o czem jednakże nie doniesiono. W wyżej wy­
mienionym dniu przechodził u!. Tumską niejaki
Szwejkowski z Jarocina i zapytał nieznanych
mu 5 osobników o drogę do Konikow:a. Osob­
nicy ci zamiast wskazać Szwejkowskiemu wła­
ściwy kierunek, udali się z nim na ul. Poznań­
ską, a gdy znaleźli się u wylotu ul. Kcyńskiej,
na szosie pro-wadzącej do Pyszczyna, siłą ode­
brali Szwejkowskiemu zegarek i inne drobne

przedmioty.
Aresztowani do winy się nie przyznają.

Napad rabunkowy w Poznaniu.
Poznań. Na Ratajach padła ofiarą napadu

rabunkowego urzędniczka Zakładów Chemicz­
nych ,,Herolda", 24-letnia Marja Lusartówna.

W chwili, gdy p. Lusanówna po opuszczeniu
fabryki, zatrzymała się przy przystanku auto­
busowym, wyłonił się z ciemności jakiś niezna­
ny osobn k i zażądał od przerażonej kobiety
wydania pieniędzy. Po ochłonięciu z przestra­
chu zaczęła napadnięta bronić się przed oprysz-
kiem wzywając przytem głośno pomocy. Wo-

bez takiego obrotu sprawy uderzył napastnik
swą ofiarę jakięmś tępem narzędziem w głowę
i wyrwawszy jej z ręki torebkę, ulotnił się w’

niewiadomym kierunku. Zawezwane na miejsce
napadu pogotowie opatrzyło p. L . ranę na gło­
wie, liczne podrapania i skaleczoną rękę. Spo­
dziewający się bogatego łupu opryszek przeli­
czył się w rachubach, gdyż w zrabowanej to­
rebce znajdowała się jedynie drobniejsza suma

pieniędzy.

Rogoźno.
Zlikwidowanśe urzędu, Od dłuższego czasu

istniejący projekt przeniesienia miejscowego
urzędu skarbowego, akcyz 1 monopolów pań­
stwowych ma być niebawem urzeczywistniony.
Przewiduje się przeniesienie urzędu do Wą­
growca, zaś w Rogoźnie pozostanie tylko in­
spektorat kontroli skarbowej.

Impreza S. M, P. Stów. Młodzieży Polskiej
urządza w dn:u 6 bm. przedstawien,ie amator­
skie. Odegrana zostanie sztuka p. t .’ ,,Do Ciebie
Polsko".

Żnin.
Srebrny jubileusz, Małżonkowie Józef i Kon­

stancja Malakowie w Dochanowie obchodzili

srebrny jubileusz pożycia małżeńskiego. Ju­
bilatom ,,Szczęść Boże(”

Otwarcie jarmarków. P. starosta żniński

wydał zezwolenie na otwarcie targów dwuty­
godniowych jak i jarmarków wielkich na wszel­
kie zwierzęta rąc’cowe we wszyst!kich miastach

pcwiatu (Gąsawie, Rógowie, Janowcu i Żninie],
w których targowice posiadają należyty nadzór.

Plroczu.
Nowa kostnica, Staraniem magistratu po­

wstała nareszcie w tut. mieście kostnica.

Jarmark, W dniu 8 marca br. odbędzie się
w tut. mieście jarmark kramny oraz na bydło
i konie

Nowa świetlica P. W. ł W, F, Staraniem

burmistrza p. Deglera jako przewodniczącego
Komitetu P. W. . i W, F., urządzono świetlicę
i kancelarię P W w gmachu magistratu. Do

świetlicy przeniesiono obecną kancelarię z ttt

Nakiełskiej z dniem 1 marca br, -

Tow, śpiewu św, Ceeylji urządza w niedzie­
lę, 6 bm, w sali p. Baszczyńskiego z współ­
udziałem tut. szkoły powszechnej akademję pa­
pieską. Program; słowo wstępne (wygłosi ks.

prób, Rochowiak), dalej deklamacje, występy
śpiewu i referat :o. życiu i działalności papieża
Piusa XI. prz,ez naucz. Gackowskiego.

CSRdiraSa.

Zebranie bezrobotnych pracowników umysło­
wych zagaił sekretarz p. Dratwiński. Za/ząd
tworzą pp.: Szymański - prezes, Bogusławski -

wiceprezes, Dratwiński - sekretarz, Kałamarski
zast. sekretarza, Majewski - skarbnik, Okoński,
Filarsłd i Pawłowski - komisja rewizyjna, oraz

Strojnowski i Kukielski - ławnicy.
Kradzież z włamaniem, Nieznani złodzieje

włamali się do składu kolonialnego kupca p,
K, Krygiera przy ul. Paderewskiego 14, skąd
skradłi towaru na sumę 300 zł.

Walne zebranie członków Banku Lądowego
w Chełmży odbędzie się w czwartek, 10 bm.
o godzinie 3 po poł. w Hotelu Pomorskim w

Chełmży.

SZUBIN. Jarmark. W środę, 9 bm. odbę­
dzie się w Szubinie jarmark na konie i bydło.
Spęd zwierząt racicowych niedozwolony.

WimBoiraości i OMiesnia.
Osobiste. Zarządzeniem Prezydenta Rzplitej

mianowany został dotychczasowy naczelnik są­
du grodzkiego p. TeoFl Krych — sędzią sądu
okręgowego w Gnieźnie.

Zakończenie obrad budżetowych, Rada miej­
ska zakończyła obrady budżetowe. Czysty zysk
poszczególnych przedsiębiorstw, pre,KmittOwany
na rok 1932-33, wynosi: z elektrowni 181.247 zł,
z gazowni 65.204 zł, z wodociągów: 8,704 zł, z

rzeźni eksport. 58 476 zł, z magazynu 7.100 zł,
z leśnictwa tniejsk. 9.525 zł, co uczyni razem

330.256 zł, Obniżono cenę za gaz o ok. 15%.
Cena za zużycie gazu wynosić będzie od 1. 4.
br. przy25m. kb.25gr,od25-50m.kb.24gr,
od 50-75 m. kb. 23 gr, od 75-100 m. kb. i wy­
żej 22 gr. Cenę za prąd obniżono również i to

o 2 grosze na 1 kilowacie. Suma ogólna wszyst­
kich przeds’ęb’orstw łącznie z budżetem rzeźni

eksportowej (233.200 z}),. wynosi. 2.248.758 zł,

z czego 881.972 zł przypada na budżet elek­
trowni miejskiej i 545.919 zł na budżet gazowni.

Czarna kawa — bridge w kasynie oł, 69 pp,
W sobotę, 5 bm. odbędzie się w kasynie ofic.

,,czarna kawa - bridge”, połączona z koncer­
tem i tombolą.

,,Teatr Polski" w Gnieźnie. W sobotę, 5 bm.

przyjeżdża do Gniezna poznański ,,Teatr Ppl-
ski”. który wystawi w sali Hotelu Europejskie­
go ńrćywęśółą komedię Zdzisława Mąrynow-
skiego p. t . ,,Rozwód".

Stew, Pań Miłosierdzia paraiji łarnef obcho­
dziło uroczystość 10-lecia istnienia. Na inten­
cję stowarzyzsenia odprawił ks. biskup Laubitz
w kościele św, Trójcy roszę św,, wygłaszając
zarazem podniosłe kazanie. Podczas mszy św.

pienia chóralne wykonał chór famy pod batutą
p.

’

Cichowicz.a, W hali hotelu Europejskiego
odbyło się uroczyste zebranie.

Oicobójczynle uniknęły szukienicy.
Sad apelacyjny złagodził wyrok na Kozłowskie z pod Wąbrzeźna.

Toruń. Sąd apelacyjny w Torun’u ogłosił
wyrok w procesie Mar}ł Kozłowskiej oraz jej
córek Marianny i Berty, oskarżonych o ojco-
bójstwo.

W styczniu ub. roku Marjanna Kozłowska
wskutek niesnasek rodzinnych uplanowala wraz

z siostrą swoją zamach na życie ojca. Udała
s:ę ona w nocy do sypialni, gdzie spał Kozłow­
ska i ćęjnym strzałem z rew’olweru w skroń no-

zhawlla go życia, W tym czasie siostra jej
Bertą przyświecała jej świecą. Następu’e zbro-
dniarki zaalarmowały władze, pozorując napad.
W czasie śledztwa przyznały się jednak do

ojcobójstwa, oświadczając m. in., że że zbrodni

dopuściły się za namową matki. Sąd okręgpwy
skazał w maju ub. roku wszystkie trzy Ko­
złowskie na karę śmierci, zaś sąd apelacyjny
wyrok ten zatwierdził. Na skutek skargi ka- .

sacyinej sąd najwyższy ze względów procedu­
ralnych wyrok uchylił, nakazując sądowi apela­
cyjnemu ponowne rozpatrzenie sprawy. Po ca­
łodziennej rozprawie sąd apelacyjny ogłosił wy­
rek, skazujący główną sprawczynię morderstwa

Marjannę Kozłowską na 13 lat, zaś Bertę Ko­
złowską na 8 lat ciężkiego więzienia z zalicże-

niem aresztu śledczego ora? na pozbawienie
praw ohywatelskicb przez 10 lat i zapłacenie
kosztów sądowych po 900 zł od każdej. Łago­
dny wymiar kary sąd umotywował przyznaniem
się do zbrodni, dotychczasową niekaralnością
i niskiem poziomem umysłowym oskarżonych.
Ma;ję Kozłowską (matkę) sąd uniewinnił i na­
kazał zwolnienie jej z aresztu.

MUKRZ, pow. świecki, Założenie Stow.

Młodzieży Polskiej, Dzięki staraniom ks, kura-

tusa Zielińskiego z Lniana oraz miejscowego
nauczyciela p. Roty założono w naszej wsi

Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej męskiej. Na
zebraniu organizacyjnem wybrano zarząd w na­
stępującym składzie: pp. Anastazy Puchowski -

prezes, J, Janikowski - sekretarz, Wł. Sołtys -

skarbnik, R. Piotrowski - gospodarz, B. Kul­
czyk - komendant Patronem stowarzyszenia
jest p. inż. Wysiński, nadleśniczy z W:erzchla-

su, zaś wicepatronem miejscowy Mkierownik
szkoły p. Rota. Nowozałożcnemu stowarzysze­
niu w Mukrzu życzymy jak najpomyślniejszego
rozwoju.
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GRUDZIĄDZ
Apteki dyżurne; ,,Pod Gwiazdą" przy ulicy

Cbeimńskiej i ,,Pod Koroną" przy ul. Wy­
bickiego.

Kalendarzyk teatralny.

Sob°ta; Występ Igo Syma, Nowickiej i in­
nych.

Niedziela godz, 16: ,,Księżń’czka w łachma­
nach" przedstawienie dla dzieci.

Niedziela godz. 20,15: ,,Polacy w Ameryce"
premjera.
Z teatru.

W sobotę zapowiedziany }est występ świetne­
go artysty filmowego Igo Syma w otoczeniu

znakomitych artystów teatru ,,Morskie O’ko"

Stanisławy Nowickiej, Józefa Wojcieszke oraz

świetnego komika teatru ,,Banda" Józefa Or­
wida w wielkim wieczorze pieśni i humoru.

W niedzielę po poŁ specjalne przedstawie­
nie dla dzieci ,,Księżniczka w łachmanach" w

wykonaiu teatru dziecięcego. Ceny miejsc od
.30 do 80 gr.

JPoIacy w Ameryce’1 poraź pierwszy ujrzą
światło kinkietów na niedzielnem wieczornem

przedstawieniu w specjalnej nowej oprawie de­
koracyjnej i kostjumowej. Efektowne tańce
i ewolucje układu prof Wierzbickiego.

Koncert religijny oLutni" . W niedzielę, 6
i we wtorek, 8 bm. o godz. 20 w salach ,,Tivo-

li" urządza Tow. śpiewu ,,Lutnia" wielki kon­
cert relig’jny pod dyr. prof, E, Dawidowjcza
ze współudziałem oikiestry 64 pp. z p. kapel-
m’strzem por. Szpuleckim na czele. Na tę uro­
czyst,ą premjerę oratorjum przybywa jego twór­
ca p, prof. Antoni Uruski. Program: I. ,,Litania
Loretańska" na solo i chóry mieszane z tow.
ork estry. II. ,,Eloi Eloj Lammasabaclani" ora­
torjum w 4 częściach.

Kino Apollo: ,,Nasza jest noc".

Kino Gryf: ,,Ulica potępionych dusz".

Kradzieże, Janowi Nowakowi z Pelplina w

niewyjaśniony sposób skradziono srebrną pa­
pierośnicę wartości 90 zł. Drażyńska Leokadia

(ul. Grob!owa 29) zgłosiła kradzież pary trzewi­
ków i złotego łańcuszka wartości 20 zł. W’o}osz
Bron sław (ul. Szkolna 10) zgłosi! kradzież pary
trzewików z szatni gimn. klasycznego, wartości
32 zl.

Strzelanie z wiatrówek o nagrody, Na licz­
ne życzenia miłośników sportu strzeleckiego
zarząd Sokola II urządza w dn’ach 5 16 bm.

swoje tradycyjne strzelanie z wiatrówek o cen­
ne nagrody. Strzelanie, które odbywać się bę­
dzie w lokalu p. Derdowskiego przy ub Chat-

mińskiej, rozpocznie się w sobotę o godz. 17 .

Rozdanie nagród nastąpi w niedzielę o g. 22,30.

Pomorska Szkoła Sztuk Pięknych
w Grudziądzu.

W roku 1922 powstała w Grudziądzu Po­
morska Szkolą Sztuk Pięknych. Inicjatywę dał

artysta, człowiek nieprzeciętnej jakości, p. prof.
Szczeblewski, który szczególnie wysunął uko­
chanie ziemi pomorskiej i motywów kaszub­
skich, które w całej pełni jako rdzenny Pomo­
rzanin w swej duszy wyczuwał,

Pierwsze kroki zrobiła ówczesna Rada Po­
morska z dr. Majkowskim na czele, która do­
pomogła do urządzenia pierwszej wystawy
obrazów artystów pomorskich, Wystawa ta

źrebiła bardzo dodatnie wrażenie i zachęciła
miarodajne czynniki do zrealizowania śmiałego
planu stworzenia ,,Pomorskiej Szkoły Sztuk
Pięknych".

P. prezydent miasta przejął się sprawą, od­
dając lokal w muzeum na siedzibę tej szkoły.

Na czele placówki postawiono artystę ,,z bo­
żej łaski" p. prof. Szczeblewskiego, który z

wielkiem zaparciem siebie rozwinął szkołę. Co
roku urządza szkolą swe wystawy, które budzą
ogromne zainteresowanie wśród całego społe­
czeństwa, patrzącego z podziwem na m,istrza
p. prof. Szczeblewskiego.

Grudziądz doprawdy nie wie, co właściwie

posiada przez to, że Pomorska Szkoła Sztuk

Pięknych ma w nim swoją s’edzibę. Jak się do­
wiadujemy, Gdynia chciałaby, aby Pomorska

Szkolą Sztuk Pięknych została do niej prze­
niesiona,

Oprócz sztuki czystej wprowadziła szkoła
w roku 1929 dział sztuki stosowanej, opartej na

motywach kaszubskich, W ciągu 10 lat wydala
szkoła przeszło 2C0 absolwentów; obecn’e iest
około 30 uczennic i uczni, którzy robią świetne

postępy, Ze szczególnym podziwem stajamy
przed obrazami, malowanemi przez panią
Borchseniusową, która rokuje wielką przy­
szłość, Wymienić jeszcze moina pp. Falkow­
skiego, Łados’ównę, Szymańskiego i Konkela.

Gdy s?ę zważy, że niestety kryzys i inne po.
wody wstrzymują dotacje i subwencje d!a tej
instytucji, z podziwem i uwielbieniem sta;emy
przed tymi wyczynami, przed energją i silną
wolą kierownika tej szkoły, który jest aposto­
łem n:etylko rodzimej sztuki, ale rzecznikiem

naszego polskiego morza,

Dlatego miłując morze, Pomorze i Kaszuby,
pamiętajmy o Pomorskiej Szkole Sztuk Ptękr
nych, którą gorąco i serdecznie obywatelstwu
polskiemu, a szczególnie pomorskiemu pole­
camy.

sumą 3.183.132 zł. Jest on w porównaniu do
budżetu z roku 1931-32 mniejszy o 269,267 zt

Dochód w roku bieżącym magistrat preliminuje;
Dział I majątek komunalny 583.270 zł, dział II

przedsiębiorstwa komunalne 323 334 zł (rok
31-32 - 261.916 zł, rok 30-31 ,- 238 584,16 zł),
dział III subwencje i dotacje 2.360 zł (rok 31-32
2.360 zł), dział V opłaty administracyjne -,

31.000 zł (rok 31-32 - 37.0:0 zł- dział VI -

opłaty za korzystanie z urządzeń i zakładów
dobra publicznego — 407.758 zł (suma wykona­
nia w roku 30-31 - 289.018i70 zł), dzia,ł VII

dopłaty - (30-31 - 84 889 zł), dział VIII .

udział w podatkach państwowych 210.030 . zl

(suma wykonania 30-31 — 266 381 zł, w roku.
31-32 prelim. 210.000 zł), dział IX dodatki do

podatków państwowych 526.020 zł (rok 30-31
653.607 zł, rok 31-32 - 521.000 zł), dz’ai X po­
datki samoistne — 853.890 zł (w roku 31-32

prelim. 895.0CO zł) 5 wresze’e dział XI różne
65 095 zł (suma wykonania w roku 30-31 -1
116 0C0 zł.

Po stronie wydatków zamyka się preliminarz,
budżetowy na rok 32-33 sumą ogólną 3.313.838

zł, przyczem magistrat wysuwa celem osiągn"ę-
cia równowagi następujące propozycje oszczę­
dnościowe: w dziale V drogi i place pubFczne
25.000 z}, dział VII kultura i sztuka 42.003 zł,
dz!ął VIII zdrowie publiczne 28.200 zł, dział IX

opieka społeczna 35.000 zł i w dziale bezpie­
czeństwa 500 zł - razem 130.706 zł.

Wydatki preliminuje magistrat w poszcze­
gólnych działach jak następuje: I admnstrącja,
ogólna 746 280 zl (prelim. 31-32 - 777.250 zł),
I majątek komunalny - 54-221 zł (rók 31-3? -

46.635 z}, suma wyk. w roku 30-31 - 45 5C0 zł},
dział V drogi i p!ace pubFczne — 341.764 zł

(rok 31-32 - 384.400 zł} itd. Preliminarz budże­
towy będz’e w najbliższym czasie przedmiotem
obrad rady miejskiej.

Święcie.
Kradzieże stę mnożą. Nieuchwytna szajka,

złodziejska grasuje w Święeiu, dokonując śmia­
łych włamań i kradzieży. Z mieszkania p Fritza

Krają skradziono 4 fuzje myśliwskie, radjoapa-
rat i 2 pary obuwia, ogólnej wartości 3090 zł.
Z okna wystawowego firmy Regent przy Rynku
skradziono 4 pary obuwia. W składzie bława­
tów p. Pałaszęwskiego skradziono różne towary
krótkie wartości okęło 500 zt

Otwarcie kląsku. Inwalida wojenny p, Herz-
ke otworzył kiosk przy ul. Dworcowej. Naszym
czytelrikom zwracamy uwagę, iż w wymienio­
nym kiosku można także nabyć ,,Dziennik Byd­
goski".

Jarmark na korne S bydło odbędzie się W
Świeciu dnia 7 bm, Spęd bydła nieograniczony.

Tczew.
Nabrolł w Gdańsku, a uciekł podobno do

Tczewa. Pewien niebezpieczny złodziejaszek
grasował przez dłuższy czas na terenie W, M-

Gdańska, gdzie dokonał kilkunastu kradzieży,
połączonych z włamaniami. Nareszcie noga mu,

się powinęła i nieuchwytny ptaszek przytrzy­
many zqstał w pewnej wiosce w pobliżu Gdań­
ska, gdzie skradł rolnikowi nowe ubrąnie i kil­
kadziesiąt guldenów. Podczas odstawian’ą go
do więzienia zbiegł policji gdańskiej. Według
przypuszczeń policji gdańskiej, zbieg ukrywa się
w Tczewie.

Z walnego zebran;a Koła Przyjaciół Harce­
rzy, W sali rady m:ę,skiej odbyło się roczne

walne zebranie Kolą Przyjaciół Harcerzy, które

zagai} prezes p. starosta Stachowski Sekretarz

p. Grochowski złożył sprawozdanie z działal­
ności sekretarjatu. P. Wysocka złożyła spra­
wozdanie z dz’ałalności drużyn żeńskich. Spra­
wozdanie z działalności drużyn męskich zdał

p. Grymowicz. Do nowego zarządu weszli pp.s
starosta Stachowski - prezes, inspektor Taroo-
wicz - zast prezesa, inżyn’er Kliera . II . zast.

prezesa, dyr. Malewski - skarbnik, Grochowski
sekreta,rz. Członkami zarządu zostali pp. bur­
mistrz Wojczyński oraz mec. Ćwikliński. Do ko­
misji rewizyjnej weszli pp.: mec. Tomczyk, Su-
chożebrski i prof. Krupa.

Wspaniała akademja papieska.
Stowarzyszenie Chrześcijańskiego Uniwersy­

tetu Robotniczego urządziło w dniu 1 bm, w

auli gimnazjum klasycznego akademję ku czci

Ojca św. Piusa XI. i ku pamięci Jego koronacji
przed 10 laty.

Z uznaniem bezstronnie stwierdzić wypada,
źe akademja była znakomicie przygotowana.
Ork’estra młodzieży katolickiej przy Farze pod
batutą swego dyrygenta p, Czylkowskiego ode­
grała kilka utworów muzycznych. Słowo wstęp­
ne wygłosi! n’estrudzony prezes Stów. Ćh. U .

R. p. Albin Nowicki, który powitał licznie ze­
branych, a szczególnie czcigodnego referenta
ks. prób. Majewskiego, red, p, J, Rakowskiego,
członków i członkinie chóru kościelnego przy
kościele garniżónowym i orkiestrę młodzieży
katolickiej przy Farze.

Chór kościelny odśpiewał z werwą i uczu­
ciem kilka pieśni pod batutą swego dyrygenta
ń, Wośkowłaka. P, Jaśniewski z zapałem wy­
głosił deklamację pt. ,,Niewidzialna audiencja",
p. Kucińska z uczuciem oddała wiersz ,,Opoką
naszą jest Piotra Gród". Wykład o życiu i czy­
nach Ojca św. wygłosił ks. prób, Majewski.
Czc;godny mówcą w przeszło godzinnym refera­
cie omówił działalność Ojca św. jako papieża
pokoju.

Prezes Stów. Ch. U. R. p. Albin Nowicki

podniósł słusznie, że obecnie nam panującego
Ojca św. nazwać można papieżem Polaków, bo
tak gorąco ukochał Polskę. Można Go zwać

papieżem robotników, bo ’dzję śladami wielkie­
go papieża Leona XIII. Wkońcu prezes odczy­
tał następującą rezolucję, którą wyśle się do
J. E. ks. Nuncjusza.

,,Zebrani na akademji papieskie}, zorganizo­
wanej przez Stowarzyszenie Chrześcijańskiego
Uniwersytetu Robotn’czerfo, składają Jego
świątobliwości Ojcu św. Wielkiemu Papieżowi

Piusowi XI. w dowód synowskiej wdzięczności
w 10 tą rocznicę Jego błogosławionego slerni-
ctwa nawą Piotrową wyrazy najgłębszego hoł­
du, czci i przywiązania synowskiego. Ślubuje­
my, że wszystkie siły nasze poświęcimy na zre­
alizowanie Jego doniosłych zadań i wskazań,
a szczególnie w wypełnianiu tego wielkiego
programu przebudowy społecznej, sformułowa­
nej i zawartej w wielkiej encyklice ,,Oudrage-
simo anno".

Zebrani burzljwemi oklaskami rezolucję tę
przyjęli.

Przyszła akademja odbędzie się we wtorek,
15 bm. o godz. 19,30 w tei samej auli. ,,Lutnia"
wykona oratorjum w pełnym swym składzie z

orkiestrą 64 pp. pod batutą p. por. Szpuleckiego
i p. prof. Daw;dowicza, Będzie to niejako ge­
neralna próba ,,Lutni".

Tajemnica zniknięcia
13-letesiego chłopczyka

Świecie n. W . W ub. tygodniu zaginął na

g!ę bez śladu 13-letni Bronisław Giliński w Błą
dzimiu pow. świecki. Wymieniony opuściwsz
szkołę powszechną w Błądzimiu, był widzlam
kiedy szedł wzdłuż teru kolejowego linji Byd
goszcz—Gdynia w kierunku Serocka, lecz odtąi
wszelki słuch i ślad po n’m zaginął.

Chłopczyk był wzrostu około 135 ctm., mia
ćiemno-blond włosy, krótko strzyżone, był ubra

ay w letnią szarą kurkę i takiego koloru spo
dnie sięgające do kolan, czarne pończoch’
j drewniaki.

O ileby kto o jego pobycie coś wiedział po
winien o tem zawiadomić najbliższy posterune!
Pol’ej; Państwowej.

Toruń,
Nocny dyżur ma do dnia 4 bm. apteka ,,Cen­

tralna, ul. Che’mińska.
Z TEATRU TORUŃSKIEGO,

Dnia 4 bm, o godz. 20 znakomita komedja
E. Foldesa p. t ,,Bądź moim stryjem" (Żabka).

Dnia 5 bm. o godz. 20 premiera znakomitej
fascynującej komedji Atherton’a p. t. ,,A Zu­
zanna nie chce”, przygotowanej pod kierunkiem

reżyserskim R. Wasilewskiego, z udziałem reży­
sera i p. Romy Pawłowskiej w rolach tytuło­
wych,

Usi!owane samobójstwo. Dnia 1 bm. usiło­
wała popełnić samobójstwo na ulicy Zaułek

Prasowy w Torun’u Ziełaskowska Elżbieta, lat

17, służąca, zam. przy ul. Żeglarskiej 6, przez
napicie się esencji octowej. Odstawiono ją do

lecznicy miejskiej. Powód usiłpwanego samo­
bójstwa nieznany.

Zasłabł na ulicy, Dnia 2 bm. zasłabł nagle
na ul. Kościuszki 73-letni Czajkowski Michał,
zamieszkały w Rudaku pod Toruniem. Prze­
wieziono go do szpitala.

Program walnego zjazdu harcertswa pomor­
skiego w Toruniu. Dn!a 13 bm. odbędzie się w

auli gimnazjum męskiego w Toruniu, VII. zjazd
: Oddziału Pomorskiego Związku Harcerstwa

Polskiego. Porządek obrad zjazdu przewiduje
godz. 9; msza św. Godz. 10: otwarcie zjazdu
Wybór prezydium zjazdu, powitanie gości, re

ferat przedstawiciela Naczelnictwa Związki
Harcerstwa Polskiego i dyskusja. Przerwa. Od

czytanie protokółu z ostatniego walnego zjazdu
i sprawozdanie zarządu i komisji rewizyjnej
1 sprawozdanie komendy chorągwi; dyskusja nar

sprawozdaniami; wybory uzupełniające de za­
rządu oddziału, komisji rewizyjnej i sądu har­
cerskiego; wnioski i interpelacje.

Nowy zarząd Tow, śpiewu ,,Moniuszko" w

Toruniu. W ub. poniedziałek odbyło się do-
roczne walne zebranie Tow. śpiewu ,,Moniusz­
ko" pod przewodnictwem p.’ Drążkowskiego.
Po sprawozdaniu za rok ubiegły udzielono za­
rządowi absolutorjum, poczem wybrano nowe

władze towarzystwa w składzie pp. redaktor

M, Bagiński - prezes, Krupka - wiceprezes,
Hejnowicz - sekretarz, Jesionowskj - zast. se­
kretarza, Musiał - skarbnik. Jako ławnicy we­
szli pp. Drążkowski, Wronecki i Antczak. Na
bibliotekarza wybrano p. Kryzywenta, zastępcą
p. Wronieckiego. Do komisji rewizyjnej wybra­
no pp. M. Malinowskiego, W. Pawlaka i J. K}o­
sa. Dyrygentem wybrano p. Młlczyńskiego,

laki betfzie budief miasta
na rok 1932-33.

Magistrat miasta Torunia ukończył już prace
nad preliminarzem budżetowym i wyłożył go
do publicznego przeglądu w pokoju nr. 32. Bud­
żet ten przeglądać można do dnia 7 bm. w}.
Budżet ten zamyka się po stronie dochodów

Wstrząsający wypadek na dworeu
Toruń-Przedmieście.

Dnia 2 bra. czyściciel parowozu Bronisław
Golus czyścił na dworcu Toruń—Przedmieście

parowóz, stojący na bocznicy kolejowej przy
składnicy węgla. Gdy skończył pracę, odszedł
na bok, parowóz zaś dał sygnał do remizy. W

t.ym czasie Golus spostrzegł, iż zostawił przy­
bory do czyszczenia na parowozie. Nie namy­
ślając się, skoczył z powrotem do parowozu,
będącego już w biegu. Nie zauważył natomiast,

że parowóz w tej chwili przejeżdża koło par­
kanu drewnianego, odgradzającego tor od skład­
nicy węgla, do którego został przygniecony.
3oznał on prócz ogólnego potłuczenia złama­
nia dwu żeber.

Wezwane pogotowie odwiozło nieszczęśliwe­
go do szpitala. W drodze jednak Golus zmarł.
Osierocił on żonę i kilkoro dzieci.

Dwa upozorowane napady rabunkowe
pod Warlubiem.

Świecia n. W. W ostatnim czasie pojawiają
się w notatnikach policyjnych coraz częściej
wzmianki o napadach rabunkowych, upozoro­
wanych dla łada błahostek.

Po głośnym napadzie na handlarza Szczu-

kówsk:ego z Krupocina, o czerp swego czasu

,,Dziennik" pisał, na szosie Swiecie-Tuchola,
upozorowanym w obawie przed żoną, bowiem
S, przepił czy przegra} w karty pieniądze i ze­
garek, wymyślił napad na szosie pod Werami

pewien uczeń piekarski ze Świec:a, któremu
rzekomo zabrali kilka złotych.

Natomiast w ostatni czasie była głośna
sprawa napadu na uczn’a mlecz,arskiego Kowal­
skiego z Warlubia, któremu gowierzóao 142 zł

celem przeniesienia do Grudziądza, przyczem
okazało się, iż napad wogóle nie miał miejsca.

W miniony ponedziałek rozeszła się znowu

wieść o napadzie doknanym na szosie War!u-
b:e-Nowe na Brunonie Kuchennym, lat 65,
zam’eezkałym w Zdrojewie i spieszącym, na po­
ranny pociąg odchodzący ze stacji Warlubie.

Dwoje osobnków zabrało mu portmonetkę
z zawa,rtością 5 zł oraz zegarek.

Powiadom ona o napadzie policja wdrożyła
natychmiast energ’cznę dochodzenia, które

rychło odkryły tajemnicę napadu, upozorowane­
go przez samego napadniętego, chcąc w ten

sposób ,.nastraszyć" swą znaczn’e młodszą od

niego i nad nim panującą, żoneczkę.
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KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 4 marca 1932 roku.

KALENDARZYK,

Dziś: t Kazimierza królew., Łucji p, m.

Jutro: Fryderyka op., Teofila b. w.

Wschód słońca: godz. 6,40.
Zachód słońca; godz. 17,44.

DYŻURY APTEK:

Apteka Centralna, Gdańska 27.
Apteka Pod Lwem, Okolę, Grunwaldz­

ka 37.
io—-

- MUZEUM MIEJSKIE przy Starym
Rynku otwarte codziennie od 10 do 16-ej,
w medzelę t święta od 11 do 14-ej Obecnie
zbiorowa wystawa obrazów prof Bartla z

Poznania
- Biblioteka TOw. Przyjaciół Francji

otwarta w poniedziałki t czwartki od 6 ?,­
ul Cieszkowskiego 3

Bibljoteka Francuska ,,T-wa Alliance
Franęaise", w Gimn. Kopernika, otwarta

codziennie od godz. 6—8 wiecz.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś, w piątek królowa operetek ,,Wikto-

rja i jej huzar" .

W sobotę ,,Ich synowa" Grzymały Sied­
leckiego. Zniżki i kredytówki ważne.

Na ukończeniu próby z sensacyjnej a-

merykańskiej sztuki p. tyt. ,,Brodway" .

Przedstawienie popołudniowe
w Teatrze Miejskim.

W niedzielę o godz. 4-ej po poł. operet­
ka ,,Wiktor]a i jej huzar" .

Tani poniedziałek w Teatrze Miejskim.
7 marca tani poniedziałek wypełni ope­

retka ,,Wiktorja i jej huzar" .

Nowa sensacyjna powieść
której druk rozpoczynamy dzisiaj, zainte­
resuje niewątpliwie naszych Czytelników.
Znany autor, Mieczysław Jarosławski,

przedstawia pełne napięcia i niezwykłych
powikłań przygody lotników w Azji. ,,Miss
i murzyn" — to powieść, w której losy ek­
scentrycznej panny, porwanej wśród pusty­
ni, potrafią utrzymać uwagę Czytelników
w zaciekawieniu. Liczne ilustracje podno­
szą wartość tej nowości, którą w trosce, o

dobrą rozrywkę i rozwój pisma, dajemy
dziś naszym Czytelnikom.

— Z Bady Miejskiej. Wczoraj wieczo­
rem odbyło się posiedzenie Rady Miejskiej.
Posiedzenie było niejawne. Uchwalono mię­
dzy innemi wystosować wniosek do mini­
stra spraw wewnętrznych o zatwierdzenie

tych samych radców magistratu, których
Rada Miejska poprzednio wybrała, a. któ­
rych urząd wojewódzki nie zatwierdził.
Obrano drogę właściwą, opierając się na

§ 13 obowiązującej tutaj ustawy o zakresie
uprawnień.

— Wzamian kwiatów w dniu imienin

naszego ukochanego szefa p. Kazimierza
Niemierowskiego składają pracownicy Wy­
działu Rachuby i Zasobów Zarządu Budo­
wy Kolei Śląsk-Gdynia 50,- zł na ręce p.
prezydenta miasta Bydgoszczy d-ra Chmie-
larskiego na rzecz bezrobotnych pracowni­
ków umysłowych miasta Bydgoszczy.

— Wszyscy byli uczestnicy walk o Wilno,
a więc członkowie P. O. W ., Samoobrony wileń­
skiej, drużyn harcerskich, partyzanci mjr. Dą­
browskiego oraz wszystkich oddziałów, które

uczestniczyły w obronie Wilna, proszeni są
o zgłaszanie się z dokumentami, udawadniające-
mi ich ówczesny przydział, do sekretariatu

Wileńskiej Federacji (Żel’gowskiego 4) dnia
t7 kwietnia bowiem odbędzie się zjazd byłych
uczestników walk o ’Wilno.

Z TEATRU MIEJSKIEGO,

Wznowienie

.Manewrów jesiennych".
Ponowne wprowadzenie do repertuaru

Kąlmanowskicb ,,Manewrów jesiennych"
jest pomysłem niewątpliwie szczęśliwym.
Muzyka i wyjątkowo niejałowe libretto tej
przemiłej operetki przedstawiają przecież
wartości, zawsze pociągające i żywe.

Wznowienie ,,Manewrów", granych, z po­
wodzeniem na zakończenie ub. sezonu, sta­
ło się właściwie drugą premjerą. W tym
niedługim stosunkowo czasie zaszły grun­
towne zmiany w zespole naszego Teatru i
obsada ról musiała ulec całkowitej rew’olu­
cji. Nowego ducha wprowadziła przede­
wszystkiem na scenę niezaw’odna reżyserja
p. Dowmunta. Sytuacje nabrały życia i ru­
chu, którego dawniej trochę brakowało. A
co mówić o Dowmuncie — aktorze? Ktoś
powiedział, że za jego najlepszą kreację
wartoby mu postawić pomnik ze złota.
Słusznie, ale cała trudność leży w wyróż­
nieniu tej najlepszej. W każdym razie są­
dzimy, że w długim szeregu jego postaci
scenicznych zadzierżysty c. k . generał Lo-
honay zajmuje niepoślednie miejsce.

P. Łasowska grała rolę bal’onowej Rizy,
w której poraź pierwszy dała się poznać
Bydgoszczy, i przekonała nas o swych po­

stępach aktorskich. Z dawnej obsady pozo­
stali jeszcze pp. Andrzejewska, Andrzejew­
ski, Cybulski, Granowski, Klejer.

P. Marja Kaupe dokonała zdumiewają­
cej przemiany- Jako Maroszi zdobywała
serce Tereski, tej samej, którą grała jesz­
cze parę miesięcy temu. Była filigranowym
żołnierzykiem, mimo groźnych pozorów...
bardzo kobiecym.

Rola rozpieszczonej generalskiej jedy­
naczki pozwoliła p. Gosławskiej wdziękiem,
dziewczęcym urokiem i nieprzeciętnym ta­
lentem podbić widownię. Zachwycające i
naprawdę stosowne toalety podniosły war­
tość jej kreacji.

Lórenthym był p. Cirin, G,łosowo - w

barytonowej partj i — bez zarzutu, aktor­
sko dzięki artystycznemu umiarowi i. dy­
skrec,ji bardzo dobrze uwydatnił drama­
tyczne akcenty swojej trudnej roli.

Obowiązek śmieszenia publiczności w-ziął
na siebie p. Olędzki. Dobry w masce, nie
wydobył z roli kadeta Wailersteina całego
jej komizmu.

Dopełnili zespołu pp. Kaczmarski, Kar-
wicz (miło śpiewał piosenki żołnierskie) i
Przebiński (zdolny aktor charakterystycz­
ny).

Balet niewymyślny, ale staranny.
Batutę kapelmistrzowską trzymał p.

Lech Bursa, godny najwyższego uznania za

talent i przedewszystkiem pracę.
(hak.)

Skutki podwyższenia opłat pocztowych.
Z Bydgoszczy wysłano w styczniu oół miijona listów

mniej, niż w Iipcu ub. roku.

Bydgoszcz, 4 marca.

(n) Wykazy statystyczne ruchu poczto­
wego, telegraficznego i telefonicznego są
pouczające. Ukazują się co miesiąc. Porów­
najmy miesiąc najspokojniejszy — lipiec
(1931 r.). z miesiącem, w którym powinien
być na poczcie i w handlu ruch największy
— grudniem (1931 r.) .

W iipcu, miesiącu wakacyjnym, urzędy
pocztowe w m. Bydgoszczy zanotowały:
nadano listów różnych 2.003.465, otrzymano
listów itp. przesyłek 953.089. Paczek nada­
no 13.993, otrzymano 12.530. Przekazów

pocztowych nadano 15.152 na kwotę ogólną
1.606.018 zł, otrzymano sztuk 20.089 na kwo­
tę 1.793.408 zł. Telegramów nadano 5.349,
nadeszło 4.718. Rozmów telefonicznych miej­
scowych było 729.951, międzymiastowych —

43.774.

A teraz przyjrzyjmy się liczbom z gru­
dnia (po podniesieniu opłat pocztowych):
Listów nadano 1.669.103 (czyli 333 tysiące
mniej niż w lipcu), otrzymano 953.732. Pa­
czek wysłano z Bydgoszczy 14.608, otrzyma­
no 15.441. (Ruch świąteczny, więc zwięk­
szony!) Przekazów pocztowych nadano
15.377 sztuk na kwotę 1.672.157 zł, nadeszło
18.002 sztuk na 1.461.932 zł (czyli że zuboże­
liśmy o 331.000 złotych). Telegramów nada­
no 4.744, nadeszło 4.137. Rozmów telefo­
nicznych było 822.927, międzymiastowych z

powodu 3 dni świąt tylko 35.546. (W stycz­
niu 1932: 752.895 miejscowych i 32.067 mię­
dzymiastowych.)

W styczniu 1932 r. nadano w tut. urzę­
dach pocztowych listów 1.458.457 (pół mi-

Ijona mniej niż w lipcu), a otrzymano
916.148.

Z życia Chadecji w Czyżkówłcu
Ubiegłej niedzieli, 28 lutego, odbyło się

walne zebranie w lokalu p. Glapy przy uli­
cy Grunwaldzkiej. Porządek obrad przed­
łożony zebraniu przez prezesa Szymańskie­
go został bez zmian przyjęty. Przewodni­
czącym walnego zebrania wybrano p’. Stró­
ży ńskiego, sekretarzem p. Małka, ławnika­
mi pp. Montewskiego i Ławickiego. Po wy­
borze prezydjum walnego zebrania przystą­
piono do sprawozdań zarządu. Prezes Koła,
p. Szymański, przypomniał, że Koło założo­
ne zostało w marcu ubiegłego roku. Refe­
raty w ciągu roku wygłosili pp. red. For-
mański, Nowakowski, Bigoński i radny

Górski. Zebrań odbyło się siedm. Na wnio­
sek komisji rewizyjnej udzielono zarządo­
wi pokwitowania.

Przy wyborze zarządu okazało się, że

pierwszy zarząd Koła, zyskał za swą pracę
zupełne zaufanie członków, ponieważ wy­
brano jednogłośnie ten sam zarząd z p.
Szymańskim ną czele na dalszy rok. Po

wyborze zarządu wygłosił sekr. okręgowy
p. Stróżyński referat o sytuacji w kraju.
W dyskusji nad referatem przemawiało
kilku członków, godząc się z wywodami re­
ferenta i wypowiadając swe życzenia, do­
tyczące dzielnicy Czyżkówka.

Sokół żeński.
Dziś w piątek ćwiczenia młodzieży oddz. III .

od godz. 5—7 w szkole wydziałowej ul. Konar­
skiego.

Jutro rozdanie ról drużynie o godz. 7 w

sekretarjacie.

— Walne zebranie członków Tow. Miłośni­
ków dzielnicy Bielaw odbędzie się w ponie­
działek, dnia 7. bm. o godz. 19,30 w ochronce
im. św. Wojciecha przy ul. Płockiej. Porządek
o-brad obejmuje m. in. sprawozdanie z dotych­
czasowej działalności zarządu, sprawozdanie ko­
misji rewizyjnej, wnioski zarządu oraz wybory:,
prezesa, wiceprezesa, 4 członków zarządu i ko­
misji rewizyjnej.

— Wymiatanie p-opiołu z pieców za pomocą
sie! s yczności: Mimo rozpowszechniającej się
instalacji ogrzewania centralnego jest jeszcze
bardzo wiele pieców opalanych węglem lub
drzewem na świecie. Najbardziej niemiłą ich

własnością jest fakt, że popiół trzeba usuwać
na miejscu, co zwyczajn’e jest powodem wiel­
kiego zanieczyszczania mieszkań: Otóż posiada­
cze odkurzaczy elektrycznych mogą sobie tę
czynność praktyczniej wykonać. Trzeba tylko
filtr w odkurzaczu zastąpić filtrem z papieru
niepalnego. W Niemczech istnieją do tego celu

niepalne f’łtry papierowe, opatentowane, tanie
i łatwo wymienne, które się po jednorazowem
użyciu wyrzuca.
:- Uwaga, rodzice posyłający dzieci do szkoły

wydziałowej żeńskiej! Dziś w piątek o godz.
19,30 wieczorem odbędzie się w auli szkoły wy­
działowej żeńsk’ej przy ul. Konarskiego roczne

walne zebranie Koła Rodzicielskiego.
.— Stów. Młodych Polek ,,Przedświt" urzą­

dza w niedzielę dnia 6. bm. w Domu Katolickim

przy kościele farnym wieczór pasyjny pt. ,,Gdzie
jesteś Panie" -— w 6 aktach. Początek o g. 18.

— Zarząd Koła Rodzicielskiego przy g’mna-
zfum im. M. Kopernika w Bydgoszczy przypo­
mina, że dnia 6. bm. o godz. 16 dr. Mackiewicz
wygłosi w auli g’mnazjum odczyt p, t. ,,Ińg;ena
wieku szkolnego", uwzględniając tym razem

specjalnie higjenę chłopców starszych. Rodzice
k!as 6, 7 i 8, oraz ci wszyscy, którzy interesują
się powyższem zagadn’eniem, proszeni są o jak
najliczniejsze przybycie.

,-— Powszechne Wykłady Uniwersyteckie,
Prof. Unw. Pozn, dr Zygmunt Zawirski wy­
głosi w Bydogszczy w niedz’elę dnia 6. bm.

odczyt p. t, ,,O czasie". Wykład odbędzie się
w auli gimn. humanistycznego przy ul. Grodz­
kiej o godz. 17, Cena biletu wstępu dla do­
rosłych 50 groszy, dla młodzieży uczącej się
i wojskowych niższych stopni 20 groszy.

— Jarmark na konie i bydło rogate jak
i na trzodę chlewną odbędzie się we wtorek
dnia 8 marca 1932 r. od godz. 8 począwszy
na Targowisku przy Rzeźni Miejskiej.

— Kradzież pc’szcrka. Do stajni p. Piotra

Ejenkowsk’ego, zamieszkałego przy placu Po­
znańskim 10, zakradł się jakiś nieznany złodziej
i zabrał jeden półszorek.

SAMOOBRONA nieracjonalnego
odżywiania się! Przy czestera spożyw’aniu
mięsa, które w obecnymkryzysie Jest sto­
sunkowo najtańszym artykułem spożyw­
czym, organizm większości osób, szczegó nie
w wieku star-zym, podlega stopniowemu,
samozatruciu wskutek nagromadzenia się
w ustroju kwasu moczowego i innych szko-

dńwycb dia zdrowia substanci. Wynikiem tego są cho­
roby ua,eb. pęcherza, wątroby, wad i wej przemiany ma­
terji, bóle artretyczne i podagryczne, wzdęcia brzucha, od­
bijanie się i skłonność do obsirnkcji. Nie zmieniając do­
tychczasowego sposobu odżywiania się, można umknąć
tych tak przykrych, a często i przewlekłych do!ąg iwośct

stosując napój przyrządzony ae ziół "Diurot" (ory? ’-

nalnet. Zioła ,,Diurol44 usuwa-ą wsze kie szkodliwe sub­
stancje, wytw rzone w naszym organizmie. Zioła

.,Diuroi44 zapob egają cierpieniom przy nabytych już
chorobach, ak również przyspieszają powrótdo zdrowia

Osłodzony naoar z ziół ,,Diuroi° jest smaczny, a uży-
| wany stale zamiast herbaty jest czynnikiem niezastą­

pionym, zapobiegającym samozatiuciu organizmu —

iest samoobroną, je/.eli zaniedbałeś chorobę br ó się!
Nigdy nie jest zapóźno, jeżeli pić będziesz zioła ,J)uro!41.
Spot ób użycia na opakowaniu Oryginalne zioła ,,Diuroł44
Gąseckiego (z kogutkiem) sprzedają apteki i składy
apteczne Reg. Min. Spr. Wewn. Nr. 1486 . (330

Śledzie w galarecie.
Proporcja: 1)4 kg. świeżych śledzi, 1 dkg.

soli, 1)4 1. wody, 1 pęczek włoszczyzny,
1 szklankę octu, 2 listki wawrzynowe, kilka
Farnek pieprzu, 6 listków białej żelatyny.

Sposób przyrządzenie: Śledzie oczyścić sta­
rannie, posolić wewnątrz i zewnątrz i odstawić

je na 10 minut. W międzyczasie zastawić wo­
dę z octem, cebulą, włoszczyzną, listkiem wa­
wrzynu i pieprzem, a gdy się zagotuje, włożyć
do niej śledzie — jeśli większe, pokrajane w

dzwonka, mniejsze zaś w całości - i gotować
na wolnym ogniu 5—8 minut. Potem wyjąć
śledzie, ułożyć w formie blaszanej, wypłukanej
zimną wodą lub w salaterce, a rosół gotować
jeszcze przez 10 minut. Po przegotowaniu ro­
sołu przecedzić go przez gęste sito, dodać kilka,
kropel Maggi’ego przyprawy, octu i soli,
aby rosół był ostry w smaku, oraz opłukaną
żelatynę. Rosół dobrze zamieszać, by żelatyna
s’ę rozpuściła i polać nim śledzie. Petem po­
stawić potrawę na zimne miejsce aby się ścięła.
1152)

Odczyt dr. Tadeusza KiełpiAsk!ego
ze Lwowa.

W sobotę dnia 5 bm. o godz. 20-ej w sali

Gimnazjum Humanistycznego przy ul.
Grodzkiej, odbędzie się bardzo interesujący
odczyt dr. Tadeusza Kiełpińskiego pod ty­
tułem: Wśród piasków i palm (wrażenia z

wędrówki przez Saharę). Bilety już naby­
wać można w sekretarjacie Polskiego Tow.
Kra.j . Touring Klub., Libelta 5.

Kiermasz harcerski.
Staran’em Żeńskiego Hufca Harcerskiego w

Bydgoszczy odbędzie się w dniu 6. bm. o go­
dzinie 16 w salach Strzelnicy przy ul. Toruń­
skiej wielki lcermasz harcerski. Wstęp 50 gr,
dla młodzieży 20 gr.

Ną program składają się dobrze przygoto­
wane występy wszystkich żeńskich drużyn byd­
goskich. Prócz tego odbędzie s’ę wielka loterja
fantowa; wszelkie fanty jako to piękne po­
duszki, makaty, garnitury, robótki, różne cacka
i t. d . są przygotowane przez harcerki. Smaczny
bufet we własnym zarządzie. Żywimy nadzieję,
że wszyscy obywatele bydgoscy przybędą na

kiermasz harcerski do Strzelnicy.

Krwawa awantura na ulicy Lubelskiej.
W ubiegły czwartek, o godzinie 2,30 po

południu, ulica Lubelska była widownią
krwawej awantury. Mianowicie, niejaki
Lucjan Baćhurski, ,,obiecujący" 20-letni
młodzieniec, zamieszkały przy ulicy Sta­
wowej, spotkawszy na ulicy Lubelskiej swe­
go znajomego i sąsiada, 20-letniego, Fran­
ciszka Szczypiorskiego, zamieszkałego rów­
nież przy ulicy Stawowej 26, wszczął z nim
na tle porachunków osobistych kłótnię, a

następnie bójkę.
Bacburski podczas bójki dobył z kiesze-

ni noża i zadał nim przeciwnikowi cios w

rękę, powyżej łokcia, zamierzając się do
dalszych uderzeń. Ranny Szczypiorski miał
jednak jeszcze tyle siły, że wyrwał Bachur-
skiemu nóż, poczem ten zbiegł.

Ranny, broczący obficie krwią, został

odwieziony karetką pogotowia ratunkowe­
go do szpitala św. Florjana, gdzie stwier­
dzono, ciężki jego stan, gdyż ma poprzeć!-,
nane arterje krwionośne. Bana jego będzie
wymagała dłuższego leczenia, w szpitalu.

,,Rycerzem noża" zajęła się policja.

SS misćrzów pSeS^arsfelcBi
SBrzeiB

Przed tutejszym sądem okręgowym dla

spraw administracyjnych, odbyła się roz­
prawa przeciw 18 mistrzom piekarskim, o-

skarżonym o to, że w maju ub. roku, sa­
mowolnie podwyższyli cenę chleba z 65 na

70 groszy za półtora kilowy bochenek.
Oskarżeni tłumaczyli się, że na zebra­

niu komisji, złożonej z mistrzów piekar­
skich i konsumentów, uchwalono podwyż­
szyć cenę chleba z 65 gr na 73 za półtora
kilo, mistrzowie jednak, stosując się czę­

ściowo do tej uchwały, nie podwyższyli na

73, lecz tylko na 70 gr.
Ponieważ atoli uchwała powyższa nie

uzyskała aprobaty Magistratu i Minister­
stwa, które każdą podwyżkę ceny chleba
zatwierdza, przeto nie miała mocy praw­
nej.

Sąd na tej podstawie uważał podwyżkę
ceny za nieprawną i skazał wszystkich o-

skarżonycb po 50 zł grzywny.

o-------

Uliczny figiel dwóch niedorostków.
Na ulicach miasta spotkać się niekiedy mo­

żna z bardzo wesoiemi scenami. Taka właśnie
wesoła scena miała miejsce 2. bm., a mianowi­
cie: Ulicą Śniadeckich przejeżdżał wóz rze-

źnicki, na którym wieziono zabitego i oczy­
szczonego już wieprza, okrytego płachtami. Z

pod p}acht wyglądał biały !ep wieprza, co wi­
dząc dwóch przechodzących chłopaków w wie­
ku lat 11-12, nie wia,domo czy w dobrej wie­
rze, czy też dla ,,kaw-ału", poczęto rozpow-iadać
przechodniom, że na wozie znajduje się kilka

nag’ch trupów ludzkich.

Chłopacy opowiadali to tak rezolutnie i z

przejęciem, że kilku mężczyzn pobiegło za wo­
zem, a jakiś pan, wsiadł nawet do taksówki. Do-

pędzono wreszcie wóz i pod jakimś pozorem
zatrzymano wóźnicę, zaglądając ciekawie pod
płachty. Przekonawszy się, że to wieprz,
z kwaśnemi minami chciwcy sensacji rozeszli

się, przekl’nając chłopaków, którzy im. wypła­
tali takiego f’gla.

Ulica, to wielka scena rozmaitości.
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BiJęły gratis. i passe-nortont
niedziel ’ ’

Oxiś galowa premjerą III

do ? i wł. nieważne.

Ogrom wrażefil Cud techniki! Cud artyzmu!
Najnowszy, bo orodukrjj 1831/Z roku, w Bvd-

zy niewidziany, dźwiękowy, gigantyczny
tytułem

gosz.ozy
superfiim pod G!iry w płomieniach

Jest to najwyższego poziomu
arcydzieło śmierlelnyen zapa­
sów ludzi a ludźmi i ludzi z nie-
bosiężnemi górami Jas to na tero-
nie gór wojna światowa po­
między Austriakami a Włochami

Jednocześnie dźwiękowiec p, t

SNOBZA JANA

Głosy czytelników.
O oświetlenie ulic Szwederowa.

Już od dawna nosimy się z zamiarem popro­
sić Magistrat, aby wzbogaci} nasze Szwederowo
o k łka lamp gazowych.

Ną ulicy Nowej — egipskie ciemności! Nie-

nia fani ani jednej lampy! Należy tu zaznaczyć,
żę ulica , ta nie jest brukowana, nie posiada
chodnika, ą w czasie odwilży i, roztopów przed
atayjda w’dok niegodny Bydgoszczy.

Ulica Niegolewskiego posiada t lampę, umie

czczoną mn’ejwięcej na połowie jej długości.
Jest to naprawdę liche oświetlenie w stosunku
do długości ulicy, zważywszy przytem, że ruch

budowlany jest tu bardzo ożywiony. Nietrudno

Więc wpaść w jakiś ,,dołek" albo zderzyć się
z wystającym płotem.

Nadomiar złego od 1 marca gasi się o go­
dzinie 23 i tę jodyną lampę;

Może Magistrat raczy przyjrzeć się wycnie-
aionyin ulicom i wydać odpowiednie zarządze­
nie -- choćby ze względu na bezpieczeństwo
publiczne mieszkańców.

Mieszkańcy Szwederowa,

Przeniefenie starostów na Pomorzu

Kierownik starostwa w Starogardzie
Wąb?zeźna^ąl!iStein przeniesionT został do

Starosta Andrzej-S,!checki z ’Wąbrzeźna
- do Włodawy (w Lubelskiem).

starosta Seweryn Weiss z Gniewu (któ-
ry-to powiat likwiduje się z dniem 1 kwie­
tnia) obejmuje starostwo w Starogardzie.
Ńasiarze w b!urach nadleśnictwa

w Nakle.

Rozpruli rakiem kasę ogniotrwała
i zrabowali 1080 zt

Nakło,"4marca.Wnocyz2na3bm
włamali się do biur państwowego nadleś­
nictwa w Nakle nieznani kasiarze, którzy

raJ).lem kasę Ogniotrwałą, znaj.
dująeą się ,w biurze, zrabowali z niej 1 ÓÓG
zł, poczem ulotnili się bez śladu.

Byli to prawdopodobnie jacyś wielko-
miejacy ,,artyści", przybyli na ,,gościnne
występy11 W te strony, i

Policja wszczęła energiczne śledztwo.

Ppśy ujętych osobnikach znaleziono

9-pałkową koronę złotą i b?cń.

Dwaj zamieszkali w Bydgoszczy osobnicy, w

pogoni za szczęściem, zrobili wypad na jarmark
do Gołańczy, w powiecie wągrowieckim. Mieli

jednak pecha, bo zostali tam przytrzymani przez
poiicję, która podczas rewizji, znalazła przy nich

jedną broń palną, kalibru marki F, N. nr, 830239
i 9-pałkówą złotą koronę z inicjałami G. F .

Osobników, jako mieszkańców Bydgoszczy,
przetransportowano do tutejszego więzienia. Są
oni podejrzani o kradzież.

Osoby poszkodowane, mogą się zgłosić w

tutejszym wydziale śledczym przy ul. Jagielloń­
skiej 5, pokój 35, celem rozpoznania swej wła­
sności,

O zwolnienie z oracy

obcokrajowców.
sałrndnionych w polskim przemyśle.

Warszawy piszą nam: Delegacja
Zwitku Obrony Kresów Zachodnich

złożyła u ministra spraw wewnętrz-
nyęh Pierackiego memorjał, domagają,­
cy się zwolnienia z pracy obcokrajow­
ców, zatrudnionych w przemyśle. Od­
pis memorjału przesłano do prezydjum
rady ministrów do rę,k ministra Starni-

rowskiego. Ministrowie przyrzekli
przedstawione wnioski w najbliższym
czasie rozpatrzyć.

PROGRAM RADIOFONICZNY,
SOBOTA, 5 MARCA.

A ARSZAWA-RASZYN, 12,10: Poranek szkol,

ny ze Lwowa. 12,45-13,10: Muzyka lekka

1340-14,20; Pogadanka roln. i muzyka.
14,50-15,15: Utwory skrzypcowe. 15,15:

Wia,domości wojskowe. 15,50-16,10: Fragm.
s op. ,,TraviaU1! Verdiego (płyty), 16,30-
17,00: Muzyka lekka (płyty). 17,00: Nabożeń­
stwo z Wilna. 18,05: Słuchow’isko dla dzieci,
18,30-18,50: Koncert dla młodzieży. 19,15:
Skrzynka pocztowa roln. 19,35: Wiener
i Doucćt (płyty). 20,15-21,55: Muzyka lekka.

21,55: Feljclon, 22,10—22,40: Utwory Chopi­
na w wyk. J . Smidowicza. 22,50—24,00; Mu­
zyka.

ZAGRANICA. Budapeszt. 19,30: Tr. z Opery
Królewskiej. Rzym. 20,45: Tr. opery z’ Teatru

Królew’skiego. Medjolan. 21,00; Koncert sym­
foniczny. Strasburg. 21,30: ,,La Filie du Tam-
bour - Major11 — operą komiczna Offen­
bacha. Davenlry. 21,30: Tr. z London Coli-
seum.

NIEDZIELA, 6 MARCA.
WARSZAWA-f?ASZYN, 10.00; Nabożeństwo

ze Lwowa. 11,45—11,58: Transm. z Filharm.
Warsz. Międzynarodowego Konkursu im.

Chopina. 12,15—14,00: Dalszy ciąg konkur­
su. 14,00, Dialog ,,To co najważniejsze".
14,25-14,40: Orkiestra. 14,40: Odczyt rol­
niczy. 15,00—15.55: Orkiestra. 15,55-16,20:
Program dla dzieci. 16,20; Muzyka lekka.
16,40: Odczyt p, Ankiewiczowej. 16,55: P}yt,y.
17;15: Odczyt. 17,45—-19,00; Koncert popoł,
19,25: Arje i pieśni, 19,45: Słuchowisko.
20,15--21,55: Koncert popularny. 21,55: Kwa­
drans literacki. 22,10—22,40: Pieśni Mo­
niuszki. 22,45: Wiad, sport. 23,00—24,00:
Muzyka.

ZAGRANICA. Wiedeń. 11,00: Koncert symfo­
niczny, Hilversum, 15,10: Koncert symfonicz­
ny. Daventry. 16,00: Recital fortepianowy,
Helsingiors. 19,00: Recital skrzypcowy. Lan-

geuberg. 30,00; ,,Bruder Straubinger" — ope­
retka Eys’e,ra. Lipsk. 20,00: ,,Ali Pascha von

Janina" — opera Lortzinga. Medjo’an. 21,00:
Tr. opery ze ,,Scali", z teatru ,,Regio" lub

,,Car!o Felico". Stockholm. 21,00: Koncert

symfoniczny. Londyn Ręgionai, 22j05; Kon­
cert symfoniczny,

Nastroje w OdiańsBcu.
Trzy znamienne przemówienia w senacie gdańskim:

hitlerowca, komunisty i Polaka.

Gdańsk, 4. 3. (PAT) Na w’czorajszem po­
sie,dzeniu senatu gdańskiego przemawiał
hitlerowiec Greiśe, wyrażając się lekcewa­
żąco o sena,cie gdańskim, oraz napadając
na Polaków gdańskich, którzy według jego
słów stis mają tu ńie do powiedzenia.

Hitlerowcy -- oświadczył Greiser — nie
przywiązują znac.zenia do Spraw wewnętrz­
nych Gdańska, gdyż losy jogo zależne są od

wypadków w Rzeszy Niemieckiej, na bieg
któr.ych decydujący wpływ W najbliższym
czasie posiadać będą hitlerowcy.

Drugi mów-c,a opozycyjny, komunista
Plenikowski oświadczył, że jest publiczną
tajemnicą, iż senat gdański zezwala na

ćwiczenia policyjne straży obywatelskiej
i hitlerowców pod pretekstem samoobrony

przeciw Polsce, a w rzeczywistości do zor­
ganizowania siły, zdolnej do stłumienia
w’ystąpień robotniczych,

;Zabrał głos ,poseł polski Czarnecki: Lu

dność polska zainteresowana jest w stwo­
rzeniu atmosfery, sprzyjającej pracy poko
jówoj, która jedynie moż,e przyczynić się
do ulżenia trudnej sytuacji ekonomicznej
Gdańsk nie może być, ;jak tó twierdził ńie
dawno prezydent senatu Ziehm, bastjonero,
walk między niemieckością a polskością,
lecz wyłącznie i jedynie terenem w,spćłpra
cy z jego naturalneiń zapleczem - Polską.
Senat gdański nie spełnił swego obowią
zku, a sądownictwo gdańskie zachowuje
się stronniczo, uwalniając przestępców,
ile stroną poszkodowaną był Polak,

Wgroh
w procesie ks. Bo!t contra Lamot.

Toruń. (PAT.) W dniu 3 marca po
rozprawię, trwającej ogółem 6 dni sąd
grodzki w Toruniu, w ,osobie naczelnika

Gumińskiego ogłosił wyrok w procesie
ks, senatora Bol!a, prezesą Stronnictwa
Narodowego przeciwko byłemu wojewo­
dzie Danielowi, byłemu redaktorowi na­
czelnemu ,,Dnia Pomorskiego" dr. Brze­
gowi i red. Nowakowskiemu. W wyni­
ku rozprawy sąd uznał, że w zasadzie
dowód prawdy na zarzut, iż ks. senator

Bo!t posługiw’ał się w swej akcj’i poli­
tycznej argumentami nieprawdziwemł,
zost.a.ł przez oskarżonych przeprowadzo­
ny, ale sad, stając na gruncie formalnej
obrazy, skazał bez względu na? przepro­
wadzenie dow’odu prawdy wszystkich o-

skarżonych na karę grzywny od 50-SCO
zł, koszta zaś sądowe w w’iększości na.­
łożył na oskarżyciela prywatnego wobec
n?epot,wie}-dzenia większości zarzutów’
oskarżenia.

ładnie sie odwdzięczył.
Przed kilku dniami pojawił się w mie­

szkaniu p. Titenbrurtowej, przy ulicy Koł­
łątaja 6, jakiś nieznany osobnik, który
przedstawiwszy się, ża bezrobotnego intro­
ligatora, prosił o powierzenie mu książek
do oprawy. Litując się nad biedakiem, pa­
ni T. dała mu; na próbę jedną książkę na­
razić,_ którą osobnik odniósł oprawioną,
dziękując gorąco za okazaną mu W’ ten śpó?
sób pomoc, Pani T,, w’ynagrodziwszy sowi­
cie osobnika, poleciła mu przyjść za jakiś
czas, po nowe książki.

W ubiegły czw’artek rano, órdynans pań­
stwa T,, wychodząc za sprawunkami do

miasta, spotkał na schodach owego osob­
nika, który ośw-iadczył ordynansowi, że pa­
ni T. kazała mu przyjść i on chciąłby się z

nią widzieć-
Órdynans zna,jąc już osobnika z poprze­

dniej jego bytności, otworzył mu drzwi i
wprowadzając do pokoju, kazał mu zacze­
kać, aż pani wyjdzie,-sam zaś udał się do
miasta,.

’
- - - ’,:,.::­

Gdy wrócił z pow’rotem osobnika ju5,
nie było, u.lotnił się, jak kamfora, a z nim

portmonetka z kiłkanastu złotemi. i nowe

rękawiczki.

— Wóz meblowy wywróci! latarnię. W ub.

środę przed południem zajechał wóz meblowy
firmy Hartwig przed skład p. Kreskiego, przy
ul. Gdańskiej, z którego to woza wyładowano
szkło. Gdy następnie robotnicy usiłowali wóz

nawrócić, ten stoczył się na latarnię uliczną,
w pobliżu kina ,,Kristal11, którą obali!.

Stara pogody.
W całej Polsce jest pogodnie, rankie,m mro­

źno, W ciągu dnia temperatura podniesie się
i następnie odwilż.

W górach tma nada! pogoda słoneczna, nie­
ma! bezchmurna.

Oficer z Bydgoszczy
zginął na posterunku granicznym.

W dniu 29 lutego zginął śmiercią, żoł­
nierza w obronie granic Rzplitej porucz­
nik Wacław Karbowski, oficer 16 pułku
ułanów wielkopolskich i 12 szwadronu

Korpusu Ochrony Pogranicza.
Śp. Wacław Karbowski liczył łat 31 i

odznaczał się brawurę,. Ciało jego prze­
wieziono do Warszawy i złożono dzisiaj
(4 marca) w grobowcu rodzinnym.

PROGRAM W KINACH.
CORSO. Dziś premjerą podwójnego progra­

mu ,,12 diamentów11 czyli ,,Trzej muszkietero­
wie" z Douglasem Fairbanksem oraz ,,Czerwona
bogini’1. Zniżki ważne. Początek o godz. 5 .

KRISTAL w’yświetla codziennie przy wy­
pełnionej widow ni olbrzymi dźwiękowiec śpiew
no-taneczny p, t, ,,Kongres tańczy11 z świetną
wykonawczynią głów’nej roli Lilian Harvey
i Henr! Garrata. Całość imponująca i piękna.

MARYSIEŃKA Dziś uroczysta premjerą
dźwiękowca o gigantycznych rozmiarach naj­
nowszej produkcji p. t . ,,Góry w płomieniach11.
Cud techniki, ogrom wrażeń, walka ludzi z gó­
rami i ludzi z ludźmi w czasach wojny świato­
wej. Potężny ten film budził podziw i uznanie.
U nas niewątpliwie przyjęty zostanie z zasłużo­
nym sukcesem. Jednocześnie idzie dźwiękowiec
p. t . ,,Smocza Jama’1,

NOWOŚCI. ,,Cham11 Orzeszkowe( wyrósł
z gleby polskiej, jest dzieckiem ludu, jest zjawi­
skiem swojskićm, tak jak rdzennie swojskie jest
wszystko, co go otacza i co przemawia do wi­
dzów kolorytem łowickim, pieśnią, słowem, bi­
ciem dzwonów kościelnych, brzękiem kos w

polu... Dzięki (nareszcie!) dobrej instalacji tech­
nicznej, piosenki śpiewy chóralne i rozmowy,
które wychodzą w ,,Chamie" bez zarzutu.

REWJA powtarza dziś i jutro po raz ostatni,
na który składa się przebojowy program z 3

części, Na ekranie filmu, sztandarowe a.rcy­
dzieło produkcji angielskiej, osnute na tle
ostatnich krwawych w’alk w’ Chinach przy
współudziale Boty angielskiej p. t . ,,Niezwycię­
żona flota"1 oraz, film pc!en pośw’ięcenia i mi­
łości ojca dla syna p. t . ,,Kobieta bez serca",
w roli głównej Jack Holt. Na scenie nowa

rewia p. t. ,,Djabelski tancerz" wykonana przez
artystów rewji z udziałem fenomenalnego tan­
cerza Kozaka A!nnę w tańcach rosyjskich, Po­
czątek I, seansu o godz. 6, drugiego i ostatniego
o godz. 9,10. Ceny miejsc zniżone.

WOJSKOWE wyświetla w dniach 4, 5 i 6
marca w’ielki dramt wschodni p.. t, ,,Indyjski
grobowiec’1 (2 serja). W roiaoh głównych: Mia

May, Lya da Puttł, Erna Morena, Konrad Vetdt,
Bernard Goetzkej Paweł Rychter j Olani Fónsz,

Posiadaczom srebrnych guldenów
gdańskich ku uwadze.

Władz,e ’Wolnego Miasta, Gdańska wy­
cofują z obiegu srebrne guldenówRf jte 5, 3

1 i % gd. i ostateczny termin wymiany tych
monet srebrnych upływa w dniu I kwiet­
nia 1932 r.

Zatem po terminie 1 kwietnia rb. żadeil
bank tak w Posce, jak i w Gdańsku, sta­
rych srebrnych guldenów w’ymieniać, ani
przyjmować nie będzie, a posiadacze tych
monet narażeni zostaną na stratę, więcej
jak 50% wartości nominalnej. Monety ta­
’kie można będzie sprzedać, po upływie ter ­
minu wymiany, jako meta!. Zawartość
srebra w 1 Gd. według cen rynkowycli
wynosi około 40 fenłgów gdańskich. ,’ ’--’i

Wyznaczenie przez miarodajne czynni­
ki m. Gdańska tak krótkiego terminu do
zamiany starych monet mą ten cel n

’

a oku,
aby w niezamienionych monet,ach śrebrńyeb
zyskać według obliczeń 7 - milionów gulde­
nów. -

Zatem kto posiada srebrne monety gdań­
skie, niech spiesz:y je wymienić.

Wszystkie pisma uprasza się ó powtó­
rzenie niniejszej notaki.

-- Wielka rewja mód w Be - De - Te, Sezon

wiosenny w Bydgoskim Domu Towarowym za­
początkuje wielka rewja mód na okres wiosen­
ny. Rewje mód w Be-De-Te maja juz swoją
tradycje i u.staloną opinię. W nadchodzącą
niedzięłę dnia 6. bm. elegancki świat kobięcy
da sobie rendez-votis w Bc-De-Te, ażęby po­
dziwiać nowe kreacje mody. Przy gotow’ania ze

strony dyrekcji nadzwyczajne. Początek rewii
mód o godz. 4 po poł. Zwraca;ny uwagę na

dzisiejsze ogłoszenie.
— Czyje rzeczy? W komisarjacle V. P, P.

przy ul. Zamojskiego, znajdują się dw’a ubrania

męskie -- jedno czarne, drugie szare, płaszcz
letni szary, kapelusz siwy, koszula męska
wierzchnia, 2 pary bucików męskich (lakierki)
i walizka branżowa. Wymienione rzeczy po­
chodzą z kradzieży, dokonanej przed około
4 tygodniami. Poszkodowani mogą się zgłosić
w wymienionym komisariacie, w celu rozpozna
nia swej własności.

Stan wody na Wiśle dnia 4 utarta:
Zawichost 1.0,"Ww?ftw t,M:Wóct.

1.122, Topti-ń L4T,:-’Ferdeh ?ł,BO,”-GhelWo
0.48, Grudziądz 1.52, Korzeniewo 2 22,
Piekło 0.94, Tczew 1.41, Einlage 2,00,
Sehievenhorst 2.20.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.

CZYŻKÓWKO-

W sobotę dnia 5 marca o godz; 19 odbę­
dzie się wspólne zebranie członków Ch. R,
i N. P, R. w Czyżkówku w lokalu p, Glępy
przy ul. Grunwaldzkiej.

Przemawiać będą pp. red, Nowakow’ski,
poseł Faustyniak i radni miejsc,y z klubów
Ch.D.iN.P.R.

Omawiane będą sprawy dotyczące dziel­
nicy Czyżkówka, wobec czego udziaT’wszy­
stkich członków, jak i sympatyków- ppżą
dany.

kalendarzyk zebrań Ch. Z . Z .

Zebranie zarządu, komisji rew. J mężów
zaufania ,,Związku Pra,cowników’ Miej­
skich" Chrześcijańskiego Zjednoczenia Za­
wodowego odbędzie się w czwartek, dnia, 3
bm. o godz. 18-ej w sekretarja,cie, ul. Dwor­
cowa 5.

Mężowie zaufania winni w zebraniu tym
przedłożyć posiadane książki członkow’skie.

ZUPEŁNE PODOBIEŃSTWO.

Wuj ;do bratanka, wskazując na swśi
duży portret); No i co? Podobny do mnie?

Bratanek: Jak żywy wujaszku! Q wa.
łom go me naciągną! na 5 zŁ



Str. 10, ,,DZIENNIK BYDGOSKI", sobota, dnia 5 marca 1932 r. Nr 53.

Dział Gospodarczy
Czy Amerykanie pogłębią kryzys ?

Inflacja złotego dolara stanowi olbrzymie niebezpieczeństwo dla gospodarstwa światowego.
Kryzys jest zagadnieniem nieprzerwanie

interesującem. Musimy znów mówić o nim.
Nawiążemy w tym celu do dawniej wypo­
wiedzian,ych poglądów.

Dopatrujemy się podstawowe) przyczy­
ny kryzysu w zwyżce wartości zioła i zniż­
ce cen wszystkich towarów i usług, za wy­
jątkiem zobowiązań wszelkiego rodzaju,
które są zapisane w jednostkach nominal­
nych. Z tego powodu propagowaliśmy prze­
prowadzenie ńa całym świecie sejsachtei
na wzór sejsachtei Solona. Clicieliśmy, aby
we wszystkich jednostkach pieniężnych
zmniejszono ilość ’złota o jednakowy pro­
cent, odpowiadający przeciętnej zwyżce
wartości tego’ metalu. Gdyby się to sta.ło,
ńicby się pozornie nie zmieniło, zarobiliby
tylko posiadacze chwilowi monet. złotych.
Kto miałby np. dziesięć dolarów złotych,
otrzymałby tylko dziesięć dolarów, za któ­
re mógłby kupić taką samą ilość towarów,
jaką reprezentowała ta kwota pieniędzy
przed kryzysem. (Dzisiaj jest inaczej. Wie­
rzyci,el dziesięciu dolarów, gdy je otrzyma
zpówrotem kupuje o SO% więcej towarów.
Inaczej, jego pieniądze — poza procent,ami
mu Jiaieżnemi - stały się o SO% więcej
warte. Dla dłużnika josłf,. to katastrofa. Po­
nieważ dłużników jest conajmniej tylu, ilu
wierzycieli, i ponieważ niedola pierwszych
odbija się na interesach drugich, kryzys
jest ta.k powszechny i tak’ okropny dla ca­
łej ludzkości.)

Nasze rozważania teoretyczne zostały w

’dużej części potwierdzone przez życie. W

Anglji i państwach, od niej zależnych go­
spodarczo,

zwyciężyła zasada sejsachtei.

Zrobiono to nie za pomocą ustawy, tyl­
ko przez oderwanie waluty od złota. Funt
sżterling papierowy jest o 25% tańszy niż
by!. Funt Szterling złoty pozostał bez zmia­
ny, Lecz dłużnicy płacą swe zobowiązania
funtami papierowcmi, czyli ilością towa­
rów z czasów przedkryzysowych. Jak do­
tychczas Anglicy nieźle wychodzą na infla­
cji. Ożywili swój eksport. Skarb otrzymuje
z łatwością podatki. O powrocie do paryte­
tu złota nikt nie myśli.

Na przeciwległym biegunie, ’stoi polityka,
gos,podarcza Francji. Reprezentuje ona

obóz skrajnych defiacjonistów. Zwolennicy
tej teorji pragną utrzymać niezmienną
wartość pieniądza papierowego i nomina.l­
nego (zapisanego ja.ko zobowiązania). Pro­
’wadzi to do śrubowania wartości złota, i
spadku cen. Dłużnicy dą.żą do wyzwolenia,
się z zobowiąza,ń. Wyprzedają swe towary,
licytując śię wzajemnie. Ceny spadają i
kryzys powiększa się. Przeci.wdziała t.ym
zjawiskom spadek stopy procentowej, bó
nikt, nie chce zaciągać pożyczek. Ka-pitały
są w obfitości. Dłużnicy płacą zwiększoną
wartość kapita,łu, lecz odbija.ją, się na

mniejszych procentach. Deflacja nie może
trwa.ć w nieskończoność. Doprowadziłaby
g,ospodarstwo społeczne do obumarcia. To
też Francja przeżywa coraz większy kryzys
wobec nigdy nie notowanej obfitości kapi­
tału i złota, zwożonego ze wszystkich stron

świata.

Gdy ińflacjoniści ciągną wóz gospodarki
w jedna stronę, a deflacjoniści nawra.cają
z nim we wprost przeciwną,
Amerykanie podkładają pod niego dźwignię

i chcą go obrócić do góry kołami.

Są zwolennikami redeflacji, czyli odwrotu
od deflacji za, pomocą inflacji, nie znaków
pieniężnych papierowych, tylko przy pomo­
cy inflacji złota.

W ciągu bezmała 14 lat od zakończenia
wojny światowej nadmierne zapasy złota,
znajdują,cego się w Stanach Zjednoczonych,
zostały przez życic gospodarcze usunięte z

obiegu. Te masy żółte,go metalu przyczaiły
się w schowkach bankowych na zasadzie
surowych usta’w, wymagających wysokiego
pokrycia dla emitowanych dolarów pa,­
pierowych. Teraz Hoover w imię stworze­
nia sztucznej konjunktury w okresie, po­
przedzającym wybory na prezydenta/ a jest
sam kand.ydatem, postanowił rzucić na ry­
nek około półtora miljarda złotych dola­
rów, czyli w przeliczeniu na pieniądze pa­
pierowe, pokryte do wysokości 40%, około

3 miljardów dolarów.
Taka olbrzymia siła kupna zostanie

stworzona z niczego. Można być pewnym,
że ożywi ona gospodarstwa społeczne. Na­
wet człowiek śmiertelnie osłabiony pod
wpływem kamfory czuje przelotne, lecz
dość silne wzmocnienie. Tymczasem w tym
wypadku
3 miljardy będą nie zastrzykiem kamfory,
tylko potężnym obłokiem gazu rozwesela­

jącego.

.Amerykanie popadną w szał radości, po

którym zbudzą się ze strasz,liwym kocio-
kwikiem.

Istota zamiarów amerykańskich polega
na tem, że pragną oni z.mniejszyć siłę kup­
na złota, czyli powiększyć ceny towarów,
wyrażone w złocie. Jest to zamiar wprost
odwrotny do teadencyj reszty świata. Poza
Ameryką złoto jest coraz więcej warte, to­
wary coraz mniej, w Sta.nach Zjednoczo­
nych złoto ma spaść, a towary pójść dó gó­

ry. Taki pomysł nie może się ostać wobec
gospodarczej współzależności. świata. Ka,ż­
d,y posiadacz zde,precjonowanego w Amer,y­
ce złotego dolara będzie usiłował kupić za

niego towar,y nie w Ameryce tylko poza
nią, t. j . tam gdzie ten dolar jest, dużo wart,
czyli gdzie towary są tanie. Amerykanie
nie będą mogli dopuścić do takiego rezul­
tatu i zapewne będą musieli wmocnić swą

ochronę celną i tem samem zadać nowe

bolesne ciosy handlowi światowemu.
Jeżeli weżrnieiny jeszcze pod uwagę, że

inflacja angielska również wywiera nieko­
rzystny wpływ na handel międzynarodowy
i że deflacja francuska i po części niemie­
cka (również polska), działa podniecająco
w kierunku podwyższenia murów celnych,
w sumie

obraz najbliższych stosunków gospodar­
czych świata, przedstawia się niemal

katastrofalnie,

Zamiast współdziałania widzimy wszę­
dzie rozbieżność zamiarów i metod walki
z kryzysem i co za tem idzie zdecydowaną
wrogość, wyładowującą się w niekończą­
cych się wojnach celnych.

Rzeczą na,jbardziej przykrą jest fakt,, żc

reformy amerykańskie nie ma,ją nie Wspól­
nego ze zdrowym, rozsądkiem gospodar­
czym. Zostały przeprowadzone tylko na po­
żytek polityki. Referentem w senacie no­
wego billu (prawa) ,inflacyjnego był se­
nator Glass, który jeszcze przed paru ty­
godniami namiętnie zwalczał utajone za­
miary inflacyjne Hooyera, ukryte za para-

Worae posoiiB^cie
w dziedzinie urzeczywistnienia budownictwa drewnian.

Na zebraniu instytucyj i firm, zaintere­
sowanych w budownictwie wogóle, a szcze­
gólnie w drewnianem, odbytem dn. 27 lu­
tego br. w lokalu Izby Przemysłowo-Han­
dlowej w Warszawie posta.nowiono powo­
łać do życia stałą reprezentację instytucyj,
zainteresowanych w budownictwie .drew­
nianem.

Poniżej zamieszczamy pierwszy komu­
nikat nowopowstałej delegaćji przemysłow­
,ców drzewnych.

Po wyczerpującej dysku.sji, która oświe­
tliła sprawę wszechstronnie, wyłoniona zo­
stała delegacja powierznicza tego przemy­
słu w osobach pp. Benedykta Krygiera, dr.
Stanisława Hofmokla, Wacława Znajdów-
skiego, inż, M. Herbsta, Adama hr. Roni-
ki,era.

Gity jednak tak Rząd, a zwłaszcza kapi­
tał zagraniczny, z którym już trwają per­
t.ra.ktacje, za warunek stawiają, by refłek-
i,ant na dom miał już parcelę pod budowę
nieobciążoną i jakie 30 do 40 procent ka­
pitału własnego, przeto dla zorjentowaóia
się w możliwościach akc,ji i wysokości za­
potrzebowana kapitału na pow-yższe cele,
delegacja uprasza wszystkich, : którży za­

mierzają wiosną r. b . przystąpić o stawia­
nia domu, drewnianego, by zechcieli wc

własnym interesie najpóźniej do 13 marca

1932 r. zgłosić ten zamiar piśmiennie do
delegacji pow’ierzniczej przemysłu fabrycz­
nego budownictwa domów drewnianych do
Towa.rzystwa ,,Lordom’1 w Warszawie, ul.
Czackiego 23, podając następu,jące dane:

1) czy posiada gru,nt pod budowę, w ja­
kim obszarze. w metrach kwadratowych i
w jakiej miejscowości,

2) jaka jest zdaniem jego wartość obec­
na tego gruntu w złotych,

3) wiele izb zamierza się budować,
4) czy z instalacjami i jakierni,
5) jaką posiada gotówkę już obecnie,
C) jaką, dalszą może napewno dyspono­

wać w przeciągu trzech miesięc,y wiosen­
nych 1932 r.

Delegacja uprasza o dokładne = poda,wa­
nie sumy posiadanej na powyższy cel go­
tówki, albowiem prawd,opodobnie pierw­
szeństwo do kredytów będą mieć ci, którz,y
największą, gotowizną dysponują, jednak
zapewnia zgł,aszającym bezwzględną pouf­
ność przesłanych’inforniacyj.

Podatki bezpośrednie w marcu.

1) Do dnia 15 bm. zaliczka miesięczna na

poczet państwowego podatku przemysło­
wego od obrotu, osiągniętego w lutym b. r .

przez przedsiębiorstwa, handlowe I i II ka­
tegorji i przemysłowe I — V kategorji, pro­
wadzące prawidłowe księgi handlowe, oraz

przez przedsiębiorstwa sprawozdawcze.
2) Do dnia 7 marc.a, b.’m. - podatek do­

chodowy od uposażeń, służbowych, emery­
tur i wynagrodzeń za najemną pracę wraz

z dodatkiem kryzysowym potrącony w cią­
gu lut.ego br.

3)Dodnia5bm. — wpłata % części róż­
nicy w podatku dochodowym od uposażeń
służbowych, wynikającej z kumulacji upo­
sażeń, otrzymanych w ciągu 1931 r. od róż­
nych służhodawców.

4)Dodnia15b.m. — wpłata zaliczki
miesięcznej na , poczet nadzwyczajnego po­
datk,u od dochodu, osiągniętego przez nota-

rjuszów (rejentów), pisarzy hipotecznych
i komorników w lutym br.

Nadto płatne są zaległości odroczone i
rozłożone na raty z terminem płatności w

marcu br., tudzież podatki, ńa które płat­
nicy otrzymali nakazy płatnicze również z

terminem płatności w tym miesiącu.

Z rynku pracy.
Podług danych państwowych urzędów

pośrednictwa pracy, sprawozdanie z rynku
,pra.cy wykazu,je na 27 z. m. 343.846 bezro-
boczych. W stosunku do poprzedniego ty­
godnia liczba bezróbócżych

’

zwiększyła się
o 3,992.

W Warszawie na 27 lutego liczba, beż-
roboćzych. wynosiła 21.716 i’w stosunku do
poprzedniego tygodnia zwiększyła się ona

w stolicy o 294.

Fantazje gospodarcze hitlerowców.

Teoretyk gospodarczy -partji narodowo-
socjalistycznej G. Feder wygłosił w Berli­
ni.e odczyt, poświęcony omówieniu progra­
mu gospodarczego swego stronnictwa. ,Pro­
gram ten.stoi pod hasłem: ,,dobro ogółu po­
nad dobrem ,jednostki". Państwo nie po­
winno interwen,iować w prywatne życie go­
spodarcze, o ile chodzi o proces produkcji.
Państwo’ powinno natomiast przejąć cało­
kształt prac, związ.anych z, handlem, komu­
nikac.ją i, pieniądzem. Z pośród przemys­
łów o znaczeniu ogólno spotccznćm, pierw­
szy winien być upaństwowiony przemysł
e.lektrotechniczny. Zagadnienie bezrobocia
ma być rozwiązane przez zatrudnienie 4,5
miljonów bezrobotnych, z czego pół iniijona
przez wprowadzenie przymusu pracy, dru­
gie tyle przez reformę podatku od nieru­
chomości, dalsze poł miljona przez osiedle­
nie lub podjęcie szeroko zakrojonej a.kcji4
budo.wlan.ej, pozostaje 3 miljony. miałybj;

być zatrudnione . w przemyśle rodzimym,
po wprowadzeniu dalszych ograniczeń
ptzyAyozówych. Na zakończenie Feder

w-spomniął o projektowanym podziale całej
ludności na 5 różnych klas zawodowych i
stworzeniu specjalnej rady gospodarczej
Rzeszy, urzędu do spraw handlu za.gra­
nicznego oraz centrali dewizowej.

Ceny zboża.
Przeciętne tygodnio.w:e ceny czterech

głównych, zbóż w okresie od 22-go do 28-go
ub. m. w-edług obliczenia biura giełdy zbo-

źowo-towarowej w Warsza.wie. Ceny za

100 kg w złotych.
Pszenica Żyto Jęczmień Ow’ies

Warszawa 26,75 24,69 23,50 23,37)0
Gdańsk 25,57 25,43 25,90 21,67
Kraków’ 27,58 25,43 27,00 24,83
Lublin 24.68 % 22,62 % 21,56 21,06
Poznań 23,85 23,28 23,75 20,50
Lwów 25,-00 24,1234 21,25 25,50
Berlin ’52,37 41,25 35.91 32,23
Hamburg 26,17 18,36 20,01 16,45
Praga 38,94 37,88 29,10 29,04
Brn.o Moraw. 37,96 39,34 29,70 30,10
Wiedeń 40.57 39,63 : 45,48 34,80
Livcrpooł 20,93 ’- 25,90
Chicago 19,40 17,17 20,60 15,30.
Buenos Aires 25,53 30.90

Z zagadnień egzekucji podatkowej.
Ministerstwo Skarbu wyjaśniło, że

wniesienie przez podatnika podania, o

udzielenie xat wzgl. odroczenie należno­
ści podatkowej nie uzasadnia roszcze­
nia podatnika o wstrzymanie kroków
egzekucyjnych do czasu wydania decy­
zji na wniesione podanie, a tem samem

o zwrot względnie niepobieranie kosz­
tów egzekucyjnych w wypadku wdro­
żenia egzekucji.

Zeznania o dochodzie

bedzie można składać do 1 maja.
W na.jbliższym numerze Dziennika

Ustaw Rz. P . og;łoszo,ne będzie Rozpo­
rządzenie Ministra Skarbu, mocą które­
go termin do składania przez osoby fi­
zyczne i spadki wakujące (nieobjęte) ze­
znań o dochodzie, wyznaczony w art. 50
ustawy o państw’owymi podatku docho­
dowym przesunięty zostaje na rok po­
datkowy 1932 z dnia 1 marca do dnia
t maja 1932 r,

wanem Recbnstruciion Finanse Corpora­
tion. Najwyraźniej został obecnie przeku­
piony przez partję republikańską, która w

obliczu wyborów za wszelką cenę chcę wy­
wołać przejściowe ożywienie gospodarcze
w Stanach.

Ame.rykańska ,złota, inflacja wywarła
już wpływ na giełdy. Ku!’sa idą’Znów do
góry. Niektóre banki emisyjne zmniejszają
stopę kredytow’ą. Nadchodzi wiosna, i z’nią
w’iara w lepsze, łatwiejsze czasy. Wszędzie
sygnalizują nadzieję na zmniejszenie liczby
bezrobotnych.

Wydaje się, że te pogłoski są conajmniej
ułudne. Jeżeli świat, nie jest zdolny do
dzia.łania solidarnego, trzeba będzie po­
czekać,

aż trzy konie,
wprzęgnięte w przeciwnych kierunkach,

zmęczą się i zostawią gospodarkę światową
sobie samej, t. j . naturalnym procesom

uzdrawiającym,

Wyjście z przesilenia prowadzi inną dro­
gą. Trzeba się do przesilenia przyzwyczaić,
trzeba zrozumieć, że w czasie przesilenia
można, również produkować, sprzedawać
i za,rabiać. Ceny tylko muszą być inne.
Inna musi być również sprawność produk­
cyjna i sprzedażna. Czasy b. konjunktury
powrócą zapewne wtedy, gdy św’iat przej­
dzie... nową W’ojnę św’iatową. . Wcześniej
n’ie należy się ich spodziewać. Natomiast

normalna koniunktura jest już
niebardzo odległa.

Już wie,lu Judzi nauczyło się żyć w cza­
sie kryzysu. Gdy reszta skończy nową szko­
łę, będzie dobrze. Niestety trze.ba, ,będzie
na-jdłuże,j poczekać na kierowników urzą­
dzeń państw’owych. Ci nie chcą się uczyć.
Wprost przeciwnie, trzymają ceny swych
,,W’yrobów" (podatki, bilety ,kolejowe, frach­
ty, ceny artykułów monopolowych) na daw’­
nym poziomie.

W rezultacie końcowym pozostaje trzy
rzeczy: przyzwyczajać się do kryzysu, od­
uczać państwa od interwencjonizmu gospo­
darczego (niech się nie wtrącają do spraw,
które same dojdą ,do rów’nowagi) i rozu­
mieć, że mądrość gospodarcza nie jest
wpraw’dzie rnońopolem Europejczyków,

lecz tenibardziej nie była, nie jest i nigdy
zapewne nie będzie głównym przymiotem
Amerykanów...

St. Ro.

Produkcja zioła.
Światowa produkcja złota wyniosła w-r .

ub. 89.500 tys. ft. szterl. t.’ j. o 3.800 tys. ft,
szt, więcej niż w roku, poprzednim. Pierw’­
sze . miejsce zajmuje produkcja, brytyjska,
w.’art. - 65 .600.000 ft. szt, ,t. j . 73% ,s produkcji
światowej.

Ceny podawane Izbie Przemysłowo^

Handlowej w Bydgoszczy.
Bydgoszcz dnia 4. 3 . 1932 roku,

Cena za 100 kg. . .................. -od zł-do zł

Pszenica ............. 22,50-23,23
Zyto ............ 21,50-22.50
Jęczmień......................... .20.25-21,50
Jęczmień browarny ...................... 22,00-^23,00
Groch jadalny polny ...... 90,00-00 ,00
Groch Viktorja ......... 2t,O0—25,00
Owies----- . ....... . 18,75—19,50
Otręby pszenne ......... 12 ,75-13,75
Otręby żytnie ....... .... ....... ... 13,75-14,25

Tendencja spokojna.
Ceduła urzędowa giełdy pie­

niężnej w Poznaniu.
POZNAŃ, dnia 3 marca 1032 rokn,

5% Pożyczka konwers. 38,50 % P.
S% doi, listy Pozn. Ziem. Kre. yt. 69. % O..
4"/0 listv zast. konw. Pozn. Ziem Kredyt

28,50 %-p .

6% listy żytnie Pozn. Ziem, Kredytowego
’ 12.00-P .

4% Prem. Pożyczka Inwest. 87 - P .

Tendencja słabi).
Giełda warszawska

z dnia 3 marea 1932,
Papiery Państwowe i obligacje

3-proc. poż. bud. -

..... 009 00 935,75
ł-pioc. poż. inwest. - - -

. . 089,50 089,75
5- proc.. poż. konw. .................. OIO,Oj 039,00
6- proc. poż. do!. ...... .000,00 058,00
4% poż. prem. ,doi. ..... . 043,75 046,50
7- proc. poż, stabil. -

. .... -057,00 057,75

Akcje w złotych
Bank Polski.............................088,50-083 00"
Ostrowieckie . . . , , 090,00-030,50
Lombard bez kuponu za rok. 1931.

Tendencja: słabsza

Bank Polski płacił w dniu 4 marca za:

dolary amerykańskie 8,8.7 -8,86
funty s,zterlingów 30,87.
franki szwajcarskie 172,12
franki francuskie 34,98
marki niemieckie —

guldeny gdańskie 173,07
szylingi austrjackie -

liry włoskie . 46;07
korony czeskie 26,24
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Prezydent Hoover przesyła
narodowi polskiemu

pozdrąwieniai życzenia pomyś,ności,
Wr szyngton, 3. 3. (PAT.} Z okazji

260-racznicy uroczystości u.roi?in Wa­
szyngtona p. Prezydent Rzplitej przesiał
ną ręce prezydenta Stanów Zjednoczo­
nych Hóoeera następującą, depeszę:

,,J. E, Herbert Heover, Prezydent Sta­
nów Zjednoczonych Ameryki. Waszyng­
ton. 200-Łna- rocznica urodzin Jerzego
Waszyngtona daje mi sposobność pono­
wienia wobec W B, jąknąjserdecśniej-
sryeh i niezmiennych żyązeń dla Niej
oraz wnyśinośdi dla Stanów Ziednoezo-
nyoh,”

Na tę depeszę otrzymał p. Prezydent
Rzplitej następującą, odpowiedź:

,,Pamięć W. E . o rocznicy urodzin
Waszyngtona przyjęta zost,ała z wdzięcz­
n.ością,, gd,yż w sercach Amerykanów
cześć dla Waszyngtona łączy się ze

wspomnieniem patrjotćw polskich, któ­
rzy wraz z nim dzielili triami bodowy
nowego państwa, Jestem bard?o śżćzę-
śRwy, przesyłając W, E. i polskiemu na­
rodowi,. pozdrowienia i życzenia pomyśl­
ności. ) Herbert Hoorer,"

Kradziei 10.000 zł

z wagonu pocztowego.
Pleszew. Nieznani sprawcy skradli

z ambulansu kolei powiatowej Krofo-
szyn-Pleszew worek z zawartością 10

tysięcy zł. kradzieży dokonali złodzieje
prawdopodobnie przy pomocy baka,
wsunąwszy go zręcznie do ambulansu

przez okno. Policja wdrożyła przeciw­
ko sprawcom krądzieży, energiczne do­
chodzenia.

Olbrzymi połów. śledzi, Tegoroczne
połowy śledzi na ząchodnich Wybrze­
żach Nprwegji dały nienotowa.ne w,yni­
ki. Cena śledzi wynosi 50 ore t.j, około
80 groszy za hektolitr (100 litrów}. O
zbycie caiośej połowu nie może byę mo­
wy.

Sensacyjne aresztowanie w BorzyszBwiB.
BtW?TRÓw, i mąręę. Eoręspbpdśpt pas?

dopoęt nąm o sensąpyjnem aresztow’aniu,
jakie nalało tniejsćę w Borzyszewie, powiat;
Mogilno. Mianowicie, został tam areszto­
wany pod zarzutem podpalenia dla zyska,
niejaki Mądrowskl, komendant tamtejszego
,,Strzelca",

\V gospoda,rstwie Mądrowskiegp, pod­
czas jego nieobecności wybuchł potap stó-

dpły, Gdy stodołę siała, już w płorniepjach,
Mądtowski wrócił i w pięrwsżym rzędzie,
jak twierdzą naoc,zni świadkowie, począł

wymyąląć parobkom, że wyratpwalj ma­
szynę żńiw’iarkę, Pbćżęm sam pochwycił
maszyną i podsunął ją pod płonącą stodo­
łę.

Następnie twierdził, że w stodole sp.ali­
ła mu się obfita ilość zboża i jęczmienia, a

inni twierdzą, że w stodole ni,c nie’ było,
Przybyłe na, miejsce władze, po przepro­

wadzeniu do,chodzeń, aresztowały- Mądrow-
skjego, jako podejrzanego silnie o podpale­
nie w celach zysku,

Odczyt p. Inż. Perkitnego
w Bydgoszczy.

W niedzielę dnia 6 bm. o godz. 20-aj w

auli Gimna,zjum !tumani stycznego przy ul.
Grodzkiej, odbędzie się następny zkolei wy­
soce int,eresujący odczyt p, ińż. Tadeusza

Perkitnego o jego słynnej juz dziś na całą
Polskę podróży, odbytej dookoła świata
wspólnie z przyjacielem z ławy uniwersy­
teckiej p. jnż; i,epnem Mrocżkiewiezem,

Tematem niedzielnego odczytu będą wra­
żenia z pobytu w dżunglach Annami!, a

mianowicie: samotne bungalow, z teodoll.
tem w głąb puszczy, noc w dżungli, o dzł-
kim szczepie Bbade, pora deszczową, febra,
pijawki, bunt krajowców, ko Afryce,

Bilety wcześniej na.bywać można, w biu­
rze P. T . K . przy ul. Libelta 5, w godzinach
ód -9-ej dó 19-ej, w niedzielę od godz. 19-ej
pr?y we,jściu ńa salę Gimnaz,jum Humani­
stycznego.

Z sali sądowej.
Za fałszywe zeznania pod przysięgą.

Przed izbą kąrną tutejszego sądu Okrę­
gowego, odbyła się rozprawa przeciw 46-]e-
tnjemą Hugonowi Kozłowskiemu, kupcowi,
żamies?kalemu w ESydgpszczy,

Akt oskarżenia ząrząęał Kozłowskiemu!
że w maju 1930, w sprawie egzekucyjne,j:
Suwalski contra Kozłowski, złożył fałszy­
wie przed tute,jszym sądem powiatowym
nakazaną mu przysięgę ,,że nie jest w po­
sia,daniu listu hipotecznego i , nie wie, gdzie
wspomniany dokument ąię znajduje11. Gdy
tymczasom, w dniu złożenia przysięgi sam

był w posiada,niu wymienionego dokumen­
tu, ą ę-o najmniej wiedział, gdzje tenże się
znajduje, a m,ianowicie, że był w posiada­
niu żony jego, względnie szwagrą.

Świadkowie zeznali,, że tak przed złożo­
ną przysięgą, jak i ’po przysiędze, oskarżo­
ny przechwalą,ł się prżed świadkami, że

wła,śnie jest w posiadaniu tego do.kumentu
i poka,zywał go świadkom.

Sąd uznał w’inę oskarżonego i wymierzył
mu karę i roku ciężkiego więzienia, z poz­
bawieniem praw obywatelskich na przeciąg
5 lat, jakoteż orzekł trwałą nieżdołność o-

skarżojłego do Zeznawania przed sądem w

charakterze świadka ppd przysięgą }uh bie­
głego, Oskarżony w’niósł o rewizję wyroku.

Z ruchy towarzystw.
Filja Budow!ana Z, Z, P, Miesięczne ze­

branie odbędzie się dnia 5. bm. o godz.1 18 w

lokalu p, Mellera przy placu Piastowskim. Wa­
żne sprawy.

Bydgoskie Tow, Ogrodnicze, Zebranie mie­
sięczne dnia 6. bm. o godz. 13 w sali p, Mcllęrą
plac Piastowski. Za,rządowe zebranie godzinę
wcześniej.

S, M, P, ,,Białych Orląt". Dziśog,18ze­
branie sekcji ping-pongowej. Wybór kiero-wni­
ctwa. O godz, 19 zbiórka V. zastępu w Ognisku.

Bacznośi, szoferzy, Zebranie plenarne dnia
5. bią. o goęlz. 20 w sali ,,Harmonji’1.

Związek Pracowników Poczt. Telegr, 1 Teł.

Zebranie miesięcztte dnia 4. bm. o godz. 19,30
w Resursie Kupieckiej.

K. S. ,,Asto: ja". Dziś o godz. 20 w lokalu
ul. Szcze.cińska 13 schadzka dla wszystkich
członków. O godz. 19,30 gry w szachy z K. S.
. ,Brda". Członkowie bezrobotni zgłoszą się na

schadzcę u prezesa,
Baczność, elektromonterzy, Miesięczne

zebranie datą 5. bm, o godz. 20 w lokalu ,,Stara
Bydgoszcz".

Tow, Kalt.yOśw, Kobiet im. Dąbrówki filja II.

urzą.dzą w dniu 6. bm, w calach p. Małeckiego
przy 4 śluzie przedstawienia amatorskie p, Ł

,,ŃajnOw.sze Swaty" połączone z występem ćwi­
czeń gimnastycznych dzieci oraz śpiewem ,,Orły
Sokoły". Czysty zysk na cel tegoż Tow. ,!?acz,
przedstawienia dla dzieci o godz, 14, dla do­
rosłych o godz. 18,

Związek drobnycb woźiuczycb. Zebranie

miesięcznś dnia 5. bm. o godz. 18 u p, Kamiń-

skiego przy ul. Nakiełskiej.
Sokół konny, Zebranie zarządu oraz mie­

sięczne dn’a 5. bm. Zebranie zarządu o g. 19,30;
a zebranie plenarne o godz, 20 w hotelu ,,Ga­
stronomja" przy ul. Dworcowej.

Tow, Powstańców i Wojaków ,,Macierz".
Zebrania odbywają się odtąd w każdy ponie­
działek po pierw:szym w lokalu p. Baeckera przy
ul, Św. Trójcy. Zebranie zarządu odbędzie się
dnia i. bm. o . godz. 19,"żebranie plenarne w po;,
niędzialek dnia 7. bm. o godz. 19 w wyżej wy-
mienonym lokalu.

Związek Oficerów Rez, Kolo Bydgoszcz. MfeT

sięczne zebranie dnia 5. bm. o g. 20 w kasynie
oficerskiem 62 p. p,, na którem zostanie wygtó-
szony bardzo interesujący wykład o łączności.

Stów. Kobiet ,,Jutrzenka", Zebranie w nie­
dzielę, 6. bm. po gorzkich żalach w salce przy
kościele, św. Trójcy. Gazetki odbiera się ty,ko
za okazaniem książki składkowej t karteczki,

Bydgoski Chór Męski, Dziś w piątek o go.
dżinie 20 lekcja śpiew’u.

Stów. Pań Miłosierdzia par, św. W:ncenfegs?
a Paulo. Zwykłe zebranie miesięczne w ponie­
działek 7. bm. o g. 17 w ochronce na Błe-
ław’kach.

Sokół IIL Zebranie plenarne dnia 8, bm. o g.
19,30 w sali hotelu Lengnśnga,

Sokół Brdyujście. W niedzielę 6. bm. od­
będzie się w lokalu p. Kadowow’ej o godz. 14

apel i musztra, o g. 15 plenarne zebranie, o g. 16

wykład ,,G walce chemicznej. Goście mile wi’­
dziani.

ZMARLI.
Ś. p, Franciszek Balcerski, z Wąbrzeźna,

kupiec, członek, wy’działu i sejmiku powia­
towego.

S, p. Kazimierz liski, z Inowróćławidj
restaurator, lat 57.

Ś. p. Juljanna Dobrowolska z domu Brzo­
zowska, ze’Skórcza, lat 60.

Ś. p . Józef Małecki, z Poznania, jubiler;
Ś, p. Stanisław Milacbowski, ź Poznania,

kupiec.

B.ffcvgigaiieSau (4127

W sobotę, dnia 5 bm. sprzedawać będę najwięcej
dajaęemu za gotówkę ną składnicy firmy feriwig przy
ul. Dworcowej 54 o sadz, t t: 41 par bUc nów damskich
3 pary kaloszy m-skicb, 52 pary śniegowców damskich
męskich i dziecięcych, iokomobilę na kolach, motor

9łj? konny na prąd zmienny, 3 opony samochodowe,
ur?ą dzenieskładowe, rower męski, partję segregatorów,
różne meble jak szafy, umywalki, łóżka, stoliki nocne

stoły, krzesła, pościele, sprzęty kuchenne, powie]aęz,
walizki i t. d. Walkiewle?,, kom, sąd. w Bydgoszczy,

, "j ,u/"J?t

Dn?a 3 marca br. o godz. t w nocy zasną) w Roeu po dłuższych
cierpieniach opatrzony Sakrament imi św. mój najukochańszy mąż,
nigdy niezapomniany ojoiec, teść i dziadek ś. p,

tan RwSsfflrezijfc

przeżywszy lat 74, o czem zawiadamia w ciężkim smutku pogrążona

Ugoda,. Ślesin, Bydgoszcz. Sosbwb X

Eksportacja zwłok odbędzie się w ponied,ziałek 7 bm. o godz. ty,9
doftiu żałoby do kościoła parafjalnego w Ślęginie, nast. pogrzeb,

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. (4433
Eiężarowy

firtir

w

Ratyoek dla skórno-chorych 1
Krem na skórę ,,SiElLWOMMSH4, patent gdański
Nr. 1919. Niezwykła kosmetyka, do pielęgnacji skóry,
skutkuje z powodu swoich właściwości ,w roipscS"’
liw]tch wypadkach wssystWch IfssalL nawet 18"
ssali ropnych, ranach u nóg, egzemie,- prjsz-
esach, wyńtufeeh wszelkiego rodzaju; sseTwsa

noźłci twarzy i nosa, cdmrofeniach i h d,
Przy zamówieniach uprasza się o cel uźjtetezńości.
Śwlsb aznanis. w Jeżeli liez skuilm, zwrot pfen^zy.
Cena 8.60 a!. Wjsy!ka n idieA,. Przy wysj!ce samy zgóry, lir! pwt?rjBS-
fl!em. RflSBi. IsSnralGriam ,,KIassiC tófoS i, EBB^gw 41

,,Opel" 2-tonowy, 4-cylindrowy
sprzeda

?y
dobrym sianie

li Wypełniasz Twój obowiązek!
obywatelski? Jesteś jui exton-

kiem wspierającym T. C. t,. ? S

Ogłaszajcie się w ,,Dzienniku Bydgoskim"i
i Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalszeI słowo 15 groszy, 5 cyfr -” jedno słowoa i, w, z, a s? każde stanowi jedno słowo.
| Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Drobne ogłoszenia
Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 o/n drożej jak w zwykłym d?iale ogłoszeń.

Dla poszukujących posady ?O% zniżki.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9-

Kamienicę
ogrodem 20.090, wpłaty
8.000,sprzeda Nowakowski
Dw’orcowa 70, (2675

Wózek
dziecięcy na rzemieniach
tanio sprzedam. Kujaw­
ski, Ti rnńska 13. (4141

Samochód!

imały gotów do jazdy, bar-
dzo tanio sprzedam Adr.
Dzień, (2667

Pianino
dobre zagraniczne sprze­
dam. Śląska a, m, 2. (1500

’

SCHED]
Szafy

żelazne ogniotrwałe pan­
cerne, tresory do pienię­
dz,y i książek wagi 300 do

40p kg. kupuje L,. Szy­
mański, Toruń, Żeglar­
ska Si (4144

Zdolnych
zastępców losowych po­
szukuje nowootworzona

w miesiącu.
" Zi

razy
-

,, Of. ,Poirek
’

Lwów, Zimorowieza 15,
pod .Najskrupulatniejsze
obliczenie". ’

(3977

Kilka
pań inteligentnych, wy
mownych, mogą natych­
miast pracować. Stała pra­
ca, dobry zarobek. Zgło-
sz°nia przyjmuję przez
cały tydzień, o każdej
porze dnia. Gronowski,
tA ileńska 9, parter. (2678

Starszy
piekarz cukiernik może

się natychmiast zgłosić.
Adres wskaże Dzień. (2638

Pos!ugaczka
która już dłuższy czas

pracowała w szpitali? po­
trzebna od 15 b.ut. Szpital
Powiatowy, Chełmno, (4131

Czapkarz
samodzielny, na czapki
wojskowe potrzebny na­
tychmiast. Firma Fr. Zie­
liński, Toruń, Stary Ry­
nek, róg św. Ducha. (4027

Nauczycielką
polską z Kongresówki lub

Małopolski do konwersa­
cji poszuku e pani w dom.
Of. filja Dz. ,Pani”, (2651

ekspedientka
z branży rzęfpickiej po’­
trzebna. A- W. Aehtel, ul,
Gdańska 75.

SłujtacA
pewna, lubiącą dzieci,
władającą po polsku i po
niera,, umiejąca trochę
szyć i gotować, tylko z

dobremi świadectwami,
dla małego lepszego do­
mostwa, poszukuję. Dwor­
cowa 88, m, 5. (2674

!leżnia
syna uczciwych rodziców’
przyjmę zaraz. S, Mu­
szyński, Chełti)ża, skład
żelaza i towarów kolonjai-
nych, (2288

Wypemółka
na sobotę potrzebna Za
kład fryzjerski, ul, Dwor­
cowa 18, (2670

z mieszkaniem
oszukuję. Of, fil’a
z. Bydg. (2663

PosAUv
POSZUKUJĄ

Wdowa
znajdująca się w bardzo

krytycznych warunkach,
przyjmie posadę u star

szych państwa,
’ najchęt­

niej u księdza. Prosi się
o łaskawe oferty pod ,H.
D.’ filja Dziennika, (2652

Oospodynl
kucharka !at młodszyćh
szuka posady 13. 4, 32 do

restauracji, lepszego do­
mu lub starszej osoby.
Zna bufet zimny 1 gorą-

y, zaprawy, nicćżeiiie.
gł, agentura Uslasiiik,

Inowrócław, (4143

Osoba
w starszym wieku ze zna­
nej rodziny prosi o po­
sadę za minimalne wyna­
grodzenie. najchętniej na

wsi, możliwie samodziel­
nej, do ’zarządu domem,
gośp. wjejsk.’ ?nam do­
brze gotowanie, pieczetn’e.
muzykę, Inowrocław, u!

Lucjana 3, p. Szymankie­
wicz dla Z. S. (4149

MIESZKANIA

Małżeństwo
z dzieckiem poszukuje
3-4 pokojowego miesz­
kania. Czynsz według
umowy, Oferty fiija Dz.

St. S,” (2664

Mieszkanie
5 pokojowe, słóneezne z

wygodami wydzierżawię.
Warunek pożyczka 3-4
tys. Gospodarz, Gdańska
nr. 64. 2672

Mieszkanie
5 pokoi kuchnia, łazienka,
I piętro od 15, III. 82 do
wynajęcia. SniadCCkićh 21,
gospodarz, (2643

Mieszkanie
2-5 pokoi wolnych. Ma­
tejki 4.\ (2669

Mieszkanie

3 pokojowe, czynsz 60,
Pomorska 2t, part. pr,(267l

Dobrze
umebl. pokój do wynaję
ma dla 2 panów. Gamma
4.w.2. (3510

Współlokator(3753
na umebl. pokój poszuki
wany. Pomorska 14, m, t

1-8 (259.i
solidnym osobom pokó’ u-

meblowany, centrum,’elek
trycznpść. Gamma 6, m. 4 .

elegancko
umebl. pokój poszukuję
zaraz możliwie w centrum

miasta, okolicy Gdańskiej
Of. filia Dziennika pod
,Gdańska”. (4147

Pokój (2676
Hettiiańska Su, Fibich-

Pokoje
dla małżeństwa lub pana
Długosza 7, parter. (4140

Pokój
ładny, słoneczny, elektr,,
ofeobne ’wejście. Warmiń­
skiego 6, tn. 4, (3673

Pokój
umebl. dla 2 osób do wy­
najęcia. Plac Piastowski 7
m. 3. (2660

Pokoju
słonecznego, frontowego,
czystego na I piętrze. Plan
Piastowski względnie w

pobbżu, ulica obojętna, z

calodziennent utrzyma­
niem od l,IV.3° poszukuje
starszy spokojny pan z

własnem umeblowaniem.
Otoczenie lepszej rodziny
pożt’dane, osobne w’ejście
z balkonem lub erkiereta
mile widziiine. Oferty do

filji Dzień, pod ,,Starszy
puli”. .. (2659

Nauczycielka
szuka shroinnego pokoju
na Poznańskiej !ub w

pobliżu od 1 kw’ietnia. Zgł.
do Dzień. ,,Nr, 320", (4 ;M
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Przetarg przymusowy.

W sobotę, dnia 5 III. b. r. o

godz. 9 prz^d pot. sprzedam przy
ul. Jagiellońskiej 18 w podwórzu
najwięcej dającemu za natychmia­
stową zapłatą (4123

samochód osobowy ,,Aooł-
?o°. samochód osobowy
. ,Cetraoo”. samochód 3 oso­
bowy ,,Mathłskł niezdatne
do użytku.

M. Betrand, kom. sąd. w Bydg

Praetorg przymusowy.

W sobotę, dnia 5. III. 32 o

godz. 9 przed poł. sprzedawać bę­
dę przy u’. Sienkiewicza 36 stary
nr. najwięcej dającemu za na

tych miastowi} zapłatą (4178
2 łóżka, szafę do ubrań.

Buczka, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.

W sobotę, dnia 5. III. 32 r. o go­
dzinie 9,30 przed poł. sprzedawać
będę przy ul. Mazowieckiej 4 naj­
więcej dającemu za natychmia­
stową zapłatą (4179

umywalkę z lustrem.

Łuczka, kom. sąd. w Bydg.

r”-r S’r

Naulci
sięgowości,korespon­

dencji i stenografji u-

dziela (3111O- Forreau
rewizor ksiąg
Bydgoszcz

ul. Marszałka Focha 10.

rr
rrrrrr

rr-rr

Al

e:

POŻYCZKI33

Serdeczna (2668
prośba. Urzęd nik państwo­
wy poszukuje pożyczki
1000 zł na budowę wła­
snego domu. Of. skiero­
wać pod ,1000” filja Dz.

RÓŻNI

Nasza reklamowa

sprzedaż pończoch!
(li!linillil!IUIIllIillilllll!IIIIIIII!ll!l
Jedw’ab do prania . . .

Jedwab Bęmberg . . .

Bemberg ze strzałką .

Bembęrg złoty .....

Bemberg złoty !a
Macco l a............ -

, 1.65
Skarpety niciane . . .

, tak .tanio tylko w firmie

Sonra S’ttzsr.t;fti;?z
Bydgoszcz, ulica Mostowa 12.

Parę kona
kupi zaraz (4135

M. Sentkowski
ul. Sw, Trójcy nr. 1S.

Kolie

białe i kolorowe.

Przenośne
piece kaflowe
pierwszórzędn. jakości.

Żelazne kuchenki J

po najniższych cenach
stale na składzie.

O. Schbpper
Bydgoszcz, Sduny 5

Teleton 2003. (2567

na^ou^nS^óZA

nafru/iuKycĄ OBnzzgJ?
P2C% /7^/aj/2ę.

polecamy

wszelkie nasze artykuły w wszystkich działach.

Z okazji otwarcia
sezonu wiosennego

urządzamy

6 bm O godz. 4 po poł. na 2 i 3 piętrze naszego magazynu
l!IIIHMIIIHIiliti aililllll!li!!!IIIIIieilfl!IIIIillillll!(!!IIIIIIIISIIIIIIIIIł!(HIIIIIillilEIłl!II!l!IIH!!IIIłllll!IIIII!llłl(lIł!llll!UIISIIieillll

a
Przystanie

jako czynna spólniczka do
handlowego lub przemy­
słowego przedsiębiorstwa
z gotówką do 2 tysięcy zł.
Oferty pod ,Praca” do filji
Dziennika Bydg. (2653

MałieAstwo
lub osobę samotną przyj-
mę do spółki z powodu
choroby z mniejszą go­
tówką. Fachowość zby­
teczna. Rzeźnictwo świe­
tnie prosperujące, duża
wioska, (Pomorze). Do­
bra stała egzystencja.
Szczegółowe oferty z po­
daniem wysokości porzą-
danej gotówki do Dzień,
pod ,Pomorze”. (4148

,,Pani”
czerni, binoklach będzie
sobotę o 18-tej , Gastro­
nomji”. (4115

Oszczerstwo
rzucone na p Leona Bar-
cikowskiego, Wiatrakowa
21. z żalem odwołuję. A -

nastazja Wojnowska. Za
zgd. Ł. Romański, sędzia
polubowy. (4i39

w hotelach, czytelniach
kuracyjnych, księgar­
niach dworcowych itp.

należy żądać

Dziennik

Bydgoski.

przegląd !)!lód

Be DeTe

Pomorzanin (4045
kupiec w średnim wieku,
miłego i dobrego charak­
teru, posiadający skład 3!
bławatów i galanterji w

wartości 150.00) zł., po­
szukuje panny z posagiem
od 15-20.000 zł. w celu
matrymonialnym. Panny,
które mają zamiłowanie
do interesu, zechcą nade­
słać oferty z fotografją,
którą się zwraca, do Dz.

Bydg pod ,Honorowe”.

Tel. 3-54 1 17. Bydgoszcz Gdańska 15.

Która
panna (wdówka nie wy­
klucz ma) od 25 do 35
!at, chciałaby korespondo­
wać z legjomstą w A ryce,
Legji Cudzoziemskiej. List
może być pisany po fran­
cusku, niemiecku, rosyj­
sku !ub po polsku. Adres
Leg’re Skorupa: Io5l0
l-ier Reg. Etrg. C. I . M.
Sidi Bel Abbes. Algerie,

J Afriąue d’Nord. (4123

Ef"pOŁESilfl

Wózki
dziecięce poleca ,Fabryka
Wózkó w Dziecięcych”
3-gó Maja 12. Reperacje.
Hurt. (3876

Krawcowa
przyjmuje damską, dzie­
cięcą garderobę oraz prze
róbki do szycia. Ceny ni­
skie. Zgłosz. Fredry 1.
mieszk. 6. (2661

Majątek
miejski 130 mg. pszennej
ziemi, 18 mg. łąki, zabud
murowane, tw. kryte I kl.
14 bydła (12 krów), 4 konie,
22 świń, zboże, kartofle,
wszelkie maszyny i na­
rzędzia roln. sprzedam z

rąk niemiećk. za okazyjną
cenę 43.000 zł przy goto wce.

Osobiste zgł. Zaremba, Tu­
chola, Garbary 6. (3881

Sypialki
dębowe solidne za 650 zł
sprzeda stolarnia, Jackow­
skiego 14. (4134

Kuchnia (4031
?azowa 4 płomienna do
restauracji, Kawiarni, pry­
wat. na sprzedaż. Gres-
sler, Marsz. Focha 24, II

Tapczany
otomany tanio Tapicernia
Marszałka Focha 32. (2665

Kuchnia
nowa 90 zł., sypialka dę­
bowa nowoczesna 750 zł
Trzeciego Maja 6. Sto­
larnia. (4130

Meble

wszelkiego rodzaiu najta­
niej, najdogodniej sprze-
daje Dom mebli, Śniadec­
kich 40. (4125

EC
LEKCJE 3
Udzielam

łekcyj gry na fortepia­
nie prędką metodą na­
uczania,przygotowując do
konserwatorjum, przycho­
dzę do domu, również urzą
dzam tanio kurs niemiec­
kiego i polskiego jęeyka,
godzina 1 zł; przygotowu­
ję także do gimnazjum.
Dworcowa 40, skład tow.
krótkich. (21186

E wnnput fl

Okazja.
Z powodu choroby oddam
zaraz wyszynk wódek: z

stałą kaucją. Również in­
teres kolonjalny do od­
stąpienia. Zgł. wprost do
właściciela. Jan Nowak,
Damasławek. (4142

Plac
budowlany tanio sprze­
dam. Gospodarz. Adres
wskaże Dzień. (4113

Bufet
kredens, kuchnię najtaniej
sprzedam. Fredry 2. (4138

Stoły (4112
krzesła, specjalnie tanio.
Stolarnia, Nakielska 15.

tLszi? fl
Kuplą

dom dobrze procentujący
lub gościniec w kościelnej
wsi blisko stacji kolejowej
przy wpłacie 25.000 zł.
Agenci wykluczeni. Zgło­
szenia do Dziennika Bydg.
pod ,J. 200". (4126

Kto
udziela lekcje języka cze­
skiego. Adres wskaże Dz
Bydg. (2677

Iy-p"o?"o"y %W
ft- ”5łwe

600 zł
zarobku zredukowanym
pracownikom oraz stałe
zajęcie. Kapitał i facho­
wość zbyteczne. Zgłosze­
nia Gozakred, Lwów, Wa­
łowa 11. (2981

Urządnlk
gospodarczy potrzebny
zaraz na majątek 60o mg.
jako sąmodzieiny admi­
nistrator, z kaucją 3000 zł.
Zgłoszenia przyjmuje Ró-
żewicki, Inowrocław, ul.
Lucjana 20. (3959

UJ DZIERŻAWY

Skład

kolonjalny i żelaza w po-
wiatowein mieście, na

pierwszem miejscu, w ryn
kuzarazlub1.4.32 do
wydzierżawienia. Zgłosz.
,Nr. 200.” do admin. (4038Pomocnik

fryzjerski męsko-damski.
dobra siła od 15 marca

potrzebny w Toruniu.
Zgłoszenia do ,Par" To­
ruń. Szeroka 45 pod ,Fry­
zjer". (4090

Dzlei iawa. (2656
Rozlewnia piwa, fabryka
lemoniady na 5 ląt, do
objęcia 3- 4 .000 zł,, zaraz

z mieszkaniem oddam,
miesięcznie 30 zł. Nowa­
kowski, Dworcowa 70.far/ pasflDY ’ra

jEL% POSZUKUJĄ

Restauracja
z urządzeniem lub bez za­
raz do wynajęcia z miesz­
kaniem. Adres wskaże
Dzień. Bydg. (4132

Pokojowa
uczciwa poszukuje posa­
d.y. Zgł. do filji Dz. Bydg.
,Pokojowa”. (2655

Absolwent
szkoły wydziałowe} po­
szukuje posady jako uczeń
biurowy. Zgł. do fil]i
Dz. Bydg. pod ,,303”. (2662

’

Skład
2 pokoje, kuchnia, nada­
jący się na rzeźnictwo do
wynajęcia. Niegolewskie­
go 2. Mazurek. (4137

Lokal
handlowy, najlepsze po­
łożenie, z urządzeniem i
mieszkaniem okazyjnie
wolny. Zapytać Grun- ,.

waldzka 78, I ptr. (4108

Piwnice
oddam. Długa 68. (4065

^^N!ESZKANIaJ^

2 pokoje (4089
nieumebl. z osobn. wej­
ściem w centrum miasta
na cele biur, lub inne od
1. 4 . do wynajęcia. OL
pod ,1.4 .” filja Dz. Bydg.

Wynajn
2 pokoje kuchn
kój z kuchnią, :

lub pół roku.
Średnia 56.

5 pokoi
II piętro, Sw. Jańska od
gospodarza. Ra fal ski.
Chwytowo 6, m. 14 . (4)17

Wydawca, nakładem i ciscioakaffli? DmkarnyiBydgoska Sp, 4kc, w Bydgo§aezj, seiafeojj odpowiedaialuy; Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy


